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Kłopoty Roosevelta rosną
Przemyśl amerykański bez kapitału obrotowego.

Widmo inflacji
L ondyn, 15. 9. P A T . O s ta tn ie  w iad o m o śc i /. 

A m eryk i z d a ją  się  w sk a z y w a ć  n a  p ow ażne  
tru d n o śc i, n a  ja k ie  n a t r a f i a  w d a n e j c h w ili 
p rez y d en t R oosevelt. Z je d n e j  s tro n y  tru d n o 
ści z a s to so w a n ia  się  p rze m y sło w có w  do  n o w e 
go k o d e k su  p ra c y  w y w o łu ją  s t r a jk i  ro b o tn i
ków , ż ą d a ją c y c h  n a ty c h m ia s to w e g o  w p ro w a 

d z e n ia  w  ży c ie  n o w eg o  k o d e k su ; s tra jK u ją  gór 
lnicy P e n s y lw a n ji  w  lic zb ie  około  40,009 lu d z i. 
'D oszło n a w e t a o  p o w a ż n y c h  za b u rzeń , w  c z a 
c ie  k tó ry c h  15 o só b  zo s ta ło  p o ra n io n y c h . Z d ru  
|giej strony  przemysł amerykański zaczyna sil
ic ie  odczuw ać brak k ap ita łu  obrotow ego, k tó 
rego b ank i n ie cncą m u  przyznaw ać, bojąc się 

(ryzyka. P re z y d e n t R oosevelt ro zw aż a  obecnie 
n ow ą fo rm ę  pom ocy  p rz e m y sło w i p rzez  u d z ie 

l a n ie  m u  pożyczek  i k re d y tó w  ze s tro n y  rz ą d u

S tan ó w  Z jed n o czo n y ch . W  L ondynie oceniają  
podobne rozszerzen ie p o lity k i kred ytow ej jako  
in f la c ję  dolara. W  zw iązk u  z tem  dolar o b n i
ży ł się  w czoraj b a id zo  zn aczn ie na g ie łdzie lon  
d y ń sk ie j. W  z a m k n ię c iu  g ie łd y  za  f u n ta  p ła 
cono 4.62 d o la ra .

Dalszy spadek dolara
(!) Londyn, 15. 9. (I-) W  związku z utrzym ują- 

cemi się pogłoskam i inflacyjnem i w Ameryce 
k sz ta łtu j!  się kurs do lara  a równocześnie i fun ta  
angielskiego, dalej zniżkowo. D olara notow ano 
w Londynie 4.G3. w Zurychu 5.50, w  P aryżu  17.35 
i w A m sterdam ie 1.61 i jedna czw arta. F u n ta  an 
gielskiego notow ano w Zurychu 16.31, w Paryżu 
80.7S i w A m sterd, m ie 7 .84 .

„łydo m  polskim nie udziela się opieki"
(!) Essen, 15. 9. (PA T). W m iejscowości Hal- 

te rn »(W estfalja) g rupa hitlerow ców  napadła na 
Zyda. obyw ate la  polskiego Israela R osena i do
tkliwie go pobiła. N apadnięty , ra tu jąc  się przed 
napastnikam i, wskoczył do przejeżdżającej taksów 
ki, lecz napastnicy w drugiem aucie puścili się za 
nim w pogoń. Rosen widząc, że nie ujdzie swoim

prześladowcom, zatrzymał się przed urzędem po. 
licyjnym i legitym ując cię paszportem polsKUn za
żądał od obecnych tum urzędników ochrony, na 
co otrzymał odpowiedź, że ŹydOiu nie udziela się 
opieki. K onsu la t Rzeczypospolitej w Essen in ter- 
Wenjował w powyższej spraw ie u  prezydenta rzą
du w Munster.

Zeznania Georga Bernharda i 
komisją

L o n d y n , 15. 9. (L )  N a  d z is ie jsze in  p o s ie d ze 
n iu  m ię d z y n a ro d o w e j k o m is ji  śledcze j w  spra  
w e u s ta le n ia  o d p o w ied z ia ln o śc i za  p o d p a le n ie  
R e ic h s ta g u  zezn aw ali p u b lic y s ta  n iem ieck i 
G eorg  B e rn h a rd  i p rz y w ó d c a  so c ja ln y c h  dem o  
k ra tó w  n ie m ie c k ic h  B re itsc h e id . B ernhard o -  
p isa ł d r .k ład n ie  sy tu a c ję  p o lity c z n ą  N iem iec  w  
p ie rw sz y ch  d n ia c h  role u b ieżącego , za z n a c z a ją c , 
>:c w sze lk ie  tezy o  rzekom em  n ieb ezp ieczeń -  

1 s tw ie  k om u nizm u  w  N iem czech , sp ecja ln ie  j e -  
ś ś li chodzi o p rzygotow an ie  k rw aw ej rew°Iu< ji, 

n ie są zgodne z praw dą. Pożar R eich stagu  n ie  
•rst d ziełem  k om u n istów  M yśl podp alen ia  

R e ic h s tag u  m o g ła b y  w y jść  ze strom y p a i tji  ko  
m u n is ty c z n e j chyba ty lk o  w tedy, gd yb y  v*,szy 
scy  p rz y w ó Jc y  p o s tra d a li  zd ro w y  rozum . B ern 
h a r d  s tw ie rd z a , że zn a  p osła  kom u nistyczn ego  
T orglera i je st przekonany, t e  n ie  je s t  on  zd ol
ny do p op ełn ien ia  podobnego sza leń stw a . W  
po d ob rym  sen sie  zezn aw ał również Breit
scheid.

‘ hrońcr Torglera w Londynie
(!) Londyn, 15. 9. (L). Obrońca posła kom uni

stycznego Torglera procesie o pożar R ekhsta-

Breitscheira przed londyńską 
śledczą
gu adwokat, dr. Suek przybył dziś do Londynu, ce
lem  zaznajomienia się z materjalem międzynarodo
wej komisji prawniczej w sprawie pożaru Reich
stagu.

Aby mogli wpływać na prasę...
(!) Berlin, 15. 9. (PAT). Nawiązując do prac mię

dzynarodowej komisji śledczej w sprawie podpa
lenia Reichstagu komisarz Rzeszy spraw prawni
czych Frank oświadczył, że zaprocił wszystkich  
wybitnych przedstawicieli obcych państw, którry 
mogli wchodzić w grę, na proces w 
spraw ie podpalenia Reichstagu, aby m ogli 6ię 
przekonać o stosunkach prawnych w Niemczech i 
odpowiednio wpływać na prasę 6woich krajów.

(1) Warszawa, ió. 9. Prognoza aa sobotę 16 bm.: 
Wileńskie, Polesie, W ołyń, Podole i Małopolska 
Wschodnia: zachmurzenie zmienne, przowalnie 
duże z przelot nem i opadami. Chłodno. uir.Sarkow.i 
ne, chwilami poryw .ste  wiatry pókuocoo tachod-
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Brunatne niebezDieczeństwo
(T h .)  N iebezp ieczeństw o , k tó re  za g ra z u  e u 

ro p e jsk ie j ludzkości i cy w iliz a c ji, w id z ie li ju ż  
iożtii ludz ie  w  ró żn y c h  k o lo rac h . 'Jed n i w i
dzie li je  ja k  noc cza rn e , in n i ja k  k re w  cz e rw o 
ne, a  jeszcze in n i sz u k a li tego  n ieb ezp ieczeń 
s tw a  w  in n e j części ś w ia ta  i w id z ie li w  ko lo 
rze —  żó łtym . O je d n y m  ko lo rze  n ik t  za p ew n e  
n ie  m y ś la ł, aż się  o b ja w ił w  ca łe j sw o je j s t r a 
sz liw e j zg rozie i b ru d n e j o h y d z ie  —  o  ko lo rze  
b ru n a tn y m . T e ra z  c h y b a  ta  b a iw a  n a jw ię c e j 
lu d z i s tra sz y , b o  w id z ą  i w iedzą, że ci n ib y - lu -  
dzic, k tó rz y  s ię  u b i ja ją  p o  św iecie  w  b r u n a t-  
iychj k o szu lach , s ta n o w ią  is to tn ie  n ie b ez p ie 
czeń stw o  d la  lu d z i i d la  cy w iliza c ji. D o ty c h 
czasow e w sz y s tk ie  k o lo ry  n ie  p o zb a w ia ły  lu 
dzi a n i  ro zu m u , a n i m o ra ln o śc i, b ru n a tn i  zaś 
b a rb a rz y ń c y  fa k ty c z n ie  ża d n eg o  n ie  p o s ia d a 
j ą  .h a m u lc a , a n i  ze s tro n y  ro zsą d k u , a n i ze 
s tro n y  e ty k i. W y p łu k a n i są  ch e m ic zn ie  z obu  
p ie rw ia s tk ó w , k tó re  s ta n o w ią  n ie z a c h w ia n ą  
p o d w a lin ę  w sp ó łż y c ia  lu d z i o ró żn y c h  w ie rz e 
n ia c h  d u szy  i ró ż n y c h  b a rw a c h  skó ry .

U zb ie ra li sobie, A do lf H itle i i ca ła  jeg o  b a n 
d a  ro zsz a la ły c h  n ieu k ó w , p o d  s to łem  lu d z k ie j 
n a u k i  i k u l tu r y  ja k ie ś  o k ru sz y n y  w y rz u co n e  i 
g ry z ą  je , n a tu ra ln ie  n a w e t i ty c h  n ie  tra w ią c . 
T a k  to  często  cz y n ią  p ierw oty ie lu d y , k ie d y  po 
r a z  p ie rw sz y  s ty k a ją  się  z cy w iliz a c ją : b io rą , 
Co im  w  ręce  w p a d n ie  i m y ś lą , że to, w ła śn ie  
ty lk o  to , je s t  is to tą  cy w iliza c ji. P rz e w a ż n ie  
c h w y c ą  w ódkę, a lb o  in n ą  ja k ą ś  o sz a ła m ia ją c ą  
tru ó iz u ę . A n a lfa b ec i h itle ro w sc y  n a ły k a li  się 
in o c n o  te o rji o  ra s ie , o  k tó re j  b ez  z ro z u m ie n ia  
gdzieś  s ły sze li, a  te ra z  są  p ija n i  oo  b c z p rz y to -  
m n o śc i i  k rz y c z ą  ja k  w  m a lig n ie  ty lk o  to  je d 
n o  s ło w o . R asa!

A  „ ro są "  to  s ą  w ła ś n ie  on i. N ik t in n y  w  n ie j  
u i ł r ia łu  n ie m a . A doJf H itle r  w ła ś n ie  w ra z  z 
G o erin g ie m  i  G oebbelsem  są  ja k o  „G e rm an ie "  
.w y b rań c am i ro d u  ludzk iego , a  ich  p o s ła n n ic 
tw o  d z ie jo w e  w  te rn  leży , że  o n i m a ją  rządzić . 
A' rz ą d z ić  p o  g e rm a ń sk u  zn a cz y : z łam ać , z n i
szczyć, sp u sto szy ć . A  co się  n ie  d a  zniszczyć, 
in a  b y ć  u ja rz m io n e  i u c ik an e . M ierzy  te d y  
u c z o n y  'Adolf k u lę  z iem k ą , a  m ie rz y  m ia r ą  
s w o je j ża rło czn o śc i i  dochodz i do  re z u lta tu , że 
je s t  z a  iużo  zb y tec zn y c h  lu d ó w  n a  św iecie , 
k tó re  a lb o  zn iszczyć , a lbo  —  ju ż  w  n a j ła g o d 
n ie js z y m  w y p a d k u  —  z ła m a ć  na leży .

'J a k a  ta k ie  p o tęu io n e  od sam eg o  u ro d z e n ia  
lu d y  u z n a je  się  w  p ie rw sz y m  rzędzie  ż y d ó w , 
k tó ry c h  doszczę tn ie  zn iszczyć  n a leży , a b y  p o  
n ic h  ś la d u  n ie  zo s ta ło  —  d a le j:  S ło w ian , k tó 
r y c h  c o n a jm ru e j w ] 'p rz e ć  i u ja rz m ić  trzeb a . 
O cz y w is ta  p ó źn ie j p rz e jd z ie  się do  ro m a ń sk ic h  
lu d ó w , k tó re  takżte są  n ie p o trz e b n e  n a  św ; 3cie. 
J a k  się  ta k i  p o rz ą d e k  zro b i n a  k u li z iem sk ie j, 
to  n a  n ie j n a re sz c ie  b ęd z ie  dosyć m ie jsc a  do 
ro z p rz e s trz e n ie n ia  się  G erm an ó w , k tó ry c h  je -  
d y n e m  ese n c jo n a ln e m  p rz y k a z a n ie m  je s t  p ie r 
w sze b ib li jn e ; „ R o zp ład n ia jc ie  się  i ro z m n a 
ż a jc ie  się  i n a p e łn ia jc ie  z iem ię  i zdobądźc ie  
ja l"  T y lk o  tv le . O s ta tn io  c o p ra w d a  jeszcze j e 
d n a  r a s a  z n a la z ła  ła sk ę  i z m iło w a n ie  w  oczach  
w y b ra ń có w , m ia n o w ic ie : M u rzy n i, k tó ry m  się  
p rz y rz e k a  o ch ro n ę  ja k o  sp rzy m ie rze ń co m . B ie 
d n i m u rzy n i!  Z ap e w n e  n a w e t jeszcze n ie  r o 
z u m ie ją , co im  z a  n ieb ezp ieczeń stw o  grozi, i 
ja k  s ię  p rze d  n ie m  o b ro n ić .

T a k  p ro s to lin i jn a  je s t n a u k a  te j p o s tro n n e j 
b a n d y , k tó ra  ż a d n y c h  z re sz tą  h a m u lc ó w  n ie  
u zn a je . R o zsąd k u  n ie  m a ją , b o  im  Bóg f a k ty 
czn ie zo s ta ł d u c h a  w in ie n . T o  s ą  sza leń cy , a l 
bo g łupcy , albo  ta c y  p ry m ity w i, k tó ry c h  dusze 
dop iero  z n a jg ęs tszy c h  p ie rw o tn y c h  la só w  w y 
szły. A te o rją  ich , n a  k tó re j o p ie ra ją  sw ój b y t 
i c a łą  o k ru tn ą  dzikość  sw o jego  p o stę p o w an ia , 
m a n a s ile n ie  a ro g a n c ji, ja k ie j  d o ty c h cz as  is to t
n ie  ś w ia t lu d z k i n ie  w id z ia ł. N iem a  n a jm n ie j 
szej w ą tp liw o śc i: n a ró d  n ie m ie ck i w  sw o je j 
w iększości, lub  p rz y n a jm n ie j  w  b a rd z o  zn acz
nej części, p o p a d ł n ag le  w  m alignę , w  inką-' 
m aso w a m a liję  wiclkoóąJ ® u ie s ly c h a n c m  i nie

z n a n e m  n a p ięc iu , i n ie m a  rzeczy, k tó ra b y  go 
z re fle k to w a ć  m og ła , oprócz — s tra c h u  p rze d  
s ilą  fizyczną .

A w ła śn ie  s iły  fizy czn e j m u  się  n ie  p rz e c iw 
s ta w ia . W ła śn ie  że lazn e j p ięści m u  się n ie  p o 
k az u je . P rz e c iw n ie  —  p o d a je  m u  się dobrze  
w y p ie lęg n o w an ą , d y p lo m a ty c z n ą  rączkę w  je 
d w ab n e j rękaw iczce. N ieszczęsny  p o lity k  — 
m is ty k  M acD onald  i b ez g ran ic zn ie  z a ro z u m ia 
ły  „z b aw c a"  ś w ia ta  M usso lin i obchodzą sio 
z n im  ja k  k ie p sk ie  n ia n ie  z k a p ry śn e m  d z iec 
k ie m : g ła s k a ją  go j z a b a w ia ją  w eso lom i pioi- 
se n k am . O ni to  w łaśn ie  za p ro s ili go do  s a m e 
go sa lo n u , choc iaż  n ie w ą tp liw ie  b rz y d z ą  się 
jego. zab ło co n y ch  b u tó w . O ni /  n im  p a k t z a 
w a rli, ażeby  m u  za su g ie ro w ać , żc w  jego po- 
kojowo.ść i p ra w o m y śln o ść  w ierzą , i m y śle li, 
że ta k a  su g e s tja  n a s tro i  H it le r a  ta k  h u m a n i
ta rn ie , że za p o m n i on  o sw o ich  sn a c h  o p o tę 
dze i p o d b o ju  św ia ta . A p. P a u l B oncour u d a 
je , że to  w szystko , co się z ty m  p ie rw o tn y m  
zbó jem  ro b i, je s t d a lszy m  ciąg iem  L o ca rn a . 
Z a p o m in a  te n  z re sz tą  sp ry tn y  p o lity k , że L o- 
c a rn o  je s t  za lag o d n e  d la  H itle ra . O no by ło  w  
sa m  ra z  d la  B ru n in g a , a le  po  ty m  p o lity k u  
ju ż  n ie m a  w  d z is ie jszy ch  N iem czech  an i ślad u .

F ra n c ja ,  oczyw ista , n ie  spuszcza  się  sa m a  
d la  sieb ie  n a  te  g a d a n in y  —  o n a  sob ie tw orzy  
m o c a rn y  sy stem  o c h ro n n y  w  sw o ich  po tężnych  
tw ie rd z a c h  g ran ic zn y c h , k tó re  w ed łu g  zd a n ia  
zn aw có w  są  n ie  zdobycia . A le o n a  sob ie n ic  
zd a je  s p ra w y  z tego, że p rzec iw  H u n n o m  czy 
M ongołom , w y p o saż o n y m  w  n a jm o c n ie jsz ą  
w iedzę ch e m ic zn ą , o ja k ie j  ty lk o  m a rz y ć  m o ż
n a , ż a d n e  w a ły  o ch ro n n e  n ie  pom ogą. C ały  
ś w ia t  w id z i, ja k  b a rd z o  H itle r  się b ro n i. W szak  
o n  w  sw o je j bezczelności i w  sw o im  b ez w sly -  
dzi n a w e t n ie  u w a ż a  za  kon ieczne  k ry ć  się z b y 
tn io  z sw o je m i p rzy g o to w a n ia m i w o jen n e m u  
F a n f a r y  frazesó w  g łoszą  dz ień  w  d z ień  ś w ia 
tu , że trz e c ia  R zesza w ca le  iń e  re f le k tu je  n a  
tw o ry  d u ch a , o n a  p ra g n ie  ty lk o  m ieć ja k  n a j 
w ięcej i ja k  n a jle p sz y c h  żo łn ie rzy  O n a  ch ę t
n ie  w y m ie n ia  głow ę p ro te so ra  filo zo fji n a  że
la zn ą  p ięść  o rd y n a rn e g o  sz tu rm o w c a . H itle r  
z re zy g n o w ał ra z  n a  zaw sze  z a m b ic ji zdoby- 
w ą n ia  ś w ia ta  za  pom ocą  d u ch a , a  chce  to  o s ią 
g n ąć  zd ró w  cm  i m ię śn ia m i, w zg lędn ie  b o m b a 
m i ja d u  niszczącego , rzm eant-m i z w ysokośc i n a  
b e z b ro n n ą  lud n o ść  sto lic .

Ś w ia t to  w szy s tk o  w idzi i n ic  n ic  rob i. Co 
n a jw y ż e j s p o ty k a ją  się  m m itro w ie  F ra n c j i  i 
A n g lji n a  su te m  ś n ia d a n k u  i g aw ę d zą  trochę . 
N a w ięk szy  w y siłek  ich  n ic  stać.

O cz y w is ta  —  los p ó łm iljo n a  Ż ydów , s ta n o 
w iący ch  w  H itle r j i  d o sło w n ie  obóz jeńców , n ie  
spędza  sn u  z oczu w ie lk im  m in is tro m , d z ie r
żący m  w  te j c h w ili w ład zę  n a  św iecie . O bronę 
n ieszczęśliw y ch  Ż ydów  n ie m ie c k ic h  p o zo s ta 
w ia ją  sa m y m  Ż ydom , ch o c iaż  i im  m u si b y ć  
ca łk o w ic ie  ja sn e m , że n a ró d  rozp rószony , n ie  
k ie ro w a n y  p rzez  je d n ą  s i ln ą  w olę, a  będący  
w ieczn ie  za le żn y m  od  w oli ró ż n y c h  rzą d ó w , 
n ie  m oże ta s  sk u te cz n ie  w alczyć , ja k  n a ró d  
z jednoczony .

O t m a m y  p rz y k ła d  o d s tra sz a ją c y  n a  k o n fe 
re n c ji, k tó rą  Ż ydzi o d b y li o s ta tn io  w  G enew ie. 
J a k ie  różn ice  z d a ń  p rz y  ca łkow ic ie  je d n o lity m  
n a s tro ju  g n ie w u  i decy z ji do  sa m o o b ro n y . 
P rz e d s ta w ic ie l Ż y d ó w  w ło sk ich , r a b in  r z y m 
sk i S ace rd o n . m ia ł w id o czn ie  w y ra ź n ą  in s tru k

cją od M ussolin icgo , ażeby  m e  do p u śc ić  du  
p ro k la m o w a n ia  b o jk o tu . A ta k ich  k re p o w a  
i;v rh  dolega i ów by ło  w ięcej. Cóż on i m ogli 
z io b ić?  N araz ić  sw oich  Ż ydów  n a  n iszczący  
gn iew  d y k ta to ra ?  P rzec ież  lak i M usso lin i do! 
..adnego b o jk o tu  n ie  dopuśc i.

Z d ru g ie j s tro n y  są p a ń s tw a , k tó ry m  zaleź; 
na ja k  n a jg ru n lo w n ic js z y in  b o jk o c ie  N iem iec 1 
Cóż one lo b ią ?  Czy sp o łeczeń stw a  m e ż y d o w - * ^  
sk ic w  ty c h  p a ń s tw a c h  p o p ie ra ją  c z y n n ie  Ż y 
dów  w  ich w y sitk n  b o jk o to w y m ?  N ic  p o d o b 
nego. O ne ty lk o  Ż y d ó w  p o d ju d z a ją , b ic z u ją , 
szydząc ciąg le , że Ż ydzi za  in a to  energ iczn ie ; 
się b ro n ią . R ów nocześn ie  je d n a k  n ieżydow scy  
k u p cy  w  ty c h  p a ń s tw a c h  k o rz y s ta ją  z ż y d o w 
sk iego  b o jk o tu  i z a jm u ją  bez c ie n ia  s k ru p u łu  
opuszczone p rzez  Ż ydów  pozycje. O n i so b ie  
m y ślą , że z tego m oże się zrob ić  s ta ła  k o rzy ść  
n a w e t n a  późn iej, g d y b y  h it le ry z m  szy b k o  z g i-  i 
n ą i  w  n ie s ła w ie , a b o jk o t s ta łb y  się n j f ^ ^ z e -  
b n y m  i n ie w łaśc iw y m .

W obec tego, że h i t l e r ja  te ra z  u p ra v § *  p r a -  
w ie -ż e  d u m p in g , w y p u szc za jąc  n a  r v n «  sw o 
je  to w a ry  po n a jn iż sz y c h  cenach , k o rz y s ta ją  
z lego n ieży d o w scy  k u p cy  sk w a p liw ie  i — 
w zb o g aca ją  się n a  bo jkoc ie  żydow sk im . W  n a j 
o h y d n ie jsz y  sposób  pędzi się Ż ydów  n ap rzó d , 
n n a  ich  ty ła ch  p o d trz y m u je  sie H itle ra .

T a k a  z czasem  w y tw o rz y ła  się szczególn ie 
d la  Ż ydów  tra g ic z n a  sy tu a c ja . My ch cem y  i 
m u s im y  w alczyć z h itle ry z m e m  do u p ad łeg o , 
ale św ia t nao k o ło  n as  zu p e łn ie  o d o sab n ia  w sp o  
m a g a ją c  racze j w ro g a  ludzkości, an iże li n as .

A ten  w ró g  ludzkości d a  się  i państw om , i 
n a ro d o m  dob rze  w e znak i. J e ś l i  s ię  go sp u śc i 
z żelaznego ła ń c u c h a , to  Ż ydzi n ie  b ę d ą  jego  
je d y n e m i o ifa ra m i. .Test n ie z m ie rn ie  sm u tn o , 
że rzą d ząc y  dziś św ia tem , n ie  z d a ją  sobie s p ra  ^  ^

b

w y  z b e z m ia ru  n ieb ezp ieczeń stw a  b ru n a tn e g o ; 
k tó re  p ręd ze j w y b u c h n ie , an iże li się  p rz y p u 
szcza. N ie w idzą też, że H it le r  n ie  m oże is tn ie ć  
bez ja k ie jś  n ie s ły c h a n e j a w a n tu ry  w o je n n e j. 1 
W  s ta n ie  p o k o jo w y m  m u si on  zg inąć , bo  n a 
reszcie  jego  n ie p rz y to m n e  fra z e sy  p rzec ież  o k a  
żą  się puistem i s ło w am i bez tre śc i i Lez sensu , 
apok o jo w o  n ie  m o ż n a  dać ch leb a  sw o im  b e z 
ro b o tn y m  m il jonom . N ara z ie  m a  o n  ta k i s y 
stem : O d b ie ra  je d n y m , k tó ry c h  og łasza  za  we-l 
w n ę trz d y c h  w rogów , i d a je  sw o im  lu d z io m . 
A le ta k a  m e to d a  ry c h ło  się w y czerp u je , bo  
głód w y lęg a  n a  u licę  i zaczy n a  p ręd ze j czy  
p ó źn ie j ro b ić  sp u sto szen ia .

T akoż d ru g a  m e to d a  db igo  n ie  pom oże, m ia 
now ic ie  ta , że da je z a m ia s t „ fa n e m "  —  c h le b a  
—  „c ircen ses"  —  p rz e d s ta w ie n ia  cy rkow e. T a 
k ie  rzeczy  się p rz e ja d a ją , a  p u s ty  żo łądek  n ie  
n a p e łn ia  się k rz y k liw e m i w id o w isk a m i.

D la  te j p lag i lu d zk o śc i n ie  pozosta je  n ic  in 
nego, ja k  w ła śn ie  k ro czy ć  n a p rz ó d  n a  sw o je j 
d rodze  i s tać  się jeszcze w ięk szą  po tęgą. A do  
lego sz y k u je  się  w  d a n e j ch w ili. Czy św ia t p o 
czeka, aż on będz ie  ca łk ie m  gotów  i b ęd z ie  
m ógł zacząć sw ó j m arsz?  B ia d a  n a m  w s z y s t
k im  , je ś li to  się  m a stać . Z d ro w y  ro zu m  p o 
w ia d a , że jeszcze te ra z  m o ż n a  za trz y m a ć  tego  
k a ra  w  b ieg u  i u n ie szk o d liw ić  go —  p ó źn ie j 
będze za późno.

B ru n a tn e  n ie b ezp ieczeń stw o  g w a łto w n ie  ro -  • 
śn ie , a  w ie lcy  p a n o w ie  z a s ła n ia ją  sob ie  o c z y ^ i  
ażeby  tego  n ie  w idzieć . C zy n a sz a  p la n e ta  j u l ^ v  
d o jrz a ła  do śm ie rc i w  m ę k ac h  i w  nędzy?!

PRACOWNICY DYREKCJI KOLEJI DEKLA
RUJĄ MIESIĘCZNE POBORY NA POŻYCZKĘ 

NARODOWĄ.

(!) Zebrani w dniu To. bm. w saTT konferencyjnej 
D yrekcji Okręgowej Kolei Państw ow ych w K ra
kowie pracownicy D yrekcji w liczbie ponad 700 
osób, zgłosili jednom yślnie przystąpienie do mb- 
-krypcji pożyczki narodowej w w ysokości 70 do 
iilO procent odnornic-ieo/nego uposażenia, w zfl- 
.'cżhobci od posiadania grupy u p ra ż e n ia .

D e ra rc h e  francuskie u/Berlinie
P a ry ż , 15. 9. P A T . P o m im o  d y sk re c ji k ó ł o -  

f ic ja ln y c h  p o tw ie rd z a  się  w iadom ość , że a m 
b a s a d o r  F r a n c j i  w  B e rlin ie  in te rw e n jo w a ł 
w cz o ra j w  im ie n iu  rz ą d u  f ra n c u sk ie g o  u  m in i
s t r a  sp ra w  z a g ra n ic z n y c h  v. N e u ra th a  w  z w ią 
zku z w ręczen iem  o d d z ia ło w i sz tu rm ó w k l w 
K chl s z ta n d a ru  z n a p ise m  „ S tra sb u rg " . P r e -  
m je r  D a la d ie r  i P a u l B o n co u r b a d a ją  obecnie 
r a p o r t  a m b a sa d o ra  f ra n c u sk ie g o  orfl2 omawia 
j a  in s tru k c ie . ja k ie  zostaną m u przesłane.
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interesy podatkowe Ks. Pszczyńskiego
przed sądem

Redaktor „Polonii** zasadzony za obraza 
sen. Sobolewskiego

(Telefonem od u isz^ fo  korespondent*}

(1) Warszawa, 15. 9. (Sin) W sądzie okręgowym  
? jr  W arszawie znalazła się dziś spraw a sen. So- 

Łolewskiego przeciw ko katow ickiej „Polonji" w 
Iwiązku z artykułam i, jak ie  się ukazały  na łam ach 
lego pisma. „Polonia" zarzuciła niektórym  sena- 

' jorom i posłom z B. B współdziałanie z ke. 
’ Pszczyńskim  na szkodę skarbu  państw a. Ja k o  o- 
• orońca odpowiedzialnego red ak to ra  „Polonii P u 

ste ln ika w ystępow ał b. poseł P rager, b. więzień 
brzeski. Tensam  dr. P rag er był w swoim czasie sę- 
fazią sądu m arszałkowskiego w procesie przeciw
ko naczelnem u redaktorow i ..Polonii" Korfante
mu, k tó ry  został przez ten sąd potępiony.

Na początku dzisiejszej rozpraw y w yw iązała sic 
polem ika między adw. E ttingercm  obrońcą Sobo
lewskiego, a  o skarżonyp  Pustelnikiem , czy w cza 
sie, w jakim  się ukazały  powyższe arty k u ły  na ła
mach „Polonii", żył jeszcze agent ks. Pszczyńskie
go Sleżyński. N astępnie odczytano zeznania sen. 
K orfan tego  i ks. Pszczyńskiego. K orfanty zeznał, 
iże au to rem  artykułów  był agen t ks. Pszczyńskie
go Sleżyński. k tó ry  prosił o niepodaw anie jego na
zw iska. Ks, Pszczyński zeznał, że wioflomem mu 
było, że Sleżyński zaw arł umowę z sen. W yrost
kiem w sprawie w arunków  i w ynagrodzenia za 
obniżenie zaległości podatkowych księcia, k tó re  
(wynosiły 10 miłjonów zł. Grupa senatorów przy
obiecała obniżyć tę  sumę do 4 miłjonów zł., zaś 
poniżej 4 miłjonów wynagrodzenie Wyrostka wy
nosić miało progresywnie od 1— 1 i pół procent.

N a dzisiejszej rozprawie pierwszy zeznawał sen. 
Sobolewski, k tó ry  stw ierdza, że Sleżyńskiogo znał 
jeszcze z W iednia. W  r. i931 Sleżyński odwiedził 
go i prosił go o przerobienie opinji rządu i społe
czeństw a polskiego o ks. Pszczyńskim . Ks. Pezczyń 
ski Die ebce się procesow ać z P olską i szuka przy
jaznych stosunków , chodzi mu również o uregulo. 
wanie zaległych podatków . W obec tego świadek 
porozum iał się z ks. Radziwiłłem, k tó ry  na konfe
rencji ze Sleżyńskim postawił następujące w arun
ki: Ks. Pszczyński musi wycoiac wszystkie skargi

z Ligi Narodów, musi wystąpić z Voiksbundu i mu. 
si zmienić administrację niemiecką na polską. IV •
Pszczyński, k ió ry  nazaju trz zjaw ił się u ks. R a
dziwiłła. otrzym ał tęsam ą odpowiedź. Po jakim ś 
czasie zjaw ił się u św iadka znowu Sleżyński i w 
w ielkiej tajem nicy pow iedział mu, że niejaki Moj- 
sze Lewin sporządził plan sanacji finansów ks. 
Pszczyńskiego 1 iv  ten ma otrzymać pożyczkę we 
Francji na 80 miłjonów dolarów i że część pienię
dzy byłaby przeznaczona na spłaty zaległości po
datkowych. Pozatem Sleżyński proponował prze
niesienie ubezpieczenia dóbr ks. Pszczyńskiego z 
Berlina do Polski z tern, że zostanie ono dokonane 
w „Piaście, gdzie członkiem rady nadzorczej był 
Sobolewski. Z końcem stycznia ks. Pszczyński na
desłał do Sobolewskiego list, w którym  go zuwia 
damia. że nie może ko rzy stać  z propozycji Lewi
na, bo ma w yczerpany k red y t i że w tej spraw ie 
pisał I r t  do sen. Targow skiego, który bawił w 
Paryżu.

Świadek b. pri !, rr  Skulski zaprzecza jakoby 
brał udział w jakichkolw iek rozmowaeh z ks. 
Pszczyńskim. N astępnie zeznaje sen. Targowski, 
który oświadcza, że interesował się staraniami po. 
życzkowemi Lewina dla ks. Pszczyńskiego, ale 
czynił to z u-zędu.

■świadek senator Dobiec ki w yjaśnia sprawę za
rzutów. postaw ionych sanacyjne-konserw atyw nej 
gazecie „Dzień Polski", że wrazie pomyślnego 
przeprowadzenia sprawy umorzenia zaległości po
datkow ych ks. Pszczyński będzie popierał „Dzień 
Polski". Dobiecki oświadcza, że dziennik ten je r t 
pismem ideowem i deficytowem, to też  subwencje 
nio miały charak te ru  żadnej korzyści m aterjalnej.

Zeznawał jeszcze Lewin i inni zawezwani św iad
kowie, pocze.m po przemówieniach obrońców za
padł wyrok, skazujący redaktora odpowiedzialne, 
go „Polonii“ na 1 rok aresztu i 2.000 zł. grzywny 
oraz ogłoszenie wyroKu w dziennikach „Polonia- i 
„Kurjer Warszawski".

Sprawa certyfikatów
będzie rozpatrzona zkcńcem  października

Je ro z o lim a , 15. 9. ŻA T. W ysok i K o m isa rz  
P a le s ty n y  gen. W ruichope p rz y ją ł  d e leg ac ję  w  
o sobach  B en Zw i z ra m ie n ia  W a a d  H a le u m i i 
C zertoka  z ra m ie n ia  E g z e k u ty w y  A g en c ji Ż y 
d o w sk ie j. W y so k i K o m isa rz  p rz y rz e k ł ro z p a 
trzeć  z a p o trze b o w a n ie  E g z e k u ty w y  n a  c e r ty f i
k a ty  im ig ra c y jn e  n a  pó łrocze do  m a rc a  1934 
po  sw y m  po w ro c ie  z u r lo p u  z końcem  p aż d z ie r  
n ik a . W y so k i K o m isa rz  za m ie rz a  spódzić sw ó j 
urlop na wyspie Rodos.

Udział reprezentacji żydowskiej 
w pogrzebie króla Fejsala

Je ro z o lim a , 15. 9. ŻA T. W  k o n d u k c ie  pogrze  
b o w y m  od p o r tu  h a jfsk ie g o  do lo tn isk a , sk ą d  
zw ło k i z m arłeg o  k ró la  F e js a la  z o s ta ły  p rz e w ie  
z io n ę  do  I ra k u , b r a l i  u d z ia ł  re p re z e n ta n c i E gze 
k u ty w y  A genc ji Ż y d o w sk ie j, W a a d  H a le u m i, 
A gudas Iz rae l i g m in y  ży d o w sk ie j w  H a jf ie .

Kto wygrał na loterii?
(Telefonem od naszego korespondenta}

(!) Warszawa, 15. 9. (Sin). W  dzisiejszem ciąg
nieniu lo terji pad ły  w iększe w ygrane n a  nas tępu 
jące num ery: 5.000 zł. w ygrały  nry : 23.643 44.820 
34.274 86.808 l i a 7 5 8  113.603. — 2.000 zł. w ygra
ły  m y : 7.380 10.91i 12.970 16.982 29914 32.578 
33.214 41.876 48.837 52.822 67.928 69-385 96.928 
108.250 109.274 112.o88 113.731 130.921 151.404. 
—  D rugie ciągnienie: 20.000 zł. w vgrał nr. 57.547. 
5.000 zł. nry: 1.704 6.110 51.684 132.945. —  2.000 
zł n ry : 690 2 .3 i8  15.433 11.587 35.795 37.998 51.870 
54.909 95.514 68.367 71.285 84.041 91.528 99 398 
105.497 115.248 116.659 iS4.861 139.445 149.372 
150.701 153.775

Nadużycia w magistracie lwowskim 
przybierają charakter panamy

(T elefon em  od naszego korespondenta)
(!) Lwów, 15. 9 (O) W  związku z nadużyciam i 

w m agistracie lwowskim,o jakich przed k ilku  dnia
mi donosiliśmy, p ro k u ra tu ra  lwowska przeprow a
dza likw idację wielkiej afery  oszukańczej na te
renie tu te jszego  m agistratu . W  to k u  dochodzeń 
ujawniono, że d y rek to r Miejskiego Zakładu Czysz
czenia M iasta Gończakowski w porozum ieniu z kie 
równikiem  ekonom atu tegoż zakładu Górnikiem 
zatw ierdzali dostaw y tow arów  d la zakładów  po ce
nach znacznie w yższych od cen rynkow ych. W a- 
ferę wm ieszanych je s t kilku znanych kupców  
lwowskich. W dniu w czorajszym  aresztow ano 
G ończakowskiego i Górnika, oraz czterech kup
ców: A. Schmieda, Leona Reng*nera właściciela 
sk ładu  żelaza, Leona A rnolda w łaściciela firmy 
autom obilow ej i Izaaka Ingw era dostaw cę szutru. 
A fera w yw ołała we Lwowie olbrzymie poruszenie.

Sąd doraźny we bwowie
L w ów , 15. 9. (O ) D ziś rozpoczęła się  p rze d  

są d e m  d o ra ź n y m  w e L w o w ie  ro z p ra w a  p rz e 
ciw  R o s ja n in o w i G rzegorzow i M edikow i, o sk a r  
żo n em u  o szp iegostw o  n a  rzecz jed n eg o  z 
p a ń s tw  o śc ien n y ch . R o z p ra w a  to czy  s ię  p rz y  
d rz w ia c h  za m k n ię ty c h . D ziś z a m k n ię to  p o stę 
p o w a n ie  dow odow e. O głoszen ie w y ro k u  m a  
n a s tą p ić  ju t r o  o godz. 10 -te j ran o . N a z a rz ą 
d zen ie  w ła d z  są d o w y c h  p rzy b ę d z ie  ju t r o  ra n o  
z W a rsz a w y  do L w o w a k a t  B rau n .

Niepoprawny Alijew
(I) Warszawa, 15. 9. (Sin). W łaściciel piekarni* 

tu reck iej Alijew. k tóry  kilka miesięcy temu zo
sta ł skazany w W arszawie za uw odzeni*1 swoich 
pracowniczek. został dziś ures/Lowany za tosam r 
przestępstw o.

Ł O M  S Ł O D O W Y  
D r a  W U N D E R A

c u k ie rk i o n ie d o śc ig n io n e j 
■ ■ ■ ■ ■ ■ M a  ja k o śc i 
s m a c z n e  i zdrow e

Wszędzie do nabycia. ?635x

Ratyfikacja „paktu Litwinowa**
(Telefonem oo naszego korespondenta)

W a rsz a w a , 15. 9. (S in )  P . P re z y d e n t R zp lite j 
p o d p isa ł dziś t. zw. palet L itw in o w a , tj. k o n 
w enc ję , z a w a r tą  podczas k o n fe re n c ji lo n d y ń 
sk ie j p rzez  R osję i w sz y s tk ic h  je j  są siad ó w , a 
d o tyczącą  d e f in ic ji n a p a s tn ik a .

Zamknięcia zjazdów poznańskich
P oznali, 15. 9. P A T . W  p ią te k  p rze d p o łu n - 

dniem po ostatn ich  posiedzeniach sek ty j zjazd 
le k a rzy  s ło w ia ń sk ic h  j z jazd  p o lsk ich  le k a rzy  
i przyrodników  został zam knięty. Uchwalono, że 
n a s tę p n y  z jazd , w  ro k u  1935, odbędzie się w  
S ofji. P o  w y b o rze  n o w ej s ta łe j d e legac ji z ja z 
du p rze m ó w ił p rezes prof. M arch lew sk i, k tó ry  
po z re a su m o w a n iu  w y n ik ó w  o b rad  uczcił p a 
m ięć zm arłeg o  przed k ilk u  d n ia m i d ra  K a r
w ow skiego.

Zoun s ly n r R p  gaona
W iln o , 15. 9. (Ż A T ) D ziś ra n o  z m a rł w R a 

d o n ie  w 95. roku  życ ia  s ły n n y  gaon ra b in  Iz»ae! 
M eir H ak o h e n . p o p u la rn y  z n azw y  jego d zie ła  
Tlefec C bn im , jed en  z n a z w y b itn ie jsz y rh  a u to 
ry te tó w  ra h in ic z n y c h  w spółczesnego  żydostw a. 
założycie l i d łu g o le tn i k ie ro w n ik  jeszybohi w  
R ad lin ie . P og rzeb  odbędzie się w* niedzielę.

Frśmirrfny hołd
dla Kuf. Ltuicnfs&shicga w fflsshwfe

M oskw a, 15. 9. P A T . Z w łok i śp. k p t L ow o- 
n ie w sk ieg o  p rz y b y ły  dziś  o godz, 1 w p o łu d n ie  
cło M oskw y. Na d w o rcu  obecni b y li p rz e d s ta 
w icie le  k o m is a r ja tu  ludow ego, s p ra w  z a g ra n i
cznych  i sow ieck ich  w ła d z  lo tn iczy ch , p o se l
s tw a  p o lsk iego  im corpore  i a t ta c h e  w o jsk o w i 
p a ń s tw  z a p rz y ja ź n io n y c h . W agon  ze zw ło k a 
m i zo s tan ie  p rze w iezo n y  n a  dw orzec b ia lo - ru -  
sk o -b a łty c k i, gdzie w ieczorem  p rze d  od e jśc iem  
pociągu pośpiesznego rło W arszaw y odbędzie 

się c e re m o n ja ł ża ło b n y  z u d z ia łe m  czerw o n ej 
a rm ji .  1’rzy  w agon ie  p o sta w io n o  w a r tę  h o n o 
row ą.

*

"W arszaw a, 15. 9. (S in )  T ru m n a  ze zw ło k am i 
śp. k p t. L ew o n iew sk ieg o  p rzy b ęd zie  ju tro  do 
W a rsz a w y . P o g rzeb  odbędz ie  się  w  p o n ie d z ia 
łek.

Pomyślny stan zdrowia 
ppłk. Filipowicza

(!) Moskwa, 15. 9. (PAT). D elegat cen tralnej 
komisji badań k a ta s tro f  przy głównym  urzędzie 
sowieckiego lo tn ic tw a cywilnego p. K apłan pozo
s ta ł przy ppłk. Filipowiczu w Jagrin ie  i  będzie mu 
tow arzyszy ł w drodze pow rotnej do  Moskwy. —• 
Ppłk. F ilipowicz czuje się dość dobrze i zamierza 
opuścić szp ita l 20 w rześnia. Zwłoki kp t. Lewo
niewskiego odjadą z M oskwy do W arszaw y dziś o  
godz. 23.

Rekordziści francuscy przylecieli 
do Warszawy

W a rsz a w a , 15. 9. P A T . S ły n n i lo tn ic y  fran 
cuscy  C odos i R ossi w y s ta r to w a li dziś  rano n a  
sam o lo c ie  „L e B r ix “ ze S tra s b u rg a  do M oskw y. 
Je d n o cz eśn ie  z lo tn isk a  s tra s b u rsk ie g o  w y s ta r 
tow ał sam olot „B iarritz", prowadzony prze* 
lo tn ik a  V e rn e i] le a . W  g o d z in ach  p o łu d n io 
w y ch  sa m o lo t „L e B r ix “ p rze lec ia ł n a d  g r a n i
cą p o lsk o -czech o sło w ack ą . O godz. 15.15 lo tn i
cy  Codos i R ossi w y lą d o w a li n a  lo tn isk u  W 
Ot Koili pod W a rsz a w ą . W  d alszą  drogę za m it 

4 tz a ją  w y s ta r to w a ć  ju t r o  o godz. 9.30.
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Żydzi nie kupuia fabrykatów hitlerowskich!
Z DNIA

IloDEieta bejkotu
(!) Przcdew szystkiem  słowo o Bundzie. P an  Bóg 

w w szechogarniającej swej litości zmiłował się nad 
(ą partją  i zesłał jej układ  transferow y i  w iadom ą 
aferę pom arańczową. D la ludzi objekty wnycli i 
rozsądnych ca ła  t a  kw estja  je s t już dostatecznie 
w yjaśniona. U zasadniona rzeczowemi względam i 
k ry ty k a  u jaw niła  się z  ca łą  energ ją i o tw artością 
ze strony  sam ejże opinji. sjonistycznej. Ale Bund 
nie byłby sobą, gdyby nie skorzystał z te j kapi
ta lne j dlań gratk i. Uczepił się tedy, jak tonący  
brzy tw y, owych niedoszłych do sku tku  poma
rańcz, i nie propaguje bynajm niej ha:-ła Precz z 
H itlerem !", a le  odrazu z całym  rrradykalnym  a- 
plom bem  hasło „Precz z H itlerem  i sjonistami! 
S ta ł do tąd  w szarym  kącie, zm iażdżony sw ą kom
p le tną  im potencją, najzrupełniej niezdolny do ja 
kiegokolw iek pozytyw nego czynu wobec pogłę
biającej się z dnia na. dzień nędzy mas żydowskich. 
— a  o to  lito ściw j Bóg zesłał mu odra/.u i hasło, i 
tem at do zgromadzeń, i zabójczą broń przeciwko 
nieśm iertelnym  wrogom —  sjonistom . Czyż można 
z ta k  łaskaw ego daru  niebios nie skorzystać?

K o rzy sta  w ięc Bund —  jak  się zowie. On jest 
niewinny, on  je s t k ryszta łow o czysty, on nie spla 
'm il eię żadnym  układem . Oczywiście —  bo nie 
Iwogóle nie robił i n ic  nie roni. My sjoniści pro
klam ow aliśm y bojkot natychm iast po wybiu-ln. 
hitleryzm u, my go prowadzim y i realizujem y, my 
fa nie k to  inny daliśm y in icjatyw ę i zorganizow a
liśm y konferencję genew ską —  gdzie był Bund, eo 
cn  robił?

Dziś zaś —  zamiast przyłączyć się do akcji boj
kotow ej, lu t  choćby, ze względu na obawę stref- 
nienia się od „burżuazji", prowadzić b o jk o t an ty
hitlerowski na własną rękę, ale rzeczowo —  wy- 
Mziera się Bund: ^ r e c z  ż sjonizmem!" To Eię na
bywa pozytywną robotą, yiratukijemy!

Waffiaa^jszean jednak od Bunt.u i kon_ znej jego 
wałki x „Hitlerem i  ajonistami", jest sprawa sa
mego bojikotu antyhitlerowskiego. Do sprawy tej 
jeszcze obszernie wrócdmy, chwilowo chcemy ty l
ko całkiem krótko zaznaczyć, iż akcja bojkotowa  
kom itetów g~«podarczych, a w  szczególności komi
tetu krakuwakiegu, wydaje się  nam bardzo, ale to  
bardzo niedostateczną 1 niewystarczającą. O dzia
łalności komitetu krakowskiego wogóle nic nie 
tdyszrymy. Dlaczego nie zwołano dotąd masowego 
zgromadzenia kupców? Dlaczego nie zwołuje się 
Zgromadzeń branżowych? D laczego nie kontroluje 
się  ściśle zwłaszcza hurtowników, czy ci istotnie 
przestają sprowadzać towary z Niemiec? Mamy 
wrażenie, że konsumenci wyraźnie odwracają się 
od towarów niemieck'ch, natom iast kupcy, zwłasz
cza hurtownicy, niodość energicznie przestawiają 
się na rynki poŁiaiermeckie. Tu je n  właściwa ro
la kom itetów bojkotowych. Prasa żydowska może 

szerzyć busła bojkotu antyhitlerowskiego, 
może je uzasa Imiać, może budzić samopoczucie i  
godność m as żydowskich —  i to też prasa naro- 
dowo-żydow sta, a  w  sscaególjtości sjouistyczna 
czyni z całym zapałem i ccłą konsekwencją, —  
ale prasa nie m oże zaglądać do sklepów i nie mo
że kontrolować foupeów.

Pod tym  względem musi nastąpić w łonie komi
tetów  bojkotowych stanowcza zmiana ij poprawa. 
Będziemy nad tą  sprawą czuwali skrupulatnie!

<b)

KOMUNIKATY.
(1) — „BAR-KADIMAH“. Dziś o godz. 6-tej w 

lokalu własnym referat Br. mgr. Edwarda Hostha- 
la  n. t. „Problemy XVIII Kongresu Sjonif?tycznego"

(1) —  „PRZYSZŁOŚ-HEATTD". Dziś o godz. 4 
pop. zebranie plenarne połączone z referatem.

(!) —  BNEJ-SJON, Dietla i07 , I p. Dziś o godz. 
3 pop. referat tow. Dr. Griinwałda n. t. „Istota 
chaaydyzmu". Goście mile widtóani.

(!) S. P. P . „HITAHDUT" (Sarego 1, I. p.) Dziś 
w sobotę o 4 pop. posiedzenie komitetu lokalnego-

(!) —  „BUSLIJA". Dziś w sobotę o 3 pop. ple
narne zebranie w  new ym  lokalu Sarego 7, I  p.

*N:e p rz e b rz m ia ły  jeszcze ec h a  ża ło b n y c h  
f a n f a r  n a  po g rzeb ie  „ w a m p ó w " w  H ollyw ood , 
aż tu  h itle ro w sk ie  N iem cy  rozpoczęły  g w a łto 
w n ą  k a m p a r .ję  p rzec iw k o  b e z p re te n s jo n a ln y m  
e m a n c y p a n tk o m , je ż e li  re fo rm a  „o d ro d zo 
n y c h "  N iem iec  m a  b y ć  z u p e łn a  —  ro z u m u ją  
w ie lcy  p rzy w ó d cy  „ w ie lk ic h "  N iem iec —  n ie  
w y sta rc zy  oczyszczenie n a c ji g e rm a ń sk ie j ze 
zg u b n y c h  n a lec ia ło śc i ra so w y c h , n a leży  o czy 
ścić rów nież, w ew n ę trz n ie  tę oczyszczoną ju ż  
rasę . P rzy sz li b o jo w n ic y  „oczyszczonych" N ie 
in iec  s ta li się  g łó w n ą  tro sk ą  obecnego reż im u , 
i la  tro sk a  u c ie le śn iła  się w  ca ły m  szeregu  u- 
s lry c h  n ak a zó w  i zakazów  sk ie ro w a n y c h  p rze 
c iw k o  k o b ie to m  n ie m ie ck im , k tó re  zd a n ie m  
obecn y ch  p rzy w ó d có w  n ie  do ro sły  do ro li m a 
tek p rzy sz ły ch  g en e racy j. N agonka  n a  k o b ie 
ty, k tó re  p rzez ty le  tal w alczy ły  o  m w n o tip rn w  
n ien ie , p rz y b ie ra  coraz g ro źn ie jszą  form ę, od 
czasu  k ie d y  s ta ła  się  o n a  je d n y m  z p u n k tó w  
p ro g ra m u  h itle ro w sk ieg o . C a ła  m a s a  a r ty k u 
łów  w  ró żn y c h  d z ie n n ik a c h  n a ro d o w o -so c ja -  
lis ty cz n y c li p o św ięco n a  je s t p o d sy c an iu  tego  
p rą d u  w y b itn ie  a n ty fe m in is ty cz n eg o . P ró b y  
„p sy ch o lo g iczn eg o " w y tłu m a c z e n ia  k i lk u le t
n ie j e g z y ste n c ji ch ło p czy cy  p r z e ja w ia ją  się w  
p o stac i o b sz ern y ch  p a te ty c z n y c h  w y k ła d ó w  o - 
g la sz a n y c h  n a  ła m a c h  p ism  p rz e z  za w o d o 
w y ch  lu b  p rzy g o d n y c h  p u b lic y s tó w  z p o d  z n a 
k u  sw a s ty k i. „T y p  ch łopczycy  —  tłu m a c z y  w 
„R IN G U " b a ro n  E w o la , —  m ógł m ieć ra c ję  by 
tu  w  o k res ie  k ie d y  p a n a m i b y li: co w -b o y , b o k  
se r  i ży d o w sk i b a n k ie r  —  lu d z ie  c ie rp ią c y  n a  
za n ik  m ę sk ie j e n e rg ji  i o g łu p ia li n a s k u te k  n ie  
d o rzeczne j p rac y , k tó re j się o d d aw a li. T en  ty p  
k o b ie ty  je s t w y n ik ie m  p ew n e j d e p ra w a c ji  p o 
łączo n e j z  n is k im  p o z io m em  u m y s ło w y m  je s t  
to  d eg e n e ra c ja  ty p u  k o b ie ty , k tó ra  p ro w a d z i 
aż  do  p e w n y c h  z m ian  fiz jo lo g iczn y ch , do o b u 
m a rc ia  n ie k tó ry c h  w łaśc iw o śc i p rzy ro d z o n y c h  
i d a  zu p e łn e g o  z a n ik u  ży c ia  uczuciow ego . P o 
n ie w a ż  n a d e sz ła  b ło g o s ław io n a  c h w ila , z k tó 
r ą  cz łow iek  no w o czesn y  o d zy sk a ł sw o ją  a r y j 
sk ą  godność i czystość , k o u ieczn em  je s t  z g n ie 
ce n ie  n ie d o rz ec zn e j te o rj i  o fem in izm ie , w  - 
m ie n iu  n o w eg o  h e ro iz m u " .

Oboik tego zw alczan ego  fem in izm u  istn ieje  
n ow y, m łody fem in izm  n a ro d o w o -so c ja listy -  
czny. „Ten n o w y  ruch fem in isty czn y  —  o b ja 
śn ia  „V oelk ischer B eobachtcr1 jest oryg in a l
n ym  w ytw orem  narodow ej rew olucji n iem iec  
kiej, i b y łb y  n ie  do p o m y ślen ia  bez w ie lk ieg o  
przew rotu  spow odow anego trjum fem  narodo
w ego socja lizm u. Jego pdjiktem  w y jśc ia , jego

(!) Jo sy f KoTodny, 'świetny piosenkarz, w ystąpi 
dziś 2 razy w sa 'i Tcatłjnjj Żydowskiego (Bocheń

ska 7) z nowym programem.

kolebką d u ch o w ą  i u cz u c io w ą  n ie  je s t  n ra w o ^  
je d n o s tk i p ro k la m o w a n e  p rzez  d a w n y  fe m i
n izm , ile m a łże ń sk ie  „m y ", m a łżeń sk ie  „ ty " .
O d k o b ie ty  i m a tk i zależy  s iła  o ra z  n ie p rz e -T . 
b r a n a  p o tę żn a  w o la  n a ro d u . R o lą  k o b ie ty  JżstjT  
strzec  „dom ow ego o g n isk a " , ta k  ja k  to  czy n i 
ły  n asze  p ra b a b k i w  w o ln e j G e rm a n ji. A  d z ie 
ci nnsze o raz  dzieci n aszy c h  dzieci n ie  p rze  
s ta n ą  o p iew ać  kobiety 11 ru odo w o - socj a l is ty cz - 
nej, k tó rą  u z n a ją  za  w ła śc iw ą  k o b ie tę  n ie m ie 
ck ą  św ia d o m ą  sw ego g e rm a m z m u " .

T a  szczy tn a  i p a te ty c z n a  m is ja  „w ła śc iw e j 
k o b ie ty  n ie m ie c k ie j" , o zn a c z a ją c a  w  ję z y k u  l a  
cizi n o rm a ln ie  m y ś lą c y c h  k ilk u w ie k o w e  c o t-  
n ięcie  sic  w stecz, w y g lą d a  w  p ra k ty c e  b a rd z o  
op łak an ie . D la z i lu s tro w a n ia  je j  p o d a je  je d n o  
z w iększych  czasop ism  fra n c u sk ic h  lis t  je d n e j 
/. p re d e s ty n o w a n y c h  do „ w y so k ie j1 godnośc i m a i  
żonek n ie m ie ck ic h . L is t ten  p o d an y  w  d o slo w - 
n em  b rz m ie n iu , p o ja w ił się  w  „D o d a tk u  Kor- 
b ie c y m "  b e r liń sk ie g o  cz aso p ism a  „T em p o 1: ,

„ Ja k k o lw ie k  b y ła m  b a rd z o  szczęśliw a w  p ie r 
w szych  d n ia c h  naszeg o  m a łż e ń s tw a , —  p o b ra 
liśm y  się w  p ie rw sz y c h  d n ia c h  po  B ożem  N a 
ro d zen iu , —  od k ilk u  ty g o d n i z n ie n a w id z iła m  
nasze m a łże ń sk ie  życic. M ąż m ó j t r a k tu je  m n ie  
ja k  isto tę  z in n e j p la n e ty , p a trz y  n a  m n ie  z 
góry  i codz ienn ie  w y g ła sz a  sw e tc o rje  o w y ż- 
szości m ężczyzn. „D la  wras pow uada is tn ie ją  
trzy  rzeczy: dzieci, kośció ł, k u c h n ia  —  co tw a  
rzy  dew izę: .T rzy  K .‘ (K in d e r, K irch e , K u ch ę ) 
i n ie  p rz e s ta je  p o w ta rz ać , że k o b ie ty  p o w in n y  
się zad o w o lić  d ru g o rz ę d n ą  ro lą , k tó ra  im  p rz y  l
s łu g u je . Czerni s ta n ie  się  n asze  pożycie  ma! T" 
żeńsk ie  w  ta k ic h  w a ru n k a c h ?  D oszłam  ju ż  do 
ta k ieg o  z n iec h ęc en ia  że p ra g n ę  rozw odu . A n 
n a  T .“

W  odpow iedz i n a  ża ło sn y  lis t  p a n i A n n y  T. 
re d a k to rk a  D o d a tk u  K obiecego  „T e m p a"  —  o - 
g la sza  n a s tę p u ją c e  „poc ieszen ie" : „N ie je s t  P a  
n i je d y n ą  k o h ie tą , k tó ra  n a rz e k a  n a  złe tra lc to  
w a n ie  m ęża. I lek ro ć  o trz y m u ję  l is t  p o dobny  
do tego, k ló ry  P a n i do  m n ie  sk ie ro w a ła , p r z y 
p o m in a n i sob ie o p o w ia d a n ie  o  s ta ro ż y tn y c h  
S cy ta c h : p o zb a w ia li on i sw o ich  n ie w o ln ik ó w  
w zroku , a b y  ich  n ic  n ie  sk u s iło  d o  p o rz u c e n ia  ich 
n ied w d z ięczn e j p rac y . D o n ie d a w n a  ro b io n o  
to sa m o  ze s ło w ik a m i: p o z b a w ia n o  ich  w z ro 
k u  w  te rn  p rze św iad c zen iu , że b ę d ą  śp ie w ać  
b a rd z ie j w z ru sz a ją c o  i ze zw ięk szo n y m  z a p a 
łe m  b ę d ą  sp e łn ia ć  sw e  o b o w iązk i k u  za d o w o 
le n iu  lu d z i. P o d o b n ież  is tn ie ją  ludz ie , k tó rz y  
n ie s te ty  z ro z u m ie li n a o p a k  św ię te  i w ła śc iw e  
znaczen ie  „ T rze ch  K ‘L i ż y ją  w  b łę d n em  p rz e 
k o n a n iu , że p rz y k ła d n e  m a łż e ń s tw o  n ie  m oże  
is tn ieć , jeże li żo n a  n ie  je s t  k o b ie tą  z a ś le p io n ą  
w  b e z d e n n ie  p ró ż n e j za ro z u m ia ło śc i sw eg o  
m ęża. J e d y n ie  celem  u sp raw ie d liw  ie n ia  sw y c h  
m y śli i sw y c h  cz y n ó w  p rz e d  św ia te m  ro z s ie 
w a ją  on i te  d z iw n e  pog łosk i o m a ło w a rto śc io -  
w ości k o b ie t  K o b ie ta , k tó ra  będz ie  ż y ła  w  c i a 1 
sn y m  kręgu co d z ie n n y ch  z a in te re so w a ń  gospo i 
d a rsk ic h  i n ie  b ęd z ie  m ia ła  in n eg o  za jęc ia , 
n ie  d o ro s ła  do  sp e łn ie n ia  sw e j m is j i  n a ro d o -  u 
w ej ,a  m ężczyzna, k tó r y  p o n iż a  sw ą  to w a rz y -  
szkę p o z b a w ia  s ię  sw ego  n a jw ięk sz eg o  d o b ra " .

Je że li „ w sz e c h s tro n n i"  re fo rm a to rz y  T rz ec ie j 
R zeszy  n ie  z re z y g n u ją  z w p ro w a d z e n ia  w  ż y 
cie c ia sn e j re d u ty  T rzech ... K . s ła b y  jeszcze 
głos n iew ieśc ieg o  p ro te s tu  p rze m ien i się n ieza  
w o d n ie  w  ż y w io ło w ą  m a n ife s ta c ję  ty c h  k o 
b ie t, k tó re  n ie  d o ro s ły  w p ra w d z ie  do  m ocno  
ro u sse a u is ty c z n o j godnośc i k a rm ic ie le k  p rz y 
sz ły ch  b o jo w n ik ó w  „ w o ln y c h "  N iem iec, d a w 
no  je d n a k  p rz e ro s ły  p o z io m em  u m y s ło w y m  
c ia sn e  h o ry z o n ty  m y ś lo w e  p a tro n ó w  h itle ro w  
sk iego  reż im u

. M«rja Dickówna.
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Ciuciubabka 
z cena gazu

'P r z e d  n ie d a w n y m  czasem  k ra k o w s k a  g a 
zow ana  m ie js k a  w p ro w a d z iła  p e w n a  in o w a -  
Pjfe “W ob lh  z a n iu  ra c h u n k ó w , k a s u ją c  o p ła tę  za  
gazom ierze, p rz y  ró w n o czcsn em  p o d w y ższ en iu  
r a iy ly  w  za leżn o śc i od  su m y  zuży tego  gazu. 
!W p ro sp e k ta c h , ro z sy ła n y c h  do k o n su m e n tó w  
d  u m ączy  fu g azo w n ia , żc sk a so w a n ie  o p ła ty  za  
gazom ierze  s ta n o w i u lgę  d la  k o n su m e n tó w .

W* p e w n y c h  w y p a d k a c h , szczególn ie u  k o n -  
fcum entńw  b a rd z o  m a ło  z u ż y w a ją c y c h  gazu , 
in o w ac jg  ta  p rz y n ie s ie  rzeczy w iśc ie  p e w n ą  
jh ieznaczną u łge. W  in n y c h  w y p a d k a c h  z a rz ą 
d zen ie  gazow n i n ie  zm ien i do ty ch czaso w eg o  
s ta n u  rzeczy. Inow ncią , w p ro w a d z o n ą  p rzez  
gazow n ię  m o żem y  za te m  zu p e łn ie  śm ia ło  u -  
w ażać  za m a n e w r, s łu ż ąc y  do o d w ró c en ia  o - 
p in ji  k o n su m e n tó w  od  św iad o m o śc i, że w  a k c ji 
o b n iż en ia  cen G azow nia  M iejska, —  w y ra ż a 
ją c  sie  p rzy s ło w io w o  —  n ie  k iw n ę ła  n a w e t 
pa lcem  w  b ucie

P ie rw sz ą  ak c je  obn iżk i cen p rze m y sło w y ch  
rozpoczął rząd  pod  h a s łe m  p rz y jśc ia  z p o m o 
cą ca łe m u  życiu  g ospodarczem u , k tó re  n ie  ino  
cl o zn ieść  w ysok iego  p oziom u  ty c h  cen. R ząd  
tra k to w a ł ak c ję  obn iżk i cen n ie  ja k o  ek sp e 
d ycje  k a r n ą  p rzec iw  p rze m y sło w i, lecz ja k o  
zab ieg  c h iru rg ic z n y , poży teczny  także , a może 
i:aw el w p ie rw sz y m  rzędzie, s in ie n iu  p rz e m y 
słow i. D u ch o w y  kiei-oy-nik i w ła śc iw y  in s m i l  
to r  rzę d o w e j ak c ji o b n iż k i cen b. m in . M a tu 
szew sk i tłu m ac zy ł n am  w ów czas ja sno  i p ię k 
n ie , że obn iżka  cen je s t k o n ieczn o śc ią  tak że  d la  
p rze m y słu , a lb o w iem  m u s i o n a  sp o w o d o w ać  

■ o ży w ien ie  k o n su m e ji, k tó re  w  k o n se k w e n c ji 
• d a  p rze m y sło w i w ięk szy  n aw e t e fek t f in a n s o 
w y. an iże li d o ty ch czaso w a, m n ie jsz a  k o n su m  
c ja , p rzy  w y so k ich  cenach . A kcję o b n iżk i cen 
p ro w ad zo n o  p ed  ,,h a s łe m  ..duży  o b ró t m a ły  
zv sk “ . To. że a k c ja  obn iżk i cen d a la  słabe, s to 
su n k o w o  re z u lla ly , n a leż y  zaw dzięczyć  p rzc- 
d c w sz y slk ie m  fa k to w i z b y t p ły tk o  s ię g a ją c e 

g o  o s trza  a k c ji, k tó ra  sp o w o d o w ała  jedyn ie  
n iezn aczn e  o b n iżen ie  cen. Z d a je  się, że rz ą d  
d s trze g ł te w ad ę  p ie rw sz e j ak c ji o b n iż k i cen, 
bo, ja k  ju ż  d o n o siliśm y , z a m ie rz a  rz ą d  w  n a j 
b liż sz y m  czasie  p rz y s tą p ić  do p o n o w n e j a k c ji 
o bn iżk i cen p rze m y sło w y ch .

Gaz, s ta n o w i a r ty k u ł,  obok k tó reg o  o b n iżk a  
cen p rze sz ła  n ie sp o strzeżen ie . S zereg  gazow ni 
w k r a ju  poszed ł za w e z w a n ie m  rz ą d u  i d o k o 
nał, b ąd ź  to  d o b ro w o ln ie , b ą d ź  też  pod  n a c i
sk iem  o p in ji  p u b lic /.n e j p o w aż n e j obn iżk i ceny  
gazu. G azo w n ia  M iejska w  K ra k o w ie  t łu m a 
czy ła  się. żc re n a  gazu  z w ią z a n a  je s t  śc iśle  z 
ceną w ęg la  i sk o ro  ty lk o  n a s tą p i  o b n iż k a  ceny 
w ęgla, gaz  au to m a ty c z n ie  p o ta n ie je . T y m c z a 
sem  ce n a  w ęg la  u le g ła  ju ż  re d u k c ji, p rzy czem  
re d u k c ja  ta  szczegó ln ie  d la  gazo w n i k r a k o w 
sk ie j o k az a ła  się  b a rd z o  k o rz y s tn ą , a  G azow 
n ia  M ie jsk a  w  K ra k o w ie , p o b ie ra ją c a  je d n ą  z 
n a jw y ż sz y c h  cen gazu  w  Polsce , a  n a w e t w  E -  
u ro p ie , m ilcz.y zaw zięcie. P rz e d  n ie d a w n y m  
czasem  d o w ied z ie liśm y  się. że s p ra w a  o b n iż k i 
cen  g azu  p rzez  n ie k tó re , sp e c ja ln ie  u p a r te  g a 
zow nie , rń a  s ię  z a ją ć  M in is te rs tw o  S p ra w  W e 
w n ę trz n y c h  i o d n o śn e j decy z ji n a le ż y  się sp o 
dziew ać  jeszcze p rze d  je s ie n ią . D o te j c h w ili 
n ic  n a m  n ie  w iad o m o  o  te rn , czy M in is te rs tw o  
S p ra w  W e w n ę trz n y c h  rzeczy w iśc ie  in te rw e n 
io w ało  w  te j spraw ne, w zg lędn ie , czy  e w e n tu 
a ln a  in te rw e n c ja  o d n io s ła  ja k iś  sk u te k . M im o, 
że W a rsz a w a , p o s ia d a  o w iele ta ń sz ą  cenę ga 
zu, a n iże li K ra k ó w , s ły c h ać  ju ż  w  W a rsz a w ie  
g łosy  o  m ającej n astąp ić drugiej o b n iżce  ceny

Wełna ratuje cześć świata

(—) Ul góry z lew ej strony : Owce, owce —  oto 
dzic w yglądała moda jesienna: czapka, szal i jum 
jest z im itacji wełny — U dola aa  lew o: pałac 
nych, w ielkich m iast G-miljonowego kontynentu 
kich mieszkańców zam ieszkuje w  m iastach. —  O 

dzie w ełnianej w  M elbourne, w  związku 
W ełna stanow i obecnie w ielki m otyw terażnie jsz 
r-ię natu ra ln ie  korzystn ie w pierw szym  rzędzie 
Na olbrzymieli, n iew ykorzystanych dla produkcji 
rzone stada tysięcy owiec. Jak  w szystk ie kraje, 
udział ludności w iejskiej w  składzie liczebnym 
ści miejskiej, bardzo dotkliw ie skutki kryzysu 

s tra lję  przed katastrofalnym i skutkam i

bogactw o A ustralji. — Obok n a  p raw o : T ak  bę- 
p er z w ełny a naw et sam  płaszcz sporządzony 
biurow y w  Sydney, jednem z najgęściej zahtdnło- 
austra lijsk iego , na k tórym  dw ie trzecia w szyst- 
bok na p raw o : O braz ożyw ienia n a  w ielkiej gieł- 
z panującą obecnie h au ssą  na wełnę, 

ej i nadchodzącej mody. Zwiększony zbyt odbija 
na A ustralji, klasycznym  k ra ju  produkcji wełny.

ro lnej obszarach aus tra lijsk ich  pasą się  nieznne 
w których odsetek ludności m iejskiej przew yższa 
kraju , odczuw a A ustra lja  z je j p rzew agą łuduo- 

św iatow ego. Obecna haussa  n a  w ełnę ra tu je  An- 
pogłębiania się kryzysu  gospodarczego.

gazu, po  n ie d a w n o  d o k o n a n e j w  W a rsz a w ie  
p ie rw sz e j re d u k c ji ta ry fy .

O b ecn ie  d o w ia d u je m y  się, że w  sp ra w ę  o b 
n iżk i cen y  gazu  w g lą d n e łf  zn o w u  M in is te r 
s tw o  S p ra w  W e w n ę trz n y c h , k tó re  je d n a k  b a 
d a  te sp ra w ę  z zu p e łn ie  in n e g o  p u n k tu  w id ze 
n ia , an iże li rz ą d  rozpa try  w a ł sw ego  czasu  p ro 
b le m  zn iżk i cen  p rze m y sło w y ch . T y m  ra z e m  
chodzi M in is te rs tw u  c  zn a le z ie n ie  e k w iw a le n 
tu  d la  p o k ry c ia  n ie d o b o ru , ja k i  w y n ik łb y  z 
c h w ilą  o b n iż en ia  ta ry f .  O czyw iście , że jeże li 
p o d  ty m  k ą te m  będz ie  rz ą d  tr a k to w a ł  obn iżkę 
cen gazu , w ów czas o b n iż k a  ta  n ig d y  n ie  s ta 
n ie  się  rzeczy w is to śc ią . K aż d a  g az o w n ia  b ę 
dzie b o w iem  w sk a z y w a ła , że o b n iż k ą  ceny  g a 
zu u cz y n i o n a  p re z e n t d la  sp o łeczeń stw a , a  po 
n ie w a ż  czasy  obecne są  b a rd z b  ciężkie, p rze to  
ż a d n a  g az o w n ia  n ie  m oże sobie pozw olić  n a  u -  
cz y n ie n ic  ta k ieg o  p re z e n tu  k o sz tem  w łasn eg o  
n ied o b o ru  G d y b y  rz ą d  za s to so w a ł w obec g a 
zow ni te  sam e  za sa d y , ja k ie  s to so w a ł sw ego 
czasu  w obec p rz e m y słu , d o m a g a ją c  się o b n iż 
ki cen, w ów czas o p e ru ją c  te m i sa m ein i a rg u 
m e n ta m i, m ó g łb y  ła tw o  w y tłu m a c z y  g azo w 
ni. że o b n iżk ą  cen y  gazu  ożyw i k m o io ’. >■. 
zrow now azy a n a w e t p rzew yższy  ub y tek  T

chodów , ja k i  w y n ik n ie  z  o b n iż e n ia  ta ry f .  P o 
dobno  rz ą d  w y s tą p ił  ta k ż e  i z  ty m  - jy u a n a n -  
tem , choc iaż  tr u d n o  n a m  w  to  .uw ierzyć , O y  
rz ą d  w  p e r tr a k ta c ja c h  z  g a z o w n ia m i m ó g ł h*  
trz y m a ć  się n a  taK b ie g u n o w o  prze ci w łeg ł vcłJ 
s ta n o w isk a c h , ja k  p iz y jm o w a n ie  z je d n e j  sto*  
n y , że o b n iż k a  ceny g azu  zm n ie jsz y  d o ch o d y  
gazow ni, a  z  d ru g ie j s tro n y  u zn an ie , że  r e d a S -  
c ja  ta ry f  z ró w n o w aż y , w zg lę d n ie  pow iększy) 
—  p o p rze z  o ż y w ie n ie  k o n su m e ji —  ćfo eb u ty  
g azo w n i. i

T e ra z  słychać, znów , że decyzji w  'ip raM fo  
ceny  g azu  n a leż y  się  sp o d z iew a ć  przeć* św ię la  
m i B ożego N aro d ze n ia .

C zekaj ta tk a  la tk a ...

Obliczanie stawek daniny 
majątkowej

■(_) D epartam ent podatkowy m in iste rstw a slisł! 
bu polecił izbom skarbow ym , aby mylne oblicze
nia daniny nadzwyczajnej m ajn tkavej v II gru* 

i pie kontynentow ej zostały przez w lu lze  skarbow e 
V nriedn  łin ^ tn w iiiie . Urzędy skarbow e m ają O 
ii ni - i>ri.-1 >• mm a n 'awia-dnmić płot*
uikBu. a u !j \ A irlu iw i: zt, SwToay *ą XObO*
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w iązano do dopilnow ania w biściw ego ublic-zmin 
(tan iny przez urzędy skarbow e.

Okólnik przypom ina, ż-j ostateczna sław ka da
niny w 11 g rup ie koniyngenlow ej przy  obrocie 
ponad 'jO.ilPO złolycb do fiO.OOO r.lolwh wynosi ł>0 
gros/w ad liyno obrolu. Osl-il-.vz.ui staw ka daniny j 
w II ” inpie koniyngenlow ej przy  w rocic ponad 
5U.000 złotych wynosi 00 groszy od 1000 obrotu

Współpraca kupców żydowskich 
z chrześcijańskimi

(—) Centralny Związek Kupców Żydowskich 
zw rócił się do (cn lra ln cg o  ZwiązKu Dcl ulicznego 
Kupicctwa Chrześcijańskiego K. P. — w spraw ie 
uzdrow ienia handlu.

Poruszono nusjępujhće sp raw y . o tw ieran ie 
sklepów w godzinach niedozwolony-li o raz  w  
niedzielę i św ięta, liandel uliczny, siano viący | 
w ielką konkurencję, bezrobocie, now elizacja pa
tentów, o tw ieranie sklepów  przez fabrykantów , 
których postanow iono bojkotow ać jjako przykład 
podano firm ę „R ivaP , jakoby w łasność L P liha- 
la ‘ Ska). sprzedaż przez fabrykantów  i hurtow 
ników detalicznie, co postanow iono ukrócić rów 
nież zapomocą bojkotu.

Centralnym związek detalicznego kupiectw a 
chrześcijańskiego R. P., postanow ił zw rócić się 
do odnośnych w ładz z odpowicdniemi postu la ta
mi i projektam i, aby w ten sposób handel opierał 
się na solidnych podstaw ach i aby konsumenci ku 
pując u członków w spom nianych związków, mie
li gw arancję, że to w ar jest solidny, nabyty po 
najniższych cenach.

Sprawa nowelizacji f ustawy 
o ubezpieczeniu

(—) W iadomości o nowelizacji istaw y o ubez
pieczeniu pracow ników  um ysłowych, k tó re  w y
w ołały zaniepokojenie w śród lycli sfer zostały 
zdementowane. Niemniej k rążą pogłoski, że nowe
lizacja nastąpi z tą jednak zmianą, żc odnosić sic 
będzie do pracow ników  starszych wiekiem, Któ
rzy obecnie dochodzą do ustaw ow ego wieku

Projekt prawa celnego
(—) Polska zasta ła  na swytn obszarze obow ią

zujące ustaw odaw stw o celne trzech państw  za
borczych. S tw orzenie jednolitego polskiego p ra 
w a celnego nie mogło być dziełem chwili, to też 
w pierw szym  okresie ograniczały się rządy do 
w ydaw ania najkonieczniejszych ty lko przepisów , 
szczególnie proceduralnych. W ydano mianowicie 
w  1920 r  rozporządzenia o postępow aniu celnem 
c»raz o ta ry fie  celnej, tudzież ustaw ę z 1924 r. o 
przedm iocie uregulow ania stosunków  celnych 
P rzep isy  te  jednak nie w yczerpują całokształtu  
stosunków  celnych. WTiele zasadniczych sp raw  re 
gu lu ją  nadal ustaw y państw  zaborczych, nieje
dnokrotnie już p rzesta rza łe  i sprzeczne z nowo- 
CEesnemi pojęciami praw nem i i nieskoordynow a- 
0 e z  ustaw odaw stw em  polskiem.

Ze w zględu w ięc na oddaw na odejuw aną po
trzebę stw orzenia jednolitego rodzinnego praw a 
celnego pow ołana została  przy  D epartam encie 
Ceł M inisterstw a S karbu osobna K on isja , k tóra 
opracow ała  pro jek t p raw a celnego. P ro jek t ten 
kom asuje fragm entaryczne dotychczas norm y pra 
wne, kasu jąc  zarazem  wsz.elkie w  te j m ierze prze
pisy b. państw  zaborczych. P ro jek t obejmuje ca
łokszta łt p raw a celnego, z w yjątkiem  jedynie ta 
ry fy  celnej i  przepisów  odnoszących się do bez
pośredniego jej stosow ania. Jakkolw iek pro jek t 
je s t bardzo obszerny, ma on jednak ch a rak te r 
ram ow y i pozostaw ia uregulow anie szczegółów 
przepisom  wykonawczym.

W edług przew idyw ań, p rojekt nie ulegnie w 
trak c ie  uzgadniania m iędzynarodow ego w iększym  
zm ianom , tak, że nowe p raw o  celne będzie się 
m ogło jeszcze ukazać jako  rozporządzenie P rezy 
denta Rzeczypospolitej, w ydane na podstaw ie te
gorocznych pełnomocnictw.

Druga lista sędziów kartelowych
(—) M inister spraw iedliw ości usta lił drugą 

lis tę  członków sądu karte low ego na okres 3-ch 
la t w składzie następującym : Ju l jon Cybulski,
Józef Ż3’chliński, Gustaw Geyer, Józef Jakubow 
ski, H enryk K arpiński, Stefan P rz rnow sk i, Mi
chał Taub, S tanisław  Okolsni, Kd.vard Rose, B ru 
non Sikorski, Kazim ierz Skarżyński, S tanisław  
Surzyckt. Marcin Szarski. Leopold "Vellisz. Ma 
r a p  Szydłowski. Leon N ow ikow -ki. Józef Lun 
<1r>u Wi« v ski ,  A [Ili ( ikiem il,
M auiyiy żćl.i-k i:!;KU).

Propaganda japońska w Mandżurii

(—) P rzy  pomocy przedstaw ionych oto powyżej afiszów pracuje propaganda japońska w  nowopo 
w siałem  państw ie M andżurji. Lew a strona afisza przedstaw ia tych, k tórzy  dają oię uw ieść hasłom  
chińskich ag itatorów . Czekają ich po śm ierci s ro g ie  kary  z ręki strażn ika piekieł. N atom iast afisz 

na p raw o  p rzedstaw ia ra jsk ie  życic, jak ie  wieść będą zw olennicy nowego reżim u..

Osiedle dla sierdt uf Palestynie
Jeszcze o inicjatywie iow . Abraham a Hnssbauma

§ Inicjatyw a iow. A lnaliam a N ussbam ua sp ra 
wie stw orzen ia o sied la  ula sierót z n asze j dziełu - 
c y  w P a le sty n ie  godna jest zai-idęesow ąibn ' w y 
s itków  w  kierunku jej szybk iej realizacji- Chodzi 
o  sp raw ę doniosłą, k :ó :n z dn ia na dzień sta je się 

ak tualn ie jszą  i z dn ia n a  dzk.ii n ab ie ra  w iększc- 
I go znaczenia. ]<ozuu;i:e sierocińce, bu rsy  ey-y ;it- 
Uerna-fy, istniejące u nas i .rozwijające clihibną 
|d z ia ła ln o ść  w alczą  już dziś z  trudnośc-aini. jeśli 
' chodzi o dan ie  zaw odu i egzystencji ich wyclio-
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wacikom. W ychow ankow ie tych insty tucyj n a 
trafiają n a  trudności, na k tó re  natrafia niem al c a 
łe  sp o łeczeń stw o  ży d o w sk  ć  z pow odu kry,zy.su 
elkonomicz-nego ; an ty sem ity zm u  gospodarczego. 
P rz y te m  zaś widoki 'na p rzy sz ło ść  są w  da lszym  
ciągu złe, i nic u lega w ątflbw ości. żc fa la  'emigra
cyjna, w ykazująca już dziś duże- nasilenie, b ę
dzie w  najbliższych la tach  s ta le  p rzy b ie ra ła  na 
sile. T rz e b a  w ę-e zaw czasu  s7-ukać środków , a- 
że b y  tym  najnieszczęśh.szym  z nieszczęśliw ych  
— sierotom , pozbawionym w przew ażnej części 
silniejszego o p arc ia , s tw orzyć  takie w aru n k i ż y 
cia- k tó reb y  im um ożliw iały  norm alny  b y t i po- 
zw o l ły  z  nądzieją i ufnością p a trz e ć  w  p rzy sz
łość.

Zdaje się, że w szy scy  s ą  już zgodni w  tem, iż 
tego rodzaju w arunk i m ożna s tw o rzy ć  dziś w y
łącznie w P alestyn ie . Idea  tow . A b rah am a N uss- 
baunra opierą się w łaśn ie na tak ich  p rz e s ła n 
kach. T rz e b a  poprostu sitw orzyć w  P a le s ty n ie  o- 
siedle, do k tó reg o  w y sy ła n o b y  stąd  s eroty. k.tó- 
rem i i tu ta j op iekuje się społeczeństw o. M łodz eż 
ta  w y c h o w y w a ła b y  się w  P alestyn ie w atm osfe
rz e  k u ltu ry  hebrajsk ie j, za p o z n a ła b y  się n a  miej
scu  2 w arunkam i życia pa lestyńsk iego  i p rz y g o 
to w y w ała b y  się do p ra c y  p alestyńsk ie j w sam ej 
P alestyn ie . I ta k dziś m łodzież garn ę się do 
..h ac h sz a ry “ . do p rzy g o to w an ia  się dla przysz
łej p rac y  w  P alestyn ie . _  C z y ż  tedy  nie lepiej i 
nie zdrow iej ro zp o cząć  tę  p racę  od początków .

W a rto  zaś p rzypom nieć, że  plan. podobny7 do’ 
planu tow. A b a b a tr a  N ussbaum a- zo s ta ł już na 
im ej p’a szc z j źnJ'e a Ie także w P alestyn ie , zre- 
ak/oY .ąny . w ydał n a p ra w d ę  piekne ow oce . P o

pogrom ach ukra ńskif-h w  roku 1920. am ery k a ń 
ski Joint p rzyw iózł z U krainy kilkaset dzieci sie
rót. oddał ję pod o p o k ę  w y traw n y ch  p ed ag o 
gów-. k tó rz y  p rz y  pom ocy  dzieci stw o rzy li c h h r  r  ą 
bit e za p isa n ą  p laców kę Kfar Jelądim  wioskę )  

j dzieci. D ziś w ychow ankow ie Kfar Je lad im  P|ta- 1 
I cują w  ch a rak te rze  robotników w fab ry k ach  pa- j 
1 Iesty ibk ieli lub kolo mija cli rolniczych. dziś nale- 
{ żą  do iiszniwu pa lestyńsk iego . A oto inny  przy- 
j k łu d : B erlińsk ie tow arzystw o dla osjedli d-zieci

A l:aw a“ . p rzeznaczone rów n óż dla dzieci bie- 
; dnych i dla sierót, uchw aliło  stw orzyć sobie w 

P alestyn ie specjalne osiedle na w zó r osiedla, ist
niejącego w B edlnie. T ow arzystw o .to o trzym ało  
iuż od K ercn K ajcm pth 15 dim am ów z.em i w  z a 
toce linjtskicj celem  w y  bud odwania dom u w ycho
w aw czego . Dom t-eu p o m y ślan y  jest jako osiedle 
podm iejsk ie, a Ahawą z a m a rz a  część  d z e c i a 
m ianow icie młodzież w w ieku od 12 do 15 la t na

ty c h m ia s t przew ieźć -do P a le s ty n y . Jeśli atoli na
w et pom iniem y specyficzne T a rn ik i,  k tó re  powo 
dują tow arzystw o berlińskie do stw orzenia takie
go  os edJa w  P a le s ty n ie , to i tak  iP n ać  trzeba 
w ielką doniosłość takiej p laców ki. W  talkiej bo
wiem p la có w ce  p a le s ty ń sk ie j dzieci o trzym ują 
pełne w ychow anie żydow skie, w ychow ują  się w 
kuHurze hebrajskiej i mogą się należycie p rz y g o 
tow ać do p ra c y  w P ale sty n ie  i dostosow ać s ę 
do js i w aru n k ó w .

P lan  osiedla n asu w a  zap ew n e  b a r<łzo duże tru 
dności. Ja k  s ły c h a ć , w  najbliższym  czasie ma po 
w stać, u nas w K rakow ie, tow arzystw o, celem  
stw orzenia takiego pierw szego osiedla dla sierót 
żydow sk ich  z n asze j dzielnicy w P alestyn ie . — 
P rz y  en e rg iczn ej w sp ó łp ra c y  jafcnajszerszyćh 
k ó ł spo łeczeństw a żydow sk iego  o se d le  d la  sie
ró t żyd o w sk ich  w P a le s ty n ie  stanie się napew no 
fak tem . Jest. ono w obecnej sy tuacji konieczno
śc ią  i p o trzeb ą  chw ili a tak  p ę k n ą  in icjatyw a 
znajdzie napew no silne echo. (r)

I
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ODPOWIEDZI REDAKCJI
(;) E. K.: Nie skorzystamy
A. J.: Przekład „Jaskółki1' zamieścimy.
CH. <5.: Odnośny kom unikat chętnie zamieści

mjr, — odezwa Jednak nie na miejscu.
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Codzienna rubryka: liitleriana
d l i  DY HINDENBURG NIE MOŻE MILCZEĆ?

(») (K) Że H indcnburg (nilczat wó.yczas, kiedy 
tatoiiD  na stosach k s ią ż k i nikogo to nie dziwa 
\vszai ś&fziwy m arszałek  sam  się kiedyś wyra. 
felłj fys fu i oddaw na nie czytał żadnej książki. Ju. 
t>an^ljl|. można się było dziwić b ierności jeg<- 
gdy jjniialniŁ  ,gleichschalto>vano“ kościół ewmi 
gelijęki. bQ Hindenburg, w ychowany w tradycjac! 
k tał&  pruskięn , był w iernym  sync.n kościoła pro- 
itesianCKatgo. T eraz, ku zdziw ienia wszystkich. 
Hiu&eijŁdłg po iżucil stanow isko życzliwej ncti- 
Ira lapśct' wobec h itleryzm u i przeszedł do ofen 
Żywy. N arazie w ybra ł tylko torinę protestu, zło
conego ńa ręce sw ego syna, k tóry  go przekazał 
t.ludówcmu kanclerzow i", cóż jednak będzie gdy 
Imał szatek każe fre itrow i H itlerow i stanąć na 
'baczność?

N aruzie to  niebezpieczeństwo nie groz.i jeszcze 
H itlerow i, k tó ry  zresztą  pociesza s:e tem, że kruk 
'krukow i oka nie wykoic. Ale o co się pognie
w ał tak  srogo  prezydent Ilindcnburg? Chodzi tu 
o junkrów  pruskich, k tórzy są te raz  niezadowo
leni naw et z W altera D arrc, narodowo- socjali
stycznego m inistra aprow izacji i pruskiego m ini
s tra  rolnictw a. Czy poto obalili sw ego człowieka 
generała  Sehleichera za to, że dopuścił do tego, 
by Niemcy dow iedziały się o skandalach zw ią
zanych z pomocą dla rolnictw a na kresach wscho 
dnieli Rzeszy, bv psuł im szyki jak iś tam  proie- 
,sor W alter D arre, człek bądźcobądż podejrzany, 
bo niepochodzący 7. ich sFer? A z początku w szy
stko tak się pięknie zapow iadało, w prost zano- j 
siło  się na m iłą sielankę D arrc, gdy objął u rzę
dow anie po napędzeniu H ugenbcrga, zapow ie
dział kategorycznie, że naw et mu się nie śni lia- 

.ruszyć tak doniosłych dla gospodarki paristwm in
teresów  wielkich obszarników  i, że nic może 
byó mowy o tem. by naw et dobra mocno zadłu
żone przeznaczyć na parcelację. W szystko więc 
było w najw iększym  porządku, ale chłopi zaczę
li się buntować, żądając od hitlerow skiego mi
n is tra  rolnictw a dotrzym ania obietnic, danych im 
jeszcze wówczas, kiedy hitleryzm  w alczył dopie
ro  o władzę. I te raz  D arre  niema bynajm niej za
m iaru „honorow ania1* w ystaw ionych przez siebie 
weksli i chce się zadowolić najm arniejszym  kom
promisem, byleby tylko się zdawało, że przecież 
roś robi. Z ażądał, więc od w ielkich obszarników, 
by oddali jeden procent ziemi dla kolonizacji sy
nów  chłopskich pozbawionych ziemi o raz robot
ników z Zagłębia Ruiiry, których hitleryzm  clicc 
przenieść na kresy  wschodnie. D arrc  b łaga więc 
w ielkich obszarników7, by go zupełnie nie zdeza
w uow ali w  oczacli chłopstw a, obszarnicy są je 
dnak tw ardzi i nieugięci. Golowi są w praw dzie 
o d ra p ie  d la 'c e ló w  kolonizacji w ew nętrznej nieu
żytki o raz ziemię mocno zadłużoną — za dobrem, 
rozum ie się, odszkodowaniem, — aic żądają, hy 
na tych nieużytkach osadzić ty lko chłopów p ru 
skich, dających w szelkie gw arancje lojalności, 
absolutnie zaś są przeciwni temu, by sprow adzić 
robotników  aż zc Zagłębia Ruhry. H indcnburg 
staną ł w obronie obszarników  i dał zmąć H itlero
wi, żc D arre  musi ustąpić ze sw ego stanow iska. 
H itler jest w  bardzo wielkim kłopocie, bo nieda
w no dopiero sk ładał hołd sędziwemu m arszałko- 

■ wi jako bohaterow i narodowem u, którem u zaw 
dzięcza głów nie sw ą k arje rę  zbaw cy Niemiec, a 
7, drugiej strony  musi się liczyć z „bonzam i" we 
własnym  obozie. N arazie H itle r  rozgląda się, po 
czyjej stronic jest w iększa siła, a potem dopiero 
zapadnie decyzja, — kto  w łaściw ie zwycięży: jun 
k ie r czy ch łop1

KOMEDJA Z PRUSKA RADĄ PAŃSTW A
Goering pozazdrościł widocznie lau ró w  m ini

strow i propairandy Goebbelsowi, k tó rego  zresztą 
szczerze nienaw idzi, i zaaranżow ał w  B erlinie na 
w łasną  rękę baz pomocy kulaw ego dem agoga 
w spaniałą  komedję: 15 bm. o tw arto  uroczyście
pruską Radę państw a. O godzinie 10-tej przed
południem przejechał Goering w  otoczeniu eskor
ty konnej policji ulice stolicy, na których u s ta 
w ione były w  podwójnych szeregach oddziały 
S. A. O 10*30 odbyło się w auli uniw ersytetu  u ro 
czyste o tw arcie p rusk iej Radv państw a. W łaści
wą prace rozpocznie Rada państw a dopiero w  so 
botę w  Poczdamie, by w  ten sposób zam anifesto
wać. że hitleryzm  lest spadkobiercą starych tra - 
r!ycvj poczdamskich

Ze chodzi tu o prawdziwą komedję, nie ulega

w ątpliw ości, w szak cala ta  R ada państw a żadne
go nie ma znaczenia, nie pochodzi bowiem z w y
borów, lecz v. nominacji. W  skład  Rady państw a 
wchodzą w pierw szym  rzędzie m inistrow ie oraz 
podsekretarze stanu o raz  nom inowani przez Goe- 
ringtr przedstaw iciele ciężkiego przem ysłu, sztu
ki i nauki. Ongiś Rada państw a ńiiała jakieś zna
czenie, chociaż ro la  jej ogran iczała się yylko. do 
w ydaw ania opm ji w spraw ach  gospodarczych ob
chodzących P rusy . Później, po wybuchu rew olu
cji wchodzili w skład R ady państw a delegaci 
z prow incji, a Rada państw a, m iała naw et pra- 
v o veta prząeiw ko uchwałom  sejmu pruskiego. 
Obecnie parlam ent Rzeszy o raz sejm pruski- no
minalnie jes/oze istnieją ale ich egzystencja jest 
tylko Fikcją, Rada państw a zaś jest tylko deko
racją, ale w epoce hitleryzm u im mniej treści 
ma dana instytucja, tem w iększą rozw ija pompę.

GOFBBELS DAL ZNOWU KOPNIAKA „BERLI- 
NER TAGEBLATTOWI**

W -,.AngritFie“ pojaw ił się przed kilku dniami 
a rtykuł polemiczny przeciw ko naczelnemu redak
torowi ghiiclisebaitowanego' „Berlincr T ageblat- 
lu *. Naczelny rt doktor R eilincr Tageblnllu ' za
pro testow ał przeciw ko metodzie polemiki „An- 
urifiu" piętnując ją jako orgje wyzwisk, i oświat! 
i'7,ył, żc nie będzie dniej na tego rodzaju nole- 
mikę reagow ał.

W ydawcą „AngrilFu* jest, jak wiadomo, dr. 
Goebbels, k lory  do „B erlincr Tageblatlu*' W ysto
sow ał lis t lej treści: ,.Nic mieszając się w m eri
tum sporu, stw ierdzam : .Test to  tak dalece zu
chw ała hezezelność, wobec k tórej rozum każdego 
uczciwego człowieka jest w prost bezbronny, je
śli „B erlincr Tagcblalt". którv w prz szlości był 
lypowym produktem  dziennikarstw a asFnitowcgo 
i koiz.Yslal z demokratę eżnej wolności lżenia 
przeciwko AtlolFowi H iiierow i i narodow o- soeja 
lisKczneniu ruchowi, dziś udaje m oralnie oburzo 
nego. Po drugie — bezczelność przekracza naw et 
swe w łasne granice, gdy dziennik ten w swej 
aroganckiej polemice powołuje się akuratn ie na 
narodow y socjalizm. Spodziewam s ię . 'ż c  słow a 
te w ystarczą, by odebrać ochotę „B erlincr Tage- 
blaltowi** i innym podobnym organom  do pole
miki z nami, którą upraw ia ją, zapom inając o 
swej haniebnej przeszłości i proFanując narodo
wy socjalizm przez pow ołanie się m  niego*.

A tego rodzaju oświadczenie m usiał przynieść 
„B erlincr Tageblatt**! Ilabcat sibi!

ADOLF H ITLER  ET  PA W EŁ COIIN
W Paryżu od kilku la l wychodzi niemiecki ty 

godnik „Die Neue P a r isc r  Zeitung**. Do nieda
w na pisomko to było czeinś w rodzaju pism a ogło 
szeniowego, a jego dział redakcyjny był ty lko do 
datkiem do anonsów7. Finausdowo tygodnik ten 
był zależny od d ra  P aw ła  Cohnn, syna zm arłego 
żydowskiego giełdziarza Salomona Golina, a l.u 
zynn Em ila Ludw iga Gdy w  Niemczech lak nagie 
„wybuchła** rew olucja narodow a, zaczęto się roz
glądać za organem , k tóryby w  P a ry ża  służył ce
lom propagandy hitlerow skiej. B ardzo spry tny  
dziennikarz parysk i H ubert D elestre, k tó ry  z nie
jednego pieca już chleb jadał, odegrał rolę po
średnika między Goebbelsem a „Neue P a r isc r  Zei 
tung“. M ałżeństw o doszło do skutku, a  „Neue 
P a r is e r  Zeitung** o tw arło  swe łam y dla p ropa
gandy hitleryzm u. Chodziło jednak jeszcze o  to, 
by dziennikarze, którzy  sprzedali się H itlerow i, 
w iernie spełniali swe obowiązki, dlatego trzeba 
było zreorganizow ać radę nadzorczą. Na czele 
rad y  nadzorczej staną ł w ięc „sam " Adolf H itler, 
k tóry  w  niej zasiada obok syna g ie łdziarza Sa
lomona Cohna. Jest to  dopraw dy gro teska w prost 
zabaw na — ta  firm a Adolf H itle r & P aw eł Colin.

ZA DWÓCH ZABITYCH HITLEROW CÓW  W IE 
SZA SIE 9 KOMUNISTÓW

W  Dusselrtorlie skazano onegdaj na śm ierć 9 
kom unistów  za zam ordow anie przed dwoma la ty  
gdy w  Niemczech panow ała w ojna domowa, 
dwóch hitlerow ców . Obaj ci zastrzeleni h itle row 
cy mieli ly lko po jednej ran ie rew olw erow ej, za
sądzono natom iast 9 ludzi, z których conajmniej 
7 w  napadzie nie w zięło udziału. W  państw ie, w 
którem  panuje praw orządność, skazauoby ich 
ty lko za naruszenie porządku puDliczncgo, d o  ni
komu z nieh w łaściw ie w iny nie udowodnione. 
W  hitlerji natom iast odzyskali wolność niir.ni 
m ordercy z Potem py i paradu ją  obecnie jako  bo-

Dr. Bernard Grunhat
powrr-sił

i ord. w Krakowie, ul. Dietla 49. Tel. 113-04

Dr. S. L I W S Z Y C
nfernisfa — powróci!

u l .  J .  S a r e g o  S C  (Z ie lona). T el. 127-76

B ~ b  P A L E S T Y N Y
Ułatw'one foi marności wywozowo - celne, 

najkrótszy czas przewozu, 
najn iższe  taryfy 

tylko przez
Dom Spedycyjny SZA M R O T A , Kraków, Rynek 32

Podziękowanie
WPami DR JÓZEFOWI FRISCHEROWI, chirur

gowi, Zwierzyniecka 15, za przeprowadzenie bar- 
i dzo ciężkiej operach u naszego syna Wilhelma. — 
! o ra z  WPanu DR. L1WSZYCOWI. ul. Józefa Sare 
j go, go za n a le r  tro-kliwą. opieko w czasie choroby 
j układamy ta drogą najserdeczniejsze podziękowań e 

I884c SALOMONOWIE FEMPLEROWIE

halerzy, chociaż w targnęli nocą do mieszkania 
Bogu ducha w innego polskiego robotnika P ielrzu  
cha i w besljalski sposób go zatłukli.

Ale to jeszcze nie w ystarcza, by zadośćuczynić 
krwiużeiTZości bandytów, k tórzy  te raz  rządzą 
Niemcami. Dnia 9 sierpnia 1931 zastrzelono w 
Berlinie dwóch oFieerów policji AnlauFa i Lenka. 
T eraz dopiero prow adzi się śledztwo |v  tej sp ra 
wie i aresztow ano 21 kom unistów  jako podej

rzanych  o dokonanie mordu Goering postanow ił 
7. tego skorzystać. bv znaleźć jakieś uzasadnienie 
dla procesu o poupalenie Reichstagu, w szak pro
ces ten wychodzi z założenia, że istn ia ł spisek 
komunistyczny, a podpalenie R eichstagu m iało 
być sygnałem do rew olucji komunistycznej. Na 
życzenie więc Gocri.iga robi się z tej sp raw y  
wielką a terę  i ogłasza się w prasie , że dw aj by
li tposlułcie komuniistyczni Hans Neumann i 
Hans K u lenbcrgcr. uknuli spisek na tych dwóch 
zam ordow anych oficerów  policji berlińskiej. P o 
nieważ Neumann i K utenbcrger uk ryw ają  się, roz 
pisano za nimi lis ty  gończe i w yznaczono nagro 
dę za ich ujęcie.

Apel do żydostwa
p o l 8 - t n  l a t a c h  p o b y t u  w  N i e m c z e c h

§ Pew ien  Ż yd  niemiecki, p rzy jac ie l naszego  p i
sm a • k tó ry  po 18 la tach p racy  w  niem ieckim  
p rzem y śle  i handlu  m usiał obecnie N iem cy opu
ścić, n ad e s ła ł n am  apel. z  k tó ry m  zw rac a  się do 
w szy s tk ich  Żydów :

Żydzi ca łeg o  świata, zjednoczcie się w  zw al
czaniu W aszego  w spólnego w roga, hitleryzmu! 
Hitler juko jednostka jest bez znaczenia. Nlebez- 
n.eczną byłaby jednakże wzmocniona pozy aj a, bit, 
leryzm u! Rozoopzęllścle skutecznie bojkot tow a
rów niemieckich, spotęgujcie g o , a ugodzie* w 
sumo serce —  dla debra żyd ostw a, d la dobra hi* 
dzkoścl!

Hitleryzm  stoi i pada w raz z  możliwościam i 
"Hrsporfoweml przem ysłu niemieckiego. Jeśli boł- 
kot antyhitlerowski spowoduje upadek lu o  choć
by tylko zmniejszenie się niem ieckiego eksportu. 
— p rzyczyn i się tem sam em do upadku hitleryz
mu. W ojna gospodarcza potrafi zdziałać ogrom
nie w iele! W y zaś m acic w rękach tę  broń —  w y  
korzy stajcie ja! D uch tej walki musi w a s  w sz y 
stkich opanować Hitleryzm  jest niebezpieczeń
stwem  nietylko dla żydostw a. lecz i dla narodów 
sąsiadujących z Niemcami Mecowie stanu tych  
że  państw dojdą wkrótce do i?"' • sk on an ia .

My Żydzi zróbm* ''c.CZąlek . ^adźniv w  na- 
szei walcu ierinoim ś ln i!
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^  W szereostb tzf roirolneoB zdobywcy 
piani „Nowego Dziennika

(!) Jeśli rzucim y okiem n a  hiśtorję czteroletnich 
rezgryw ek o pnhar „Nowego D ziennika" przeko
nam y się, iż dom inującą rolę w bojach o naszą na 
grodę odgryw a M akkabi (K raków ). Przez cztery 
la ta  M akkabi k rakow ska utrzym uje się nieprzer
w anie n a  czele, zdobyła n a  własność naszą pierw
szą nagrodę i za ję ła  w zeszłorocznych zawodach
0 d rugą naszą nagrodę pierwsze miejsce. 

N adm ieniliśm y już wczoraj, iż trudno  obecnie
m ówić o zwycięzcach w rozpoczynających się dzi- 
t ia j  zaw odach w K rólew skiej Hucie. Nie ulega je
dnak  wątpliw ości, iż M akkabi (Kraków ) jest je
dnym  z najpow ażniejszych kandydatów  na zajęcie
1 tym razem  pierw szego miejsca.

O ile zeszłoroczne zw ycięstw o K rakow ian opie
ra ło  się "w głów nej m ierze na sukcesach reprezen
ta c ji  żeńskiej, to  w tym  roku nastąpiło  tu ta j pewne 
przesunięcie sił. L ekkoa tle tk i M akkabi krakow 
skiej popraw iły się jeszcze, ale prócz tego pano
wie doznali wzmocnienia. Przechodząć poniżej po
szczególne (konkurencje zorjentujem y się w skla- 
jdzie d rużyny  krakow skiej.

A  więc w śród pań  w alk a  w  finale GO m. będzie 
„w ew nętrzną sp raw ą" K rakow ianek. T u ta j będą 
m iały  coś do  pow iedzenia ty lko F reiw aldów na i 
G ottliebów na. T rudno przewidzieć, k tó ra  z wycię
ły ,  w  każdym  jednak  razie, przy sprzyjających 
w arunkach  pow inna zwyciężczyni) zejść poniżej 8 

i^ek. G lessnerów na stoczy w przodbiegach walkę 
l i  T u reck ą  (W arszaw a) i Bauerówrią (Lw ów ). W  ra
zie w ygranej pow inna w yjść  n a  trzecie miejsce w 

! finale. W  dalszych sprintach, t. j. 100 m. i 200 m. 
'G o ttliebów na w ygra  chyba bez trudu , a koleżanki 
je j G lassnerów na i Sasów na m ogą mieć „płatne ‘ 
m iejsce. P ozosta je  jeszcze bieg 800 m. S tartu jąch  
tu tą j  a K rakow a K irschbaum ów na w ystępuje po 
trzech le tn ie j przerw ie, niemniej jednak  powinna 
icoś zrobić. W  biegu 80 m. przez p ło tk i n ik t nic 
m o ż e 'być groźny, an i przez chwilę, dla F reiw al- 
ttów ny.

W  skokach faw ory tką je s t również F reiw aldów 
n a . a  M etzendorfów na m a szanse na punktow ane 
m iejsca. Słabsze są szanse K rakow ianek w rzutach 
a le  i  tu ta j  „zarobią" k ilka  punktów . Biegi szta- 

. fettowe są  pewnym  ich łupem.
W śród sprin terów  M akkabi niem a n a  100 nu- wy 

tołtniejszych indyw idualności. Id ą  n a  s ta r t  młodzi 
aaw odnicy. K om berg  i Meth zdadzą egzamin ze 
.w y d h  zdolności w  tym  kierunku. B ruder jest kan- 
jdydatem  n a  zwycięzcę w sprincie wydłużonym . A 
w ięc przedew szystkiem  n a  400 m. i  200 m. T u ta j 
m a  on duże szanse.

S y tu ac ja  w biegach średnich je st podobna jak 
w  ubiegłych la tach . G oldfinger spo tka znów „ ta n 
dem  w arszaw ski" W ilder — G radus i będzie z ni
ani walczył n a  800 m. i 1500 m. W ynik tych kon- 

.. kurencyj będzie zagadką do ostatniej chwili. P o 
zostają  jeszcze biegi przez p ło tk i, gdzie s ta rtu ją  
S tille r i Bruder. Na 110 na. nie m ożna przewidywać 
w yniku, 400 m. powinien w ygrać Bruder. W bie- 
/gach sztafetow ych K raków  m a szanse na w ygra
nie 4  x  400 m. Czy młodzi biegacz© zdadzą egza
m in, w biegu 4 x  100 m., to  okaże dzień jutrzejszy.
■ Jed n a  je s t konkurencja, k tórej K rakow ianie nie 

m ogą przegrać: R zut dyskiem . N ik t nie dorasta  
n aw et do poziomu Stila I i musi on w ygrać bezape
lacy jn ie. B ra t jego S tii II może się również upla- 
eow ać w pierwszej trójce. N atom iast w kuli szan
se jego przeciwników są ju t  większe. Tyczy się to 
jeszcze w znaczniejszej mierze oszczepu. Z zawod- 
Sików krakow skich m ają jeszcze szanse w rzu tach  
Feig i m łody Brenner. Stillowie uzupełnieni Gresch- 

.derem stanow ią reprezentację K rakow a w rzucie 
młotem.

Skoki są w ielką niewiadom ą. T u ta j konkuren
cja jest bardzo w yrów nana. Z K rakow a s ta rtu ją  
F eig  Stiller. Meth. Bruder. Stii i F rucht,

T ik  przedstaw ia się w zarysach skład drużyny

K to , kom u, za
K a t e c h i z m  d ł u g ó w  d l  a  ,

(—) K alendarz wskazuje, że Jo dnia la g: udnin 
br! jest już bliżej, niż... dalej, a w d n u  15 grudnia 
br. p rzypada znów data płatności ra ty  długu w o
jennego państw  europejskich wobec Ameryki.

Nie słychać nic o tern. jakoby sk-.irby p.iuslw- 
dłużniczyeh przygotow yw ały  tran sp o rty  zloln. 
przeznaczone do szczególnego rodzaju eksporlu 
za ocean — słychać natom iast, że rokow ania o 
zm niejszenie potw ornych sum długów  i narosłych 
procentów  n a tra fia ją  na trudny do przezw ycięże
nia opór w ierzyciela.

ł ak to  będzie? — niewiadomo, ale pewnie nic 
zapłacą. Hipotezę tego rodzaju  wolno postawie, 
choćby dlatego, że już przed rokiem  zaczęło me 
płacić, a tak ie postępow anie ła tw o  przechodzi w 
przyzwyczajenie, bo i w  tej dziedzinie jak w  w ie
lu innych tylko p ierw szy krok jest trudny.

W takim  stanie rzeczy, kiedy niepodobna odpo
wiedzieć na pytanie, jak się „to" skończy — może 
w arto  zastanow ić się, jak „to ‘ pow stało; szcze
gólnie, kiedy odpowiedź na pytanie w ypada w ca
le zabawnie.

W  jednym z ostatnich num erów  wychodzącego 
w  New Y orku czasopism a ..The New Republic" 
znejdujem y niepozbawiony pikanterji.
MAŁY KATECHIZM DŁUGÓW WOJENNYCH 
który  gw oli inform acji i zahaw y pojbjem y w do
słownym  przekładzie.

Pytanie: Co to jest: „długi wojenna"?
Odpowiedź: — Są io długi, pow stałe z tytułu pn- 

życzek, zaciąganych przez sprzym ierzeńców  u 
rządu Stanów  Zjednoczonych Am. Pól u podczas 
i po usian iu  działań wojennych.

P yt.: Ile w ynoszą te pożyczki?
Odp.: 10 m iljardów  .‘tfiO miłjonów dolarów.
P y t.; Ile przypada 7. tej sumy aa długi, zacią

gnięte przed momentem zaw ieszenia broni?
Odp.: 7 m iljardów  dolarów .
Pyt.: W jaki sposób pieniądze le p rze transpo r

tow ano do Europy?
Odp.: T ycli pieniędzy nigdy nie transpo rtow ano
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TOREBKI d am sk ie  nafnow*>/*'
J .  N A C H T ,  K l i k ó w .  S - T P A D O K  I

do Europy. Z ostały  one w ypłacone przez o”gany 
rządu am erykańskiego am erykańskim  przem y
słowcom, rolnikom  i kupcom.

Pyt.: Z jakiego ty tu łu?
Odp.: Za w ysłaną sprzym ierzeńcom  amunicję, 

broń, bawełnę, produkty spożywcze o raz  za kosz
ty  przewozu, ubezpieczenia transpo rtów  itp.

P y t.: Ile pożyczono sprzym ierzeńcom  po w oj
nie?

Odp.: 2 m iljardy 500 miłjonów dolarów .
P y t.: A w  jaki sposób te pieniądze już po w oj

nie pożyczone, p rze transportow ano  do Europy?
Odp.: Tych pieniędzy nie transpo rtow ano  rów 

nież do Europy. Zostały  one w  całości w ydatko 
w ane w  Stanach Zjedn. Am. Półti. na zakup pro  
duktów  spożywczych, baw ełny i m aterja łu  w ojen
nego dla sprzym ierzeńców.

P y t :  Dlaczego udzielono tych pożyczek?
Odp.; S ekretarz skarbu  am erykańskiego ośw iad 

czył, że pożyczek tych należy udzielić w  in teresie 
producentów  am erykańskich, celem odbudow ania 
straconych i zniszczonych podczas w ojny euro
pejskich rynków  zbytu dla produktów  am erykań
skich Zupełny upadek tych rynków  zbytu byłby 
dla gospodarstw a am erykańskiego połączony z 
olbrzym iem i stratam i.

(;) P yt.: Jak ie  sum y E uropa spłaciła dotąd?
Odp.: Około 1-go m iljarda kap itału  i 2 m iljar- 

dy z ty tu łu  odsetek.

M akkabi (K raków ), k tó ra  złożona z 22 zawodni
czek i zaw odników  w yjechała do K rólewskiej 
Huty.

 o*o------
ZAKOŃCZENIE IGRZYSK AKADEMICKICH.

(—) Ukończone w T urynie igrzyska akadem ic
kie dały następujące w yniki w  ogólnej punkta
cji: 1) Niemcy 138 pkt., 2) W łochy 80 p , 3) W ę
g ry  47 p., 4) Czechosłowacja 33 p., 5) F inłandja 
27, 6) Estonja 26, 7) A nglja 25, 8) F ra n c ja  24. 9) 
USA 23, 10) Szwecja 10 pkt. — Jak  w iad o n o  Pol
ska nie sta rtow ała .

HEBDA PRZEGRYWA Z MALECKIEM
£—) W turnieju tennisowym Praga—Lwów we

cc ma płacić ?
.zwykłego śmiertelnika**

INI.. Ile wynosi obecnie ogólna suma długów? 
Odp.: Okuło 11 m iljardów  500 miłjonów dola

rów.
Pyt.: Jakżeż to może być? Przecież sum a t y 

lu poc/ąlkow o m niejsza?
Odp.: W ciągu kilku lat nie płacono procen- 

! lów. Odsetki zaległe doliczono wobec tego do su
my kap ita łu  pożyczonego.

Pyt.: Czyż S iany Zjedn. Am. Póln. nie anulo
w ały przed kilkom a lały zaległych odsetek?

Odp.: Nie! D w ukrotnie tylko obniżono procen
ty.

Pyt.: Dlaczego zgodzono się na obniżkę opro
centow ania?

Odp.; Początkow o płaciła E uropa 5 proc., a le  
kongres am erykański uznał, że jest to  zbyt wiele 
i upoważniono wobec tego skarb  do obniżenia o- 
procentow ania do 4.3 proc. Później, kiedy zaw ie
rano umowy z dłużnikam i, zniżono oprocentow a
nie pożyczek jeszcze raz. W ielka B rytania ma 
płacić w ciągu 02 łat 3,3 proc F- ■ — Id  
proc., a W łochy tylko 0,8 p ro c  

Pyt.: D laczego takie w ielka 
Odp.: Obliczano na podstaw 

zdolności płatniczej dłużnika.
Pyt.: Dlaczego Anglja ma plac.

F rancja  ty lko  1,6 proc.?
Odp.: Bo Angiję uw ażano za kra .-men

a F rancje za uboższy i przytem  b... ..zu oporny 
w płaceniu.

Pyt.: Ile w inna jest Anglja?
Odp.: 4300 m iłjonów dolarów .
I’y t.: Ile Anglja posiada złota?
Odp.: 800 miłjonów dolarów .
Pyt.: Ile jest w inna F rancja?
Odp.; 3S00 m iłjonów dolarów .
Pyt.: Ile F rancja posiada zlotu?
Orlo..- 3400 m ilionów dolarów7.
Pyt.: A więc czyż F rancja jest napraw dę bie 

dniejsza od Anglji?
Odp.: O kazało sic, żc nie jest biedniejsza, ale 

oporniejsza w płaceniu i bardziej łapczywie pil
nuje sw ego złota.

1 y t . :  Dlaczego F ran c ja  odm ówiła zapłacenia
ra ty  10 miłjonów dolarów  w grudniu 1932 roku, 
skoro  ma lak w ielkie zapasy złota?

Odp.: Bo Niemcy nic zapłaciły  F rancji należ
ności z ty tu łu  reparacy j wojennych. 

p yt.: A cóż to ma z sobą wspólnego?
Odp.: N aród francuski liczył na pieniądze z Nie 

mieć i chciał niemi zapłacić swój dług Ameryce.
Pyt.: Czy A m eryka zgodziła się na takie rozu

m owanie?
Odp.: Nic
Pyt.: To dlaczegóż F ran cja  tak roznm uje?
Odp.: F rancuzom  w ydaje się, że rozum ują logi

cznie, bo Niemcy m iały zapłacić koszta wojny, 
a dług w  Ameryce jest przecież częścią kosztów 
w ojny — Niemcy pow inny więc były dać pie
niądze na zapłacenie długu, k tóry  pow stał w sku
tek wojny.

Pyt.: Czy w latach uniegłych tak  się to  w szyst
ko odbyw ało?

Odp.: Tak, w szystkie płatności francuskie w A- 
m erycc uskuteczniane były z pieniJęzy o trzy
m ywanych z Niemiec.

P yt.: A skąd Niemcy b ra ły  ty le pieniędzy?
Odp.: Pożyczały sobie w Ameryce.
P yt.: A w ięc Am eryka pożyczała Niemcom, aże 

by mogły one zapłacić F rancji w tym celu, aże
by F rancja  mogła te same pieniądze wpłacić A- 
merYce?

Odp.: Tak!
Trzeba przyznać, żc pod względem przejrzysto

ści. praw dziw ości i subtelnej ironji nic te j ana
lizie problem u długów  wojennych nie można za
rzucić. AYarto pozatem pam iętać, że analizę tę 
sporządziło  paóro am erykańskie.

N b ?56

Lw ow ie w ykazał m istrz Polski Hebda nadal 
trw a jącą  niedyspozycję i ogrom nie słabą formę. 
Malecck zwycięża Hebdę zupełnie gładko 2:6, 7:5, 
6:3, 6:1. Nadspodziew anie dobrze w ypadł nato
m iast Wittman wypożyczony z Legji warszaw 
skiej (!!), k tó ry  naw iąza ł piękną w alkę z Hech- 
tem. P rzy  stan ie 6:2, 4:6, 1:6 mecz przerwano do 
piątku.

BUDAPESZT—ŚL^SK 3:1.
(—) R eprezentacja p iłkarska Budapesztu po 

zw ycięstw ie 2:0 nad K rakow em  g ra li  w K atow i
cach ? Renr ku ' v trv,vń juę " 1 Me.-z nie 
był ">ter esn u;; y V gi ‘A i: \-:.Vs Al suk ira ł o- 
fiaim e.



Nr. 25C „NOW Y DZIrNNIK" niedziela 17. IX IKM Str. £

O S T Z E 2 E N I E I Ponieważ doszło d« naszej w iadom ości, żc  
w handlu pojawia mąka pszenna z podrabia- 

nemi etykietam i i plombam i i sprzedawana jest jako mąka produkowana w jirmie Luize^aruic 
i M łyny Krakowskie, przeto chcąc ostrzec n aszych  P . T. Odbiorców przed teiu działaniem nie
uczciwej konkurencji. byliśmy zm uszeni z rozpoczęciem  nowej kam panii zm ienić e ty k ie ty  i 
plom by i w prow adzić w m iejsce drukow anych, etykiety w ytłaczane, a w  m iejsce plomb bla
szanych  plomby ołowiane, a wkoncu um ieścić wewnątrz każdego worka kartkę, wskazująca 
pochodzenie towaru z naszej firmy.

Ostrzegając przed naśladownictwem , k tórego  dochodzić będziem y na dr*vJze sądowej, pro
sim y P  T. Odbiorców we w łasnym  interesie zwracać uw agę przy dostawie na oryginalne

opakowanie Łuszczarnie i  młyny Krakowskie
3544x S p ó łk a  k o m a n d y t o w a  w  K R A K O W IE

WIADOMOŚCI Z KRAJU.

Tajemnica zgonu kpt. Lewoniewskiego
\V  zw ią z k u  z k a ta s tro fą  lo tn ik ó w  p o lsk ich  

n ie d a le k o  K az an ia , p ra s a  w a rsz a w sk a  og łasza 
c iek a w e  o p in je  co do p rz y c z y n y  śm ie rc i k p t. 
L ew o n iew sk ieg o
t VVśród ko legów  trag iczn ie  zm arłeg o  k p i L c -  
w en ie w sk ie g o  p a n u je  ogólne p rzygnęb ien ie .

C z terech  o f ic e ró w -lo tn ik ó w , ko legów  z m a r
łego , z c a łą  s tan o w czo śc ią  s tw ie rd z iło , ze w y 
k lu c z a ją  m ożliw ość  w y sk o czen ia  k p t. L e w o 
n iew sk ieg o  ze sp ad o ch ro n em . O d kpt. L e w o 
n ie w sk ie g o  —  o św iad czy ł jed en  z o fice rów  — 
Zależało jeszcze życie p. p p u łk . F ilip o w ic z a  i 
n ie  w y o b ra ż a m  sob ie  o f ic e ra -p ilo la , k tó ry  w  
Iniom encie k a ta s tro fy , w iedząc , że w k a b in ie  
jpozósta jc zeszcze je d en  człow iek , sam  w y sk o 
czy łb y  — m ó w i n a m  z w id o rzn e m  p o d n ie ce 
n ie m  jed en  z oficerów .

Z d a n ia  trze ch  pozosta łych  p ra w ie  c a łk o w i
cie p o k ry w a ją  się

—  L ew o n ie w sk i n ig d y h y  lego n ie zroh il. eh y  
ba, żc w id z ia łb y , iż p. p u łk . F ilip o w ic z  także 
skacze — m ów i in n y  znów  o fice r z in te rp e lo 
w an e j czw órk i. — P oza zw y k łą  e ty k ą  o b o w ią 
zu jącą  o f ic e ra -p ilo ta  w  podo b n y m  w y p ad k u  
L ew o n iew sk i odznacza! się n ie zw y k łą  p rzy  tom  
nośe ią  u m y s łu  i odw ago...

—  C złonkow ie k o m is ji n ie  tw ie rd zą , żc kp t. 
L ew o n iew sk i w yskoczy ł. Może zos ta ł w y rz u 
co n y ?

—  T o  znów  b rz m i n a d e r  n ie p ra w d o p o d o b n ie . 
D rzw i k a b in y  są za m k n ię te  h e rm e ty cz n ie . 
P rz y  P Z L  za n ik i te są w y ją tk o w o  siln e  i — 
d o p ra w d y  n ic  w y o b ra ż a m  sobie, ja k  p ilo t 
m ó g łb y  w ylec ieć. C hyba , że p ęk ła  śc ia n a , ale 
te m u  znów  zap rzecza  o p in ja  k o m is ji,  tw ie r 
d z ą c e j,  że k a b in a  n ie  u le g ła  u sz k o d zen iu , a  je -

Sesja związku rabinów 
w sprawie bojkotu Niemiec

(;) W  najbliższym  czasie ma odbyć się specjal
na sesja Zw iązku rabinów  w  Polsce w spraw ie 

, represy j religijnych przeciw ko kupcom, k tórzy  
utrzym ują kontakt handlow y z Niemcami. W  se
sji w ezm ą udział p raw ie  w szyscy rabini z Polski

B. poseł Farbstein 
konsulem polskim w Hajfie?

(;) „Moment" donosi, że b. członek Egzekuty
w y sjom styeznej w Jerozolim ie p. F arbstein  ma 

i zostać zam ianow any konsulem polskim  w Hajfie. 
K onsulat taki ma pow stać w  zw iązku z wielkiem 
znaczeniem, jak ie H ajfa posiada.

Poseł Grilnbaum przybyw a do W arszawy
(;) Członek Egzekutyw y sjonistyczncj w  Jero  

zolim ie pos. Griinbaum baw i obecnie w Paryżu, 
skąd udaje się do Londynu na posiedź mie Egze
kutyw y sjonistycznej. W edle re lacji „H ajntu '*, 
pos. Grunbaum ma przybyć za dwa tygodnie do 
W arszaw y celem zerorganizow ania w arszaw sk ie 
go b iu ra  palestyńskiego zgodnie z układem sił w 
ruchu sjonistycznym . W  W arsza ,vic weźmie pos. 
Grunbaum udział w  sesji Rady party jnej o raz  w y 
głosi publiczny re fe ra t o  m ożliwościach im igra
cji do Palestyny. Z W arszaw y wyjedzie pos. 
Grilnbaum do Jerozolim y, gdzie obejmie urzędo
w an ie w  Egzekutywie sjonistycznej.

Dr Hmende we Wilnie
(!) W  w ilnie bawił w ty h dniach sek re tarz  Kor, . 

fffMU mniejszości narodow ych di Amandę. który

J d y n ie  podw ozie zosta ło  s trza sk a n e .
—  Może pod łoga k a b in y  u le g ła  zn iszczen iu  

i tęd y  w y rz u co n y  zo s ta ł k p t. L ew o n iew sk i?
—  I ta  ew e n tu a ln o ść  n ie  m a  r a c j i  b y tu , bo 

przecież  m o m en t zn iszczen ia  p o d w o zia  s a m o 
lo tu  n a s tą p i ł  p rz y  ze tk n ięc iu  z z iem ią .

—  W ięc?
—  W ięc m yślę , że ta  tra g ic z n a  k a ta s tro fa , 

k tó ra  z a b ra ła  n am  jed n eg o  z n a jle p sz y c h , w y 
ją tk o w o  p raw ego , śm ia łeg o  j uczciw ego kolegę, 
po zo stan ie  zag ad k ą  n ie  do  ro zw ik ła n ia .

W e d łu g  re la c ji  so w ieck ie j k o m is ji, p rzeb ieg  
k a ta s tro fy  p rz e d s ta w ia  się n as tę p u ją c o :

P Z L  19., locąc n a  w ysokośc i 500 m e tró w , 
w p ad ł w ch m u rę . P ilo t k p t. L ew o n ie w sk i, 
chcąc  się z n ie j w ydobyć, g w a łto w n ie  o b n iży ł 
lot. T rw a le  to  8 do 10 se k u n d , je d n a k  w y s ta r 
czyło, ab y  sa m o lo t zna laz ł się tu ż  p o n ad  z ie 
m ią .

W id ząc , żc coś jest n ie  w po rząd k u , kp i. L e
w o n iew sk i in s ty n k to w n ie  o tw o rzy ł d rzw iczk i 
w te jże o b w ili n a s tą p iło  zd erzen ie  z z iem ia, 
łty lo  ono lak  silne, że kp t L ew on iew sk i został 
w y rz u co n y  z w n ę trza  i o d rzucony  o 15 m etrów  
od sa m o lo tu . T a  p rzestrzeń  w y s ta rc z y ła , aby  
otwoizyl się n ieco sp a d o ch ro n , pod k tó ry m  zna 
loziono zm arłego .

T a k  p rz e d la w ia  się  k a ta s tro fa  w w e rs ji k o 
m is ji.

K pt. L ew o n iew sk i b y ł je d n y m  z n a jb liż sz y c h  
i n a jse rd e c z n ie jsz y c h  p rz y ja c ió ł śp. m a jo ra  
Idzikow sk iego . W  m ie sz k an iu  pp. L c w o tn e w 
sk i cli, n a  h o n o ro w e n i m ie jsc u  w  sa lo n ik u  sto i 
w ie lk a  p o d o b iz n a  ró w n ież  trag iczn ie  z m a r łe 
go lo tn ik a .

odbył rokowania t  przedstaw icielam i mniejszości 
narodow ych w spraw ie przyszłego K ongresu mniej 
szóści narodow ych w Genewie. J a k  donosi ..C ajt", 
n ik t z przedstaw icieli żydow skich w W ilnie nie 
konferow ał z drem  Amende.

Proces film owy o „Pierwsza MakKabjade"
(!) N a ław ie oskarżonych w sądzie okręgowym  

w W arszawie zasiadł niejaki Leonard Klrks. k tó ry  
w czasie igrzysk sportow ych w P alestyn ie  p. n. 
„M akabiada", bezprawnie dokonał zdjęć, uk ryw a
jąc się w tłum ie widzów na stad jon ie Tel-Avivie. 
Zdjęć dokonyw ał operator filmowy. Franciszek 
Vlass;,k. natom iast całą akcją kierow ał Kliks. Po
siadając negatyw , zdobyty w ta k  nielegalny spo
sób. odbił cały szereg kopij w celach eksploatacji. 
Ig rzyska były w yśw ietlane w kinach w arszaw 
skich oraz na terenie całego państw a p. n. ..Pierw
sza Ma»kabjada“. Posiadający wyłączne prawo do 
film owania tych igrzysk, p. W ładysław  M arkie
wicz uznał, że postępek p. K liksa by ł niezgodny z 
u staw ą  o prawie autorskiem  i w ystąp ił przeciw ko 
niemu do sądu. Na rozpraw ę w ezwanych jest cały 
szereg św iadków, a  w dowodach rzeczowych za
łączono p lakat reklam ow y oraz g aze ty  z w ydrn- 
kowanem i ogłoszeniami. W  sferach kinowych pro
ces ten budzi duże zainteresow anie.

Niezw ykły w yczyn adwftkata
(1) Niezwykłego w yczynu na tle współczesnej 

szybkości kom unikacji dokonał znany adwokat 
w aiszaw ski. p. P. W e w torek o godz. 8-ej p. P. 
wsiadł w W arszawie do sam olotu i poleciał do 
Lwowa. 0  godz. 11 30 ad w. P. bvł obecny w są

dzie okręgow ym  we Lwowie przy badaniu świad-

l> Z I ł», w sutiotę od “OiL. ■' pop. do 8 wieczór 
petnu liumom. werwy, i inileg* ii»9troju

I. CZARNA KAWA W „ROMIE**
z nowym pełnym programem kabaretom i dancingiem 
_________ n a  rzecz  t z r y  C h a ła t o w e j .  373i

ka w sprawne cywilnej. O godz. 3.50 popoł. adwo
k a t P. w ylądow ał n a  lo tn isku warszawskiem , o 
godz. 4 30 bronił łclijenta w w arszaw skim  sądzie 
apelacyjnym , zajś o 6 -tej już przyjm ował klijeutów 
u siebie. W ten sposób w ciągu niecałych 10-ciu 
godzin zdążył przebyć 800 km., odbyć dw ie spra
w y we Lwowie i w  W arszawie, a jednoeześnia zdą
żył załatw ić bieżące spraw y i przyjąć w izyty in
teresentów . J e s t to  niewątpliw ie nienotow auy do
tychczas wyczyn adw okata.

nkf tisKarienfa w Języku ruskim
(;) Z 1-ueka donoszą, że p ro k u ra to r sądu okrę

gow ego postanow ił uwzględnić żądanie członków 
kom unistycznej partji zachodniej B iałorusi i do
ręczył im ak t oskarżenia w  języku ruskim . Spo
w oduje to  odroczenie procesu, gdy z tłum acz przy 
sięgły będzie m usiał przetłum aczyć na język ru 
ski bardzo obszerny ak t oskarżenia, zaw ierający  
12ó stron druku maszynowego.

Dowody rzeczowe, k tóre będą rozpatryw ane w 
tym procesie, zajm ują dw a pokoje w  lokalu  są 
du okręgowego. Na W ołyniu do końca ub. roku 
ma się jeszcze odbyć k ilka procesów  politycz
nych, w których na ław ie oskarżonych zasiądą 
członkowie kom unistycznej p a rtji Zachodniej Bia 
łoi usi.

Ukaranie księdza więzieniem 
za freSć kazania

(,) P tzcd  sądem grodzkim  w Piawiczn (wojew, 
poznańskie) zasiadł na ław ie  oskarżonych ks. p ro  
boszoz Nowaczkiewicz z Zielonej Wsi. O skarże
nie, oparte  na doniesieniu nauczyciela szkoły po
wszechnej, Zygm unta K ołowrockicgo, zarzuca 
proboszczowi, że w  swem niedzielnem kazaniu 
rozszerzał wiadom ości, mogące w yw ołać niepo
kój publiczny. Świadek oskarżenia po tw ierdził 
sw e zeznania, inni natom iast św iadkow ie stano
wczo zaprzeczyli, jakoby oskarżony m iał użyć 
zarzucanych mu z.wrotów. P o  przem ów ieniach o- 
skarżyciela i obrońcy sąd udał się na uaradę, po- 
ozem skazał ks. proboszcza N ow arzkiew icza na 
4 miesiące aresztu  z zawieszeniem  k ary  na 2 la 
ta. o raz  na 300 zł grzyw ny i na pokrycie k o  
sLów sądowych.

Fofouranie na w ąie w Warszawie
(!) N ieznany bliżej, złośliwy spraw ca przyspo

rzył w iele kłopotów  w ydziałow i ogrodnictw a miej
skiego w W arszawie. Przed dwoma tygodniami 
znaleziono w ogrodzie K rasińskich i parku im. I. 
Paderew skiego k ilka węży. Stwierdzono wówczas, 
że węże te zosta ły  podrzucane <To ogrodów, a  przed 
podrzuceniem  je oślepiono.

W obec tego w ydano zarządzenie skrupulatnego 
przeszukania wszystkich parków  i  ogrodów miej
skich. Poszukiwania, te  ukończono dopiero dziś. —• 
Prowadziło je 20 dozorców i robotników . Nie zna
leziono ani jednego węża. W idocznie złośliwi oao- 
bniey zrezygnowali z porzucania Węży.

Wstrząsająca tragedia ro d zim a
(!) S traszliw a trag e d ja  rodzinna io w g ra ła  się w 

Łodzi w m ieszkaniu robotn ika W ładysław a Smo
larka. Od dłuższego czasu ojciec rkłóecmy był |  
synem  swoim. 15-letnim Zygm untem . Chłopiec 
w padł w  złe tow arzystw o, często się upijał. K ażdy 
jego powrót do domu późną nocą był przedm iotem  
zatargu  rodzinnego. Gdy w czoraj Zygm unt po c*- 
łonocnej hulance wrócił o godz. 7 rano, pjoioc w 
uniesieniu uderzył go w tw arz. Chłopiec- chw ycił 
nóż i rziKuł się n a  ojca, k tó ry  nie panując nad so. 
bą, porwał siekierę i uderzył syna w głowę. Chlo. 
pak padł n a  ziemię z rozpłataną form alnie czaszką. 
Przewieziono go do szpitala w etanie zupełnie bez
nadziejnym . a ojca osadzono w  więzieniu.

Fatalny strzał w atelier M m o w im
(:) W W arszawie, w atelier filmówom przy ul. 

W olskiej 42 wydarzył się ou egln j pótoym wieczo 
rem wypadek, który raołe pociągnąć za sobą 
przykre następstwa.

Podczas zdjęć filmowych na zaimprowizowanej 
turni górskiej artysta Teatru Polskiego p. Wa
cław  Pawło-wski. grający jedną z  czołowych ról 
w filmie „Z am arłe echo', strzelał z rewolweru  
do sw ego ..rywala", górala Sierzka Oczywiście, 
rew o lw er bvł naładow any ślepeun nabojami. Po 
strzale, p. Paw łow ski schował u w o lw e i do kia
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i  jprzysiąpiono do prób innej sceny. W  pe- 
iwnej cnw ili^.gdy ai lysta. pochylił się ku ziemi, 
'rozleg ł się nieo>. źekiwany huk. Aktor z jękiem 
'osunął się na dekoracje. V śród zebranych urly- 
s*vYv i pracow ników  techuk zuyeh w ynikło ogru- 
ntne ?atm eswińie vl popłoch.' Rozlsgły  się spazm i- 
tyczae krzyki k ó t i e t . „G óralka" K rystyna A11- 
kw iczów na zemdlała, inna zaś a r ty s tk a  M arja 
H alcerkiew iczów ńa poczęła głośno w zyw ać po 
mocy.

N .e w iedziano narazie  kogo ratow ać i dopiero 
k ierow nik produkcji, inz. Roman P aw likiew icz 
opanow ał sytuację i przeniósł rannego przy po
mocy ak to ra  Staniew icza do b iu ra  atelier. Rów 
nocześnie reży ser K rzeptow ski w ezw ał pogoto
w ie ratunkow e.-
' l ekarz pogotow ia dr. D ajkow ski stw ierdz ił u 

p. P aw łow skiego pow ażne oparzenie brzucha 0- 
raz p raw ego  tulu. S tan jego nie budź1 obaw.

o d  Na s z y c h  k o r e s p o n d e n t ó w .

KRONIKA TARNOWSKA
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| „ATLANTIC* WIELKI SUKCES!
Stradom  1S  b-------—

F ilm  n u i u l o n y  I ś p i e v a n y  p o  c z e s k u

SIOSfRA ANGELIKA (CiH Milotdj icalizatoi- polsko-czeskiego filmu „12 Lrzeaer
na godz. 5 ceny jednolite 49 i 99 gr. W sobole o godz. u popoł. i w niedzielę, p o r a n k i f i lm o w e
M M ta L iM  „Siostra Angelika** t nZiote Sidła** Lubicza.

(—) GTW ARCIE OZYTliLNl IM. ARLOSORO-
'V A* Starauiei.f organizacyj Poalej- Sjon i H itach- 

■ dut nastąp iło  o tw arc ie  czytelni im. A rlosorow a 
O tw arcie h as tąp d o  bardzo uroczyście przy  licz
nym udziale- ezłonicow i zapm tzouych  gości.
■\—) KONFERENCJA DYREKTORÓW ELEK 

TROWNI POLSKICH. W sali Rady Pow iatow i j 
Odbyła s ię k o n fe re n c ja  dyrek torów  elektrow ni, 
polskich. R eferat w ygłosił prof. Gołębiowski z 
W arszaw y. Z ram ienia tarnow skiej elektrow ni 
v zięli udział w -konferencji pp. nż. Okoń i inż. 
Dyndowicz. Na ijeżdzie omówiono spraw y orga 
nizacyjne i propagandow e.

(—) SAMOBÓJSTWO. P rzy  ul. Szpitalnej mie
szkał 42-letni s to la rz  H erm an Leibel. Cjeszył się 
opinją uczciwego i pracow itego człowieka, cięż
ką pracą, zarab ia jącego  na życie licznej rodziny. 
O statn io  powodziło nu  się bardzo źle Niemo
żność utrzym; .nia zony i czw orga dzieci podziała
ła  tak  przygnębiająco na Leibla, iż postanow ił 
popełnić sam obójstwo. K orzystając z nieobecno
ś c i  aom ew ników , celnym strzałem  w  skroń po- 
źbawiż się życia. Sam obójstwo błp. Lcibln w y
w arło  w  mieście w strząsające  w rażerie .

(—) OBCHoD 250-IECIA  ODSIECZY W IEDEŃ 
L łU lJ .  Z in icjatyw y kom itetii obywatelskiego- 
obchodzono u  nas jubileusz 250-lecia odsieczy w ie 
deńsklej k ró la  Ja n a  III. Na program  uroczysto
śc i Złożyły sie nabożeństw o, pochód i akadem ja.

ECHA NAPADU NA KOMISARZA MIA- 
ttPA . Ty dniu ió. października D r .  odbędzie się 
przed tutejszym  sądem okręgowym  karnym  sen- 
ś rcy jn a  rozpraw a Na ław ic  iskarżonych zasią
dą T. Jeżow er, J. L enrhaup i i tow arzysze, o skar

d e m  o  sprow okow anie czynnego napadu na komi- 
L u rz a . rządow ego M ńrszałkow icza R ozpraw a 
w zbudza zrozum iale zainteresow anie.

f—) TRAGICZNA ŚMIERĆ DZIECKA. \Y Li
siej Górze k /T arnow a zaszedł trag iczny  wypadek 

‘śm ierć 3-lćtńlcgo dziecka. P ozostaw ione Dez nad
zo ru  w padło  dziecko do nieógrodzonego staw u i 
po»,ipsło. śm jerć w skutek utonięcia. Zwłoki dzie
cka gospodarza M ałka wydobyto, lecz w szelkie 
w ysiłk i p rzy w ro  lenia go do życia okazały  się 
spóźnłóBe. * ■ i:-'

KRONIKA BIELSKO-BIALSKA
— ■■■■■" j  1 ■ . . .........................

(—) ŚPRAJYOZPYNIE Z PRZEBIEG U  I W Y
NIKÓW X V lIL  KONGRESU SaONISTYCZNEGO- * i • V ■ •
włożył w pąbłićznym odczycie, urządzonym  przez 
S-PP „ H itac n d u f w Bielsku, tow. A. Mandelbaum. 
Również organizacja rew izjonistów  urządziła  po
dobne 7g r omcdzenie, na którem  referow ał Dr. 
Vi‘doiwiński; *''■
• D Zre NA STRZELNICY — W IELK I W IE 
CZÓR MUZYKI PIEŚNI I  HUMORU ni ządzony 
pf zez miejscowy kom itet KKL w Bielsku, z udzia
łem najlepszycji' sił, artystycznych. Czysty dochód 
przeznaczony na osiedlenie uchodźców żydow
skich z Niemiec w Palestynie Początek o 20,15 
wlecz

(—•) Z QRG. „HANOAR HACJONT*. Dziś w  so
botę o 17-tcj 2 ukazji rozpoczęcia nowego rokn 
praęy, uroc/yny- rap o rt gniazda bielskiego, połą
czony ■/ o tw arc.em  nowego lokalu  w Bielsku przy  
ul. K< lejow ej 15,

( _ )  >TOW)h AKADEMIKÓW ŻYDOWSKICH 
..OuŃlSKO4*, KOLO W  BIELSKU, urządza ju tro  
w niedziele o godz,. 20,30 wiecz. w sali Gminy 
łyd. w Bielsku, w ieczór reeytacyjny znakom itego 
młodego rerytatoĆH K aro la Guttm anna. W  pro
gram ie recytacje z dzieł w łasnych, o raz  z dzieł 
P e rta  B rechta. Ryszarda Dehmia. M orrisa Rosen- 
felda. E ryka KSstnera. Heinego. Czechowa i in.

STTKCEaY BIELSKICH MOTOCYKLIS
TÓW ZAGRANICĄ. W odbytych w To niedziele

m iędzynarodow ych zaw odach m otocyklowych w 
G razu w zięła udział p a ra  polskich m otocyklistów  
a m ianowicie znani jeźdźcy z B ielskiego Klubu 
Motocyklowego, B aron i  K rysta. Podczas gdy 
K ty sta  m iał nadzw yczajnego pecha, B aron zdo
był k ilka nagród, a  to  mimo groźnej konkurencji 
najlepszych zaw odników  A ustrji, W ęgier i Jugo- 
sław ji. I tak  w  biegu maszyn ad 250—350 cem (7 
okrążeń) przybył jak o  drugi oo mety w bardzo 
dobrym czasie 3,58,3. \7  biegu 6 lajlepazych za
w odników  o sreb rny  hełm, zdobył trzecie miejsce 
w  czasie 4,00,6 (7 okrążeń), a  w  konkurencji poje- 
dyńczycu krajów , o tw artym  dla m aszyn od 175 
do 500 ccm, (10 o a r ) ,  zdobył u rugą lagrodę w 
czasie 5,53,2. W tymsamyin biegu drugi -.awodnik 
polski, K rysia, upadł tak  nieszczęśliwie, że w y
cofał się z zawodów. P raw ie  że w tym san u m  
momencie upadł na tym samym miejscu zawodnik 
austrjack i Telia, a ;adący bezpośrednio z i  nimi 
B aron ty lko dzięki swej odw adze i zimnej k rw i 
om inął niebezpieczne miejsce. We wszy stkich Die- 
gach B aron jechał na maszynie „V elo :e tlc“ .

(—) ŻTGS „MAKKABI" BIELSKO podaje do 
w iadom ości nowy podział godzin ginmaslycznycn. 
W hali gim nastycznej przy ul. Staszica w Bielsku 
ćwiczą co poniedziałek i czw artek: od godz 10,30 
do 18: chłopcy, od 18 do 19, o raz od 19 do 20: gi 
m nastyka pań, od 20 do 21; g im nastyka pań przy 
przyrządach, od 21 do 22: nano.vie. — W hali gi- 
mr.astycznej przy pi. Kościelnym w Bielsku co 
w torek i piątek: od 16 do 17: dzieci, od 17 do 18, 
o raz od 18 do 19 dziewczęta.

( _ )  ZAWODY LEKKOATLETYCZNE O PU- 
HAR GMINY ŻYDOW SKIEJ W BIELSKU, odbę
dą się 24-go bm na boisku H akoahu w Bielsku 
Podczas zawodów bieg naokoło Bielska. Z organi
zow anie zawodów poruczono ŹTG3 M iakabi w 
Bielsku.

(— ) R EPERTU A R KIN BIEL3 iO -B I ALsKICH:
Apollo: „Każdemu wolno kochać'. Miejskie B ia
ła : „Narzeczona z W iednia" (Marlllp Eggerl).

NAJCUSTCWNIEJ
d o b ie r a  k r a w a t  do każdego obrani:
R E M O R D  C R A V A T E S

Kraków. Flo.jańska 3ó 
PrzepUowe kraw aty  dla pp. Studentów
Nowoaci w wreR ni wvhoize'

Z Katowic
( _ )  WYSTAW A RZEŹB A. MERZERA. W  ub.

niedzielę została uroczyście o tw arta  w ystaw a 
p rac znanego a rty s ty  rzeźb iarza A M erzera z 
P aryża. W ystaw a mieści się w lokalu  Stów Kup
ców ś.\v. Jana 11 i będzie o tw arta  do niedzieli 17. 
bn. W stęp bezpłatny. — Rzadko piękne dzieła a r 
tysty, św iadczące o jego wybRnym talencie, obej
mują bardzo charak terystyczne typy żydow skie 
o raz motywy z legend żydowskich, w ykonane w  
m etaloplastyce. A rtysta , k tórego w ystaw y w  
W arszaw ie i Lodzi cieszyły się dużem powodze
niem, w ystaw i sw oje prace w nadch adzącym ty
godniu w Będzinie, poczem w raca  do Francji.

(—) Z ORG. SJONISTYCZNEJ. Baw iący w  K a
towicach w ub. niedzielę z okazji „D ala Akiby" 
tcw  Dr. Juda  O hrenstein w ygłosił na wieczorze, 
urządzonym  przez Komisję K ulturalną Org. Sjon 
w w ypełnionej sa li Gminy Żydow skiej nadzw y
czaj in teresujący odczyt o oołożeniu Żydów w  go- 
lusie i Palestynie. — Org. Sjon. urządza podczas 
nadchodzących św ią t Rosz- H aszana, Jom- K ipur 
i Sukkot minjan dla mężczyzn i kobiet w  lokalu 
Stow. Kupców św. Jan a  11. Zgłoszenia przyjm u
je księgarn ia W iener przy  ul. Szopena. (D. M.)

Z Chrzanowa
(—) W  ub. sobotę organizacja stam - sjonistycz- 

na w Chrzanowie, Bnej- Sjon, z okazji o tw arcia 
nowego lokalu, przeznaczonego dla S tow arzysze
nia, u rządziła  uroczysty w ieczorek W ieczorek, 
na który przj było w ielu członuów, jako też sym 
patyków  organizacji, rozpoczął się przem ów ie
niem p. L andaua w  imieniu Komitetu Lokalnego, 
poczem zabrał głos prezes organizacji p. Bocbt 
rek, p rzedstaw ia jąc -ytuację s jon iznu  w obecnej 
debie. Naatępnie działalność Związku na przy
szłość przedstaw ił p. Gezler, poczam po zilku  jesz
cze przem ów ieniach, p. Mgr Klein przedstaw ił 
położenie sjonizmu w śród ż \ i ' i  .-. =kiei młodzieży 
akadem ickiej w Chrzanowie. jK).

Dr. PINKUSFELDOWA
lek arz ch orób  d ziec i

p o w r ó c i ł a  
św. Sebastiana 7. Tel. 116-63

Dyrekcja i Rada Nadzorcza Spółdzielczego Ban 
ku Kredytowego w Krakowie, Stradom 13 wyraL.
najgłębsze współczucie członkowi Zarządu 

WP. DRILLEROW1 RUBINOWI
z  powodu zgowu Jego  błp. Żony.

Xas,.oniu Dyrektorowi W P. DRILLEROW I RU
BINOWI wyrażamy najgłębsze współczucie z po
wodu zgonu Jego Lip. Zony.

Urzędniczy Spółdzielczego Banki. 
Kredytowego, Kraków Stradom U *

Z działalności centrali 
Keren Hajesod w Krakowie

( _ )  U schyłku roku adm inistracyjnego .">693, 
p rzystąpiła cen trala  k rakow ska do energicznej 
akeji inkasa zaległości Keren H ijesod, jakie tu i 
ówdzie pow stały, a które w sumie sk ładają się 
na wcale znaczną kwotę. P rncy tej zostały po
święcone najbliż.8ze trzy tygodnie, poprzedzające 
zamknięcie rachunkow e bieżącego roku. W tyn: 
celu zw ołane zostały we wszystkich miejscowo
ściach. posiadających iokalnych inkasentów, po
siedzenia kom itetów  obyw atelskich K. H., na któ
rych mężowie zaufania przydzielą obecnym a- 
dresy tych deklarantów , którzy w ykazują zale
głości. Członkowie komitetów będą w tym czasie 
osobiście odwiedzać niepunktualoyeh plati ilpw , 
aby ściągnąć jednorazow o w szystkie 'żaległe sk ła
dki W m iejscowościach, do których zajeżdżają 
inkasenci centrali krakow skiej, odbędą się posie
dzenia kom itetów  miejscowych pod przew odnic
twem w łaściw ych mężów zaufania w dniu przy
jazdu inkasenta, aby w jego asyście przeprow a
dzić indyw idualne inkaso zaległych składek.

Wobec auzego zrozum ienia, jak ie spraw ie tej 
okazali nasi przyjaciele w  K rakow ie i na prow in
cji, należy się spodziewać, żc akcja inkasa zale
głości KII. przyniesie pomyślne wyniki i upłynni 
dla dzieła odbudowy P alestyny znaczniejszą kwo- 
t pieniężną.

O  — '

Senat Gdańska, a ró«mo> 
uprawnienie ludności żydowskiej

(!) Z kół oficjalnych W olnego M iasta Gdań-:ka 
ogłoszono, iż rząd obecny, mimo swego składu na- 
rodow o-socjalistycznego, nie m a bynajm niej za
m iaru wprowadzać w życie paragraf ary jsk i i da
leki jest od bojkotu Żydów w życiu gospodarczem  
W olnego M iasta G dańska. Senatowi zależy na 
tern, aby ludność żydowska nie była na polu kul- 
turalnem  i gospodarczem  pokrzyw dzona. S enat 
pragnie respektow ać układy m iędzynarodowe i w 
duchu tychże układów  prowadzić politykę tole- 
-ancji wobec w szystkich narodowości i wyznań.

N ależy sobie życzyć, aby to  ośw iadczenie rzą
dowe znalazło ppłny w yraz także i w p rak tyce .

Z a m ó w ie n ia  
telefoniczne
na p ren u m era tę  c
„N ow ego Dziennika** •
7glaaaaC m o łn a  n a  Nr 1 0 2 -7 9  * 
„Nowy Dziennik** 
ttostarezony bod zie  
n a za ta trz  po zanuov>fenin



France boryka sic z  miliardowym deficytem
K :n e ry zm  nie pozw ala m redukcje zbrojeń

,W p aź d z ie rn ik u  zb iera  -i© par lam cnL  lV,\n- 
jc u sk i n a  sesję  je s ienną ,  iki M orcj ©Ić.wiieni 
T em ate m  o b rad  będzie in-hwłubniifc budże tu  na 
• ro k  1934. S p rw a  b n d że lu  bęux :e fjtmklftm cięż
kości w sze lk ic h  d e b a t p o lity cz n y ch  n a  te re n ie  
p a r l* u n e n ta m y m , i to  za ró w n o  w  ra m a c h  poli 
ty k i k ra jo w e j ja k  i za g ra n ic z n e j

B u d żet p rzew idu je . 8  m il ja rd ó w  d e fic y tu , eo 
o s ta te czn ie  s a m o  w  sob ie  nie. s ta n o w iło b y  je sz  
cze n ic  trag ic z n e g o  d la  k r a ju  la k  b o g ateg o  i 
zasobnego  w  k a p i ta ły  ja k  F ra n c ja ,  g d y b y  n ie 
ta  oko liczność, że d e fic y ty  m il ja rd o w e  s ta ły  
s ię  c d  d łuższego  czasu  ch ro n ic zn e , że p o w ta 
rz a ją  się  oorok i p o d w a ż a ją  g o sp o d a rk ę  f in an so  
w ą  p a ń s tw a .

K o m p lik u ją  sp ra w ę  re d u k c ji b u d że tu  i d e f i
cy tu  k w e s t je  n a tu ry  z a ró w n o  go sp o d a rcze j l.lj, 
p o lity c z n e j. W y ró w n a ć  b u d że t m o ż n a  przez 
za s to so w a n ie  oszczędności i w p ro w a d z e n ie  no  
w y c h  p o d a tk ó w . D zia łacze p o lity czn i i p a r ty j 
n i tw ie rd z ą , iż p o d w y ższ en ie  p o d a tk ó w  we 
F ra n c j i  je s t  n iem o żliw e, iż o b c iążen ie  o siągnę 
lo  ju ż  n a jw y ż sz y  s to p ie ń  d o p u szcza ln y , co fak 
ty c zn ie  je s t zgodne z p ra w d ą , o ile chodzi o 
p rz e m y sł i h a n d e l.  P o z o s ta w a ły b y  za tem  ty l 
ko oszczędnośc i i c ięc ia  w  p o zy c ja ch  w y d a t
ko w y ch . B u d żet f ra n c u sk i w y n o si o k rąg łe  50 

in ii l ja rd ó w  fra n k ó w , z k tó ry c h  18.4 m il ja r d a  i- 
dą n a  s p ła ty  k u p o n ó w  pożyczek p a ń s tw o w y c h . 
P ozosta  je za te m  31 m ilja rd ó w , z k tó ry c h  m oż- 
n a b y  coś obciąć. A le n a  obcięcie p e n sy ]  n ie  go 
dzą się po tężne i w p ły w o w e  zw iązk i u rz ę d n i
ków  p a ń s tw o w y c h  i p ry w a tn y c h , p o za lem  ce 
n y  nie. u le g ły  zn iżce w o s ta tn ic h  czasach , co 
m o g ło b y  je d y n ie  pom óc do w p ro w a d z e n ia  ob 
n iżek  ponsy j.. S u m a  s u m m a ru m  d a ło b y  się  o- 
s ią g n ą ć  d w a  m il ja  rew  oszczędności, u ry w a ją c  
p ew n e  su m y  z ro z m a ity c h  pozyoyj b u d że to 
w ych .

P o zo sta je  w ów czas d e fic y t f i-m ilja rd o w y . J e  
d y n ą  k la są  spo łeczną w e F ra n c ji ,  k tó ra  n ie  
je s t p rze c ią żo n ą  p o d a tk a m i, są  ch łop i, je s t  ro i 
n ic tw o . Ale w zg lędy  p a r la m e n ta rn o -w y b o rc z e  
w y k lu c z a ją  w ogóle m ożliw ość p rz e p ro w a d z e 
n ia  podw yżk i p o d a tk ó w  w  ro ln ic tw ie . N ie m oż 
na zap o m in a ć  an i n a  ch w ilę  o  tern. że d z ie 
w ięć d z ie s ią ty c h  m a d n a tó w  pose ls ł ich r a d y 
kałów  pochodzi ze w si, od  ch łopów . A żaden  
pose ł n ie  o d w aż y  się  n a  w y s tą p ie n ie  p rzed  
sw o im i w y b o rc am i w ie jsk im i z p ro je k te m  o b 

i iążeuia  ii b n m v , j n  pod.-ilkioni.
N adzie jo  po li tyków  i p a r l a m e n ta r z y s tó w  

i i 'luuaiskich -gruntów :uv się. jeżcii chodzi o 
z m n ie jsze n ie  budże tu  i dclis ylu. n a  m o ż liw o 
ści z m n ie j s z e ń ;a pozycji  w y d a tk ó w  na a r tn ję . 
n a  śro d k i o b ro n y  k ra ju .  R ozw ój w y p ad k ó w  w  
N iem czech  zn iszczy ł g ru n to w n ie  w sze lk ie  n a 
d zie je  w ty m  k ie ru n k u , a  g ro źb a  n a ru s z e n ia  
p o k o ju  p rze z  zb roącego  się  g w a łto w n ie  s ą s ia 
d a  z n a d  R e n u  z m u s iła  rz ą d  f ra n c u s k i do  p o 
w ięk sze n ia  n a w e t w y d a tk ó w  n a  cele o b ro n y  
k ra ju ,  n a  w y a sy g n o w a n ie  ja k  d o tą d  su m y  5 
m il ja rd ó w  f ra n k ó w  n a  b u d o w ę o lb rzy m ieg o  
p a s a  fo r ty f ik a c y j n a d  w sc h o d n ią  g ra n ic ą .

W  te j sy tu a c ji  p o lity czn e j, ja k a  obecn ie  wy
tw ó rz , la  się  w  E u ro p ie  g łów nie  dzięki p o l i ty 
ce N iem iec, k w e s t ja  zm n ie jsz e n ia  zn ro je ń  w o 
góle, n we F ra n c ji  w  szczególności s ta ła  się 
p ra w ie  n ie a k tu a ln ą . R z ąd  i p a r la m e n l franc . 
ze w-zględów za tem  n a tu ry  p o lity cz n e j p rzede  
w szy s tk iem  n ie  b ęd ą  m ogły  w y n a le źć  in n e j 

S drogi z a ra d z e n ia  d e fic y to w i b u d że tu , ja k  p rzez  
jo b c ią ż e n ie  dalsze p o d a tk a m i p rze m y słu  i h a n - 
| d lu , co je d n a k  w ed łu g  przew idy-w ań  m in is tra  
j sk a rb u  pozw oli z re d u k o w a ć  ty lk o  b u d ż e t o 4 
I m il ja rd y , a  n ie  u su n ą ć  go zu p e łn ie .
| T a k  w ięc F ra n c ja ,  w  k tó re j k ry z y s  n ie  po 

czyn ił ta k ic h  szkód  ja k  w  in n y c h  k r a ja c h  i 
geizie g o sp c d n rk a  w y trz y m a ła  n a p ó r  k ry z y su  
zw ycięsko , n ie  m oże je d n a k  u san o w ać  sw oicli 
f in a n só w  o sta teczn ie , gdyż a tm o sfe ra  r.iepoko 
ju  p o lity c z n e g o  n ie  p o zw a la  n a  n o rm a ln e  
k sz ta ł to w a n ie  b u d że tu .

Spadek liczby urodzeń 
w Europ.e

(—) P anuje powszechnie przekonanie, że lud 
ność niektórych państw  europ, j‘skich, a 7, vta.szcza 
Niemiec i W łoch, sta le  w zrasta . Jak  wykazują, o- 
sio ln ie dane statystyczne, jest to  mylna opmja.

Szczególnie charakterystycznie są cyfry, d o ty 
czące W ioch. Do wybuchu wojny św iatow ej licz
ba urodzeń w ynosiła w e W łoszecn 34 na 1000 o- 
osób; po w ojnie w r. 1920 cyfra ta  w ynosiła już 
.31, i od tego czasu sta le się zmniejsza. W yliczyć 
v.ystarczy tylko w ażniejsze elany: w  r. 1924 cy
fra urodzeń w ynosiła 29, w 1927 r. — 27, w 19.30 
r  — 21, w  1931 — 24. Spadek jest ciągły, mimo 
propagandy w zrostu  urodzeń, jak ą  od dłuższego 
czasu prow adzi Mussolini.

SOBOTA, t.ń W H /EtfN tA .
—; K rak,.w  S\l.2n-u; ncjnaJ, i .06

1*1, ty. 12,26 Przegląd  p -a s \.  kom udtkat aitieoro- 
logii/.r... 12.:»'» P ty l\ 1.2 .V, Uzjw.iuik pc-aidniowy, 
1 > 10 1’lyly. w przerw ach: komunikat gaspódar-

. w iadom ości s t j'/.ci cci.m, i, .\uJycja dla cno* 
i-yiii. 10.30 Mu/.ykn km ucralua «'zątyt , la sły
chać w św ie c ie ’ — dr J Reguła, i /,!••> Muzyka 
lekka, 18,lo ..Jan  K asprow icz a 1 a r  is S/cw częn- 
ko — dr. W. Kwiatkow ski, 18,35 Rem tal skrzyp
cowy, Z. R oesnera, L. U rstein  (akąr.ip,), 19,20 Ro
zm aitości, kom unikaty, 19,40 J w .iłrj.a s  literack i: 
hum oreska M agdaleny Samozwaniec ..Kadułsc , 
20 K oncert muzyki lekkiej, dyr. N aw rot, M. So
bolew ska (śpiew), L. U rstein (ątoanp.): Sappe,
L ehar, Ilruby, Sygielyński, reński, Helpiesbw.'- 
ger, 21,05 Dziennik w ieczorny, 21,15 W iadomości 
bieżące. 21.30 K oncert poćw. utw orom  Chopina w  
wyk.' Z. Rabeewiczowej, 22 Muzyka taneczna. 22.25 
Wiadomości sportow e, kom un.kat •noloorologicz- 
ny i policyjny, 22,40 Muzyka taneczna

W arszaw a (14111,8) 7—8 Sygnał czasu, p>e»ń 
po ianna .gim nastyka, płyty, dziennik poranny, 
chw ilka gospod. domowego, 11,57—24 p. K raków.

K atow ice (408,7) 7—8 p. W arszaw a, 11,57—16,30 
p. K raków ,16,30 Skrzynka pocztowa Cioci Heli 
dla dzieci, 17—19.10 p. Kraków , 19,10 „Nowy 
św iatopogląd fizyczny — Poję cip m nterji“ — prof. 
dr. W ilkosz, 19,25—24 p. K raków .

lw ó w  (380,7) 7 T ransm. z Oleska (z ok. rok  O 
Sobieskiego), 7,15—8 p W arszaw ą, 9 T ransm . z  
Oleska uroczystości z ok. 250-ej r d z a w y  odsieczy 
Wiednia, 11,57—21,15 p. K raków . 21,15 „Rozmo
w a z młodymi i starszym i" — prof Brończyk, 
21.30—24 p. K raków .

Rzym (44f,2) 13, 17,15 Koncerty, 20,45 Opera.
W iedeń (518,1) 12, 13,10 Koncerty, 16,05 Chór, 

18.15 U tw ory  O. S traussa , 19,50 „Am Encle" — ra- 
djoscenka M arji v. Ebner- Eschenbacb, 20,30 Mi* 
zyka lekka.

P ary ż  (1724,1) 19,10 Muzyka popularna, 20 „S ól 
nocy letniej" — A  T n o m asa .

To samo da się zaoDserwować w Niemczech, 
gdzie stan rów now agi nastąp i p rzypuszczalne W 
1945 r. Do tej pory na w zrost liczby urodzeń, a l
bo w  każdym raz ie  na zaham ow ania' jej spadku, 
v. płynąć może jedynie ogólny rozw ój higjeny, 
k tó ra  zm niejszyłaby śm iertelność.

W Angiji, w k tórej obliczenia statystyczne lu 
dności dokonyw ane są  co 10 la t, liczba urodzeń 
również zm niejsza się stale. Między r. 1901 i 1911 
przyrost ludności w ynosił 3,5 miljobów, między 
1921 i 1931 r. — 2 mil jony.

Jedyne kraje , k tó re  w ykazują p rzy rost liczby 
narodzin — to Rc»ja i Japonia.

U autorki „Daw ida Goldera"
Wywiad „Nowego Dziennika" z Irena Niemirowska

(Od naszego korespondenta paryskiego).

§ K ażdego dnia ukazuj© się  w P a ry ż u  k ilk a  no- 
l" 'y c h  książek. U w ażn ie trzeba ogfądać w itry n y  
ł ś o i io r a b f .  In- ■?are:estrow a^ te w szystk ie nown-iksięgarsk e, by  zarejestrow ać te w szystkie' nowo 
ści, z  pośród  k tó rych  w iele pójdzie w  napom nie
nie nim  jeszcze zdejm ą z nioh opaski: .o s ta tn ia  
n o w o ść !“

W  tej pow odzi dz;el j au to ró w  m łoda p isa rk a  
Ż ydów ka potrafiła zdobyć sobie znaczną popular
ność w śró d  francuskiej publiczność? Z w łaszcza 
„D aw id G oIder“ — d ru k o w a n y  a  p rz e k ła d z a  
p rzez  , N ow y Dz,:annik“ — odniósł ogrom ny suk 
ces, zarów no jako powieść- jak i w p rze ro p ęe  fil
m ow ej i teat,ra!»ej. (Public*onść żydow ska ma go 
z esz.tą w zględnie św ieżo w  pam ięci, w zw iązku 
z o w span iałą  k reac ją  P a w ia  B a ra to w a  na des
k a c h  żydow sk ego tea tru .)

Jak  d o sta ła  sće N iem irow ska do św ia ta  lite ra 
tu ry , zw łaszcza  zaś do Piśm iennictw a fran cu sk o  
g o ?  Skąd p rzysz ło  jej r.a m yśl w p ro w a d z ić  c z y 
telnika francusk iego  do środow iska finansistów  

dorobkiew iczów  żydow sk  c h ?  P o słu ch a jm y , co 
u talentow ana p isa rk a  mówi o  tern sam a w w y
wiadzie łaskaw '© nam  udzielonym z powodu uka 
an ia się now ej jej pow ieści.

— M oja droga do lite ra tu ry  b y ła  dość p ro sta .

Od najm łodszych  lat- tw o rzy łam  .Jiisto rje“ . W e 
wczesnem dzieciństwie opowiedziałam  je sobie, 

w ieczoram i leżąc  w  łóżku* Nieco później, g d y  po 
siad łam  już tru d n ą  sz tukę p isan ia , w ypełniałam  
tem i opow iadaniam i grube zeszy ty .

Jed n ak że  drukow ać zaczę łam  b a c z n ie  p ó ź 
niej, g d y  po w ybuchu rew olucji w R osj osi cc’i 
liśm y się w e F rancji. Z adeb iu tow ałam  opow ia 
daniem p. t. „W rześniowy obiad", zamieszczo
nym w  jednym  z parysk ich  m ag az y n ó w " T ru 
dności językow ych  n ie  m iałam  g d y ż  z f ra n c u 
skim oswoiłam się już w dzieciństw ie, gdy po
zo s taw a łam  pod op ieką francusk ich  guw ernan
tek.

P ie rw sza  m oja pow ieść: ,Le m alcntendu" (Nie 
porozum ienie), dziś. z perspek tyw y siedm iu lat, 
wydaje mi s !ę strasznie dziecinną. Je s t przecież 
tak ,stara“ ! P o  niej dopiero napisałam , jednocze
śn ie ..D aw ida G oldera” i ,B al‘‘. B y ło  to tak. iż 
nad ,.G oIdercm “ p rac o w a łam  bardzo w iele z  o- 
grom nym  zapałem ; g d y  napisałam  już połowę, 
nag le znudzi© mnie. N ap isa łam  w tedy w krótkim  
czasie .,B al“ poczem  dop ero pow róciłam  do 
.G o ldera" i z ak o ń czy łam  go. W  roku 1931 wy- 
dałam  ..Je^ anne musz*ki“ (..M ouches d‘&utonne“ ),

w reszcie, ostatnio ,Sprawę Kuryłówny" ( i . ‘Al 
fair© Kouriloff"), p ow ieść  z ź*c ia  rosyjskich re
w olucjonistów  z okresu t. Iyu3*

Na tw órczość moją w  stopniu decydującym  
w p łyn ę ły  osobiste przeżycia. P o  tćm aty n ie się- 
gani daleko: czenpałatm ze ś'Odowisfca, w kiórom  
wyrosłani które znam doskana1*: Ojcl- C mój
hvł wielkim businnessmanem i w  domu wiele mó

wiło się o  interesach. Później p rzebyw ałam  w ie 
le w e francuskich m iejscowościach kuracyj
nych, poznałam  ich sp ecyficzn e życ p i astraosfe- 
rę — i oro ma pam genezę, tło środowisko -Da
wida Goldera**. Do innych Powieści tematów do
starczy ły  mi przeżycia lat d4tec;ęcych . a do „Je
siennych muszek** — juina z m ych daw nych wy 
chow ąw czyń .

Nie znaczy to. że nie m usiałam  przeprowa
dzać Sstudjów: badałam naprzykład sp  a w y  pól 
naftowych, z  którem i uprzednio nigdy  Sie n ie  
stykałam - Jeś! chodzi o  ostamtą mą p ow ieść , 
znałam wprawdzie z domu rodzicielskiego środowi 
sko ministrów i dostojników car k ich . gdyfe w  
dawnej Rosji bez stosunków  z temi sferam i nie 
do pom yślenia b y ły  interesy na w iększą sUalę; 
mimo to m usalam  jeszcze pr/eo.udjować c a ła  
bibljotekę pam iętników  z  tego okresu. P racow a
łam nad tem półtora roku.

—  Pyta pan, czemu opisuję środowisko b*«* 
klerów i finansistów, a nie ptszę o życiu  ma* ży
dowskich. Jak już wspom niałam , p iszę o tem, 
co jest mi 2nane. Nie b y ło  mi danem zetflcnać się 
z tem! m asam i o których ir n  mówi. W  Ro«?
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tona przemysłowca

zmarła pe krótkich a dolegliwych cierpieniach.

P tp H łb  odbył sfe w Krakowie, w płatek, dnia 15 b. m., 
o a e r lawśsefai* iaia Krewnych, Przyjaciół i Znajomych 
w głębokim sir utku pograłem

Mąt Dzieci i Rodzina.

*Z Warszawy d o n o szą : N a pl. T rz ec h  K rz y 
cy, w  p o b liż u  k o śc io ła  z a s ła b ła  n ag le  ja k a ś  ko 
jie la . L e k a rz  p o g o to w ia  s tw ie rd z ił o tru c ie  su -  
b ;a n a te m  i p rze w ió z ł de^p^..atkę w  .sianie cięż 
k u n  do s z p ita la  Dz. Je zu s , gclzie po  k ilk u  
In ia c h  z m a r ła . O k az a ło  się, iż d e n a tk ą  b y ła  30 
e l a i a  K a ro lin a  M o ie ló w n a  (N o w y  ś w ia t  21 ),

i

z a m e ld o w an a  ja k o  p ra c o w n ic a  igły.
Z p rz e p io w ad zo n e g u  p rzez  p o lic ję  dochodzę 

n ia  w y n ik a , co n a s tę p u je : M orelów na, żydów
ka, p rze d  d w o m a  la ty  w y c h rz c iła  się. D e n a tk a  
p o zo s taw iła  p a m ię tn ik  n a  o śm iu  s tro n ic a c h .

Z tre śc i p a m ię tn ik a  o k a z u je  się, że M. m a 
ją c  la t  14 u c ie k ła  z d o m u  ro d z ic ie lsk ie g o  w

9)

tn iesakałam  w  piotrogradzac, gdzie spośród  Ży- 
dów p rze b y w a ć  m ogli tyhco nieliczni uprzyw ile
jow ani pra& wąźnie bogaci kupcy- P o p ized n o . 
jako dztecltP''.>e«żC2 e, m ieszkałam  w C harkow 'e. 
gdzło  jtsjft ^ P ra w d z ie  dz'elnica zam ieszkała  
prJ-ez biedoar ży d o w sk ą , t. zw . ,Pa<ioł“ , leoz n i
g d y  m n ie  tam  nie prow adzono

M-ir.o to losy m as -ży-dc a\skich obchodzą m nie 
Iuvd«r bbsko . B a id z c  p rag n ę łab y m  odw iedzić P a 
lestynę . N aógó ł jefinalk nie k o rz y s ta m  z Podró
ż y  d la zbierania m tr.erjałów  do p rący  literack ie;: 
tw ażftm , iż tak ie s.ud ja są zby t powierzchow ne 
P o d ró ż u ję  z re sz tą  w yłącznie po Francji- gdyż 
d la n a s  .b e z p a ń s tw o w c ó w "  k a ż d y  w y jazd  za- 
g fan ięę  po łączony  jest z m nóstw em  trudności.

—  Je ś li chodzi o mą ideologię, to zm ienia się 
ona us>aw czn iu  z  k a ż d ą  m em al now ą książką 
ftaęgół jwdnak rozwija s e  w kiet unką, kolekty  w 
Jtlłu- —  W ielk ie p , obie m y  spo łeczne interesują 
mnie główitóe ze s*cnowiska psychologii.

—  U w ażam ,-ii. to  zepsute do g łęb i środow isko 
% ćre  opisuję, iż te  w szystk ie  po stac i, są  w y ł w  o 
rem dziś p an u jąc y ch  stosu,M ów sp o łeczn y ch , dz 
sic -vego ustroju. C zu jąc  się códką narodu żydo- 
' ego. n ie  p o czuw am  się  jednak do łączności

z .m i bank ieram i i a fe rzy stam i k tó ry c h  uwą- 
.itn za  n ieszczęście żydostw a.

— N ajw iększy  w pływ  w yw ąrłi n a  rnn:e wielcy 
pisarze ro sy jscy , w  p fe rw sz y m  rzędzie T olrro j

D ostojew ski. Z au to rów  francusk ich  najw ięcej 
dał ml mało popularny. Merimee, kiór*e° ogro-

nuiie lub ię jego  sposób plsamia: k*>Tko. zw ię
źle j jasno.

— M >je pow ieść, b y ły  n u o g ó ł dobrze p rzy jm ą  
w ąne; N ajw iększe p u w o d z e n i o s iąg n ą ł oęzywi- 
śc  e ..Dawid Q older“ Jako  film  suihces swój za
w dzięcza wT znacznej m ierze św ietnej grze ak to
rów. na tom iast ną scen ie francusk iego  teą tru  w y  
pad ł n ieszczególnie . R ów nież  ,.BaI“ bv ł film ow a
ny  i m ia ł powodzenie dzięki nadzw yczajnej g rze 
p ię tnasto letn iej aktorki w głów nej ro i'.

— P isan ie p rzychodzi mi ła tw o , tw orzę .bez 
bólów ". N iestety , nie po trafię  P racow ać system a 
ty czn ie ; zasiadam  do pisania, p racu ję  c a łe n r  
dniami, po tem  znów  rzu cam p ra c ę  na szereg d n’ 
podejm uję ją nanowo ' t. d-

— O becnie p racu ję  nad  pow ieścią , k tó re j tym  
czasem  d a łam  ty tu ł .P ianek1 n a  szach o w n icy "  
B ędzie to pow ieść o  sza ry m  cz łow ieku , k tó rego  
żyrcic zm iażdżyło . O pisuję tym  razem  ży c ie  cz ło  
w ieka, k tó rego  pochłan ia całkow icie troska o 
ch leb  i o pień ądze pieniądze k tó re  d ać  m u m ają 
nie p o tęg ę , jak GolderOwi, leoz ten  z w y k ły  c o 
dzienny chleb- Będzi© to w ięc  pow ieść o p rzec ię
tnym  człow ieku  n aszy ch  czasó w ...

W y w ia d  skończony . P o d zięk o w an ia , ż y c z e 
nia, pożegnanie... N :e w ątpim j-, iż p o w o d z e n e  »'e 
opuści m łodej p isark i l w  dalszej p racy . P rz e m a 
w ia  .za tem  jej dopraw dy n iezw y k ła  adołoość ob
serw acji, d o sk o n a ły  ż y w y  i zw ięzły  s ty l I... pra
w dziw y talent.

Paryż. MICHAŁ NELKJOLU BERG.

w D ro h o b y czu  —  do L w o w a , gdzie zaczęła p r a  
cow ać ja k o  k e ln e rk a . P o  p ó tło ra  ro k u , za  n a 
m o w ą ja k ie jś  p a n i p rz y je c h a ła  do W a rsz a w y .
I tu  — ja k  p isze  —  zaczęła się je j g e h e n n a  N ie 

i z n a n a  p an i, k tó re j M. p o zo s taw iła  sw o je  rz e 
czy o raz  to reb k ę  z go tów ką, o k ra d ła  ją  n a  

! d w o rc u  g łó w n y m . N ieszczęś liw a d z iew czy n a  
c h o tz ila  po  m ieśc ie  p rzez  3 d n i i noce. W re sz 
cie o s ła b io n a  i w y c z e rp a n a  ze m d la ła  n a  M a r
sz a łk o w sk ie j P o  k ilk u  d n ia c h  po  w y jśc iu  n a  
m ia s to  p o zn a ła  jak ieg o ś m ężczyznę żonatego , 
k tó ry  d o p u śc ił się  n a  n ie j g w a łtu , a  n a s tę p n ie  
w y sy ła ł ją  n a  u licę, o św ia d c z a ją c , że jaK u zb ie  
ra  p ie n iąd z e , ro zw ied z ie  się z  żoną, a ją  p o ś lu 
b i. G d j ów  m ężczyzna u lo tn ił  się w reszc ie , M. 
n ie  m a ją c  in n eg o  z a ję c ia  p o zg s ta ła  n a  u lic y . 
P rz e d  4 -m a  la ty  p o zn a ła  Z y g m u n ta  D ie try c h a , 
b. w y w iad o w cę  u rzę d u  śledczego, k tó ry  p o ży 
czy ł on  n ie j  9-000 zł —  w y s ta w ia ją c  w  z a m ia n  

! w eksle  D iP try cb  w y b u d o w a ł sob ie  dom  w  J a 
b ło n n ie  i o tw o rzy ł re s ta u ra c je . G dy n ad sze d ł 
te rm in  p ła tn o śc i w ek sli D ie try c h  p o p ro s ił M. 
o  w eksle . G dy d o s ta ł je  —  p o d a rł, n ie  o d d a w 
szy M ■ an i grosza . M o re ló w n a z ro zp aczy  n a 
p iła  się w ów czas esenc ji o c to w ej. P o  k i lk u ty 
g o d n io w ej k u ra c ji ,  p o w ró c iła  d o  zd ro w ia . D ie 
try c h  p rze p ro s ił M. i znow u z n ią  żył. P rz y je 
ch a w sz y  p ew n eg o  d n ia  do J a b ło n n y  M. z o s ta 
ła  ta k  ao b ita  p rzez  sw ego  k o c h a n k a , że le ża ła  
ty d z ień . N a s tę p n ie  D. o s k a iż y ł sw ą p rz y ja c ió ł
k ę  o sz an ta ż , w sk u te k  czego z o s ta ła  a re sz to w a 
n a  i s ie d z ia ła  w  w ięz ie n iu  4 m iesiące . Z w o ln io  
n a  zo s ta ła  za k a u c ją  200 zł. M ore lów na za k o ń 
czy ła  sw ó j p a m ię tn ik  te m i s ło w y : „O to  m o ja  
g e n e ra ln a  spow iedź. O d b ie ra m  so b ie  życie, a le  
b a rd z o  p roszę o  u k a ra n ie  tego  łobuza, gdyż; 
on  m n ie  sk rz y w d z ił i p rze z  n ie g o  o d b ie ra m  
sobie życie, b o ja m a ją c  te  p ie n iąd z e , co je m u  
■lałam, m ogłab ym  sob ie ja k iś  in teres o tw o 
rzyć".

K c la  R o a e a b e r f  S a l o m o n  K t t h a r e i c h
Chrzanów Oświęcim

zaręczani we wrześniu 1988 r.
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Zgromadzenie sprawozdawcze
z przebiegu obrad
XVIII. Kongresu Sfonisłycznego

Egzekutyw a O rganizacji Sjon i stycznej dl., za
chodniej Małopolski i Ś ląska w K rakow ie u rzą
dza w  niedzielę 17 hm. o godz. 11 -1 oj przodpol. 
w  sali k ino teatru  ..A dria '1 przy ul. S tarow iślnej 
21 zgrom adzenie spraw ozdaw cze z przebiegu o- 
b rad  X V III K ongresu Sjowstyczncgo w Pradze. 
Referow ać będą tow .: dr. Ignacy Schw arzbart,
Joacnim  N eiger i inni.

ti. urzędnik magistratu w Tarnow ie 
zasadzony na frzy lafa więzienia 
za defr?udac)e

(rg) W  roku ubiegłym ujaw nione zostały nad
użycia w  M agistracie tarnow skyn. Mianowicie 
S tan isław  Olchowy, urzędnik M agistratu, przy 
sporządzaniu lis t plac zdefraudow ał kwotę 23.0110 
zł. Za czyn ten został on usunięty z posady, a na 
podstaw ie w yroku sądu okręgow ego w  T arnow ie 
7, dnia 2 g rudnia 1932, ukarany  więzieniem  na 
przeciąg  la t trzech.

N askulek skarg i apelacyjnej zasądzonego, zna
lazła  się sp raw a ta  w czoraj przed sądem apela
cyjnym w  K rakow ie. P  przeprow adzonej rozp ra
w ie sąd apelacyjny zatw ierdził w yrok I. instan
cji. T rybunałow i przew odniczył sa. dr. Potem pa, 
w otow ali sa dr. Jek i sa. dr. Podobiński. O skar
ża ł p ro k u ra to r dr. Muller.

Zabił uderzeniem pręta w głuwę
(rg) Zajście, jak ie  m iało miejsce na szosie k. 

Bochni, było w  dniu wTczora,iszym tem atem  roz
praw y  w  krakow skim  sądzie okręgow ym  k a r
nym Oto 21-lelni robotnik W ładysław  Stańdo 
z Leszczyny k. Bochni, przejeżdżając »zosą zau
ważył n iejakiego S tan isław a W ołowca, posłańca 
gminnego. Poniew aż Stańdo m iał z W ołowcom ja 
kieś porachunki, po rw ał p rę t i uderzył nim prze
ciw nika w  głowę.

Skutki uderzenia były fatalne, albowiem W oło
w iec zm arł. Spraw ca jego śm ierci s tan ą ł w czoraj 
przed sądem i został zasądzony na dwa la ta  
w ięzienia. R ozpraw a toczyła się przed sędzię dr. 
Janickim .

fio— -
— DZIŚ NOCNY DYŻUR A PTEK : Rynek A—R 

43, ul. G ertrudy 1, K row oderska 74, Konopnic
kiej 3, K rakow ska 9, M ogilska 16 i K ałw ary jska 
27.

—  ŻYDOWSKA ŚREDNIA SZKOŁA HANDLO 
WA W KRAKOWIE zaw iadam ia, że wobec licz
nej frekw encji rozdziela klasę na dw a odrębne 
oddziały, m ęski i żeński, skutkiem  czego są je
szcze w olne miejsca, tak  dla uczniów, jak i dia 
uczenie. P rzyjm uje się zatem dodatkow e w pisy 
w lokalu szkoły Kraków , M ikołajska 9. II. O- 
prócz przedm iotów  handlowych i ogólnokształcą
cych, naucza się języka hebrajskiego, angielskie
go i palestynografji. Soboty i św ięta żydowskie 
są w olne od nauki

_  POSIED ZEN IE RADY GMINY ŻYDOW
S K IE J odbędzie się w poniedziałek 18 bm. o godz. 
6 wiecz. w sali obrad Rady. Porządek dzienny: 
1) W niosek Zarządu w sp raw ie  rozp isan ia kon
kursu  na posadę podrabina. 2) Uzupełnienie bu
dżetu na rok 1933. 3) W niosek Zarządu o kon
wersję pożyczki wekslowej na długoterminową

Straszny (wypadek w zakładzie ślusarskim
(rg) S traszny wypadek zdarzy ł się w czoraj w j lam kiSn żelaza. O stry  oKbm ck przebił mu ja- 

zakładzie ślusarsk im  w  Paw lików  icucii (Mo żuję- mą brzuszną i po ran ił wmętrznjści. W  ciężkim 
ty  tam  uczeń ślusarski 17-lctni Jan  Miziołck. zo- I sianie przewieziono ofiarę  nieszczęśliwego wy
sta ł w pewnym momencie uderzony w  brzuch od- I pnuku do szp ita la  św. Ł azarza  w  K rakow ie

— I R7jĄT> METRYKALNY W KIJAKOWIE (ul
Suaw ińska 2 ; komunikuje, iż zc względu na św ię
ta urzędow ać będzie w  niedzieli 17 i 2 i w rześnia 
oraz 1, S i 15 października, od g. 10 rano do 1 
w  poł.

— < F.NY AA TATM.L w K rakow ie były węzo 
re j następujące: mleko nic /b iorane 1 l i t r  18 - 20
gr, śm ietana 1--1 20 zl. śm ietanka 30—60 gr, ser 
z w yr z. 1 lęg. 00—80 gr, m asło deser. 3—3.20 zl, 
zwyczajne 2.30—2.40 zł. ja ja  św. szt. 7—8 gr, karp  
żyw y 1 kg. Ir80—1.9u zł, lin t .5 0 -2  zł. szczupak 
3 50—4 zl. brzana i leszcz 3.50—4 zł. św inka 
2.50—3 zł, w iślane drobne, i średnic 1.20 1.80 zł.
kurczęta para  2—3.50 zl kury szt. 2.50—4 zł ka
czki 2—3.50 zł, gęsi 4—5 50 zł, jabłka konip. 1 kg. 
30—50 gr, stołow e 00—80 gr, grusze; komp. 30 
—50 gr, deser. 60—1 zł. śliwki zwycz 40—50 gr, 
węgr. 90— 1 zł, ziemniki 78 gr, seler 10—12 gr. 
pietruszka 10—12 gr

— W IELK A  KRADZIEŻ MIESZKANIOWA 
Wolf Salomon z un. św. G ertrudy 29 zgłosił do 
policji, że skradziono mu z, m ieszkania kwotę 
120 zl, 20 doi. a mc r., hiżulcrję, garderobę, kaset
kę żelazną z w iększą ilością starych monet s re 
brnych łącznej w art. około 1400 zł Dochodzenia 
w toku.

— KRW AW A AWANTURA. A resztow ano I.an 
dowiozą K arola (lat 20) m ontera zam. Zielna 32, 
za aw an tu ry  i pobicie Szostaka Eugenjusza, zam. 
św. W aw rzyńca 18, którem u w czasie bójki za
dał ranę ciętą na głowic. Szosl ;ka opatrzyło  za
w ezwane pogotowie ratunkow e, pocz.em odszedł 
do domu. Bójka m iała miejsce na Alei K rasiń 
skiego.

— TAJEM NICZE POBICIE. W ezvano  pogoto
wie ratunkow e na ul. B arską  do nieznanego oso
bniku. k tóry  m iał leżeć na ulicy z rozbiła g ło
wą, lecz gdy pogotowie przybyło na miejsce, da
nego osobnika już nie było.

(!) F in n a  Srhi* lit-Lcwe? S A. nbńiżyla znacznie 
cenę znanego tłuszczu jadalnego Ceres.. Należy 
pam iętać, że Ceres sprzedawany je s t ty lko w kost
kach po pół, jedna czw arta i jedna ósma kg., ni
gdy zaś bez opakow ania.

Ceres jest produktem  krajowy ni, w \ rc.bianym w 
Trzebini kolo K rakow a pod ścisłym nadzorem p. 
R abina Sym che FrUnkki ze Skaw iny. 36 58k

(!) —  ŻYDOWSKIE TOW. GIMNASTYCZNE
Skaw ińska 2, urządza dziś w  sobotę dnia IG bm 
zebranie tow arzyskie dla członków i uczestników 
wycieczek. W  program ie żywy dziennik. Począ
tek  o godz. 7 wieczór.

— ° o ° ------
—  OSTRZEŻENIE! Z d arza ją  s ę obecnie b a r 

dzo częste w y p ad k i oszustw a, ż e  zam iast zna
nych  piw  po d a ją  W a m  bezw artościow e piw o po 
tej sam ej cenie. Zwracając baczną uwagę, nie 
dajcie się oszukiwać- 3272

■ o-O-o-----

D Y W A N Y , C E R A T Y ,  L l f t O L E U A l  
A .  N U S S B A U M ,  D I E T L A  4 5

(!) —  FRAKCJA K oBO TNiCza NA KONGRE
SIE. W  poniedziałek 18 bm o godz. 8  wiecz. w 
sali Żyd. T eatru  przy ul. Bocheńskiej 7 złożą spra
wozdanie X V m  K ongresu S jonistycznego tow Dr. 
O. A. T erlo  i Ob. Henig.

— KROWODRZA—HAKOAH zaw ody o mistrz, 
ki. B na boisku M akkabi ju tro  w niedzielę 17 bm. 
o godz. 3 pop.

Z KRONIKI ŻAŁOBNEJ.
BL. P. MARJA Z GARTNERÓW DRILLERO-

WA, żona znanego przem ysłow ca dyr. Rubina 
Drillera. zm arła nagle w K rakow ie. Zm arła znana 
była z działalności filantropijnej i niezwykłej 
uczynności d la  cierpiących bliźnich. D ia załet cha
rak te ru  i serca cieszyła się powszechnem powa
żaniem. a nagły  jej zgon w yw ołał ogólny żal i 
współczucie dla osicro one] rodziny. Pogrzeb bł. p. 
Zm arłej odbył s ;ę w dniu wczorajszym. Cześć Je j 
pam ięta’

Zwracamy uwagę naszych P. T, Czytelników  
1 r.a ogłoszenie licytacyjne Akcyjnego Banku Hipo- 
j (ocznego, umieszczenie na stronie 16-tej, 37ó8kr

i — Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj 
; Wieczorem ..Książę Niezłom ny '1 Ju tro  pow tórzo

na będzie komedja St. Żerom skiego „Uciekła mi 
przepióreczka.

_  PAU L BURSTEIN W  LETNIM  TEATRZE 
ŻYDOWSKIM. U lubieniec publiczności w ystąpi 
dziś w ieczór i w  niedzielę pop. i w ieczór z udzia
łem znakom itego kom ika Jakóbc F ischera. Ode
g rana zostanie komcuja muzyczna „Na progu 
szczęścia".

— OSTATNIE W YSTĘPY JO SY FA  KOLODNE
0 0 . Świetny hum orysta Josyf Kołodny w ystąpi 
w teatrze żydowskim Bocheńska 7 dziś w  sobo
tę o godz. 7 wiccz Ju tro  dwa przedstaw ienia o 
godz. 5 pop. i 915 wiecz. Ceny zniżone.

— SALA BOLONSKIEGO. Dziś koncert H er
man H orncra znakom itego basisty. Pocz. o godz. 
8 wiecz. B ilety w  cenie od zł 1.50—3 50 do naby-

| cia w  kasie przy sali.
TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO

Sobola 7‘30 wiecz.: „Książę Niezłomny".
; N iedziela 7‘30 wiecz.: „Uciekła mi pr*epJóre-
I czka..."

LETNI TEATR ŻYDOWSKI
Sobola 8‘45 wiecz.: „Na progu szczęścia*. 
Nieuziela 4 pop. i 8‘45 wiccz.: „Na progu  szczę

ścia".

TEATR ŻYDOWSKI (ul. Bochedska 7)
Sobota 7 i 9 wiecz.: w ystępy Kołodnogi* 
Niedziela 5 pop. i 9‘15 w iecz: w ystępy Koiwtfr}

go.
GYRK STANIEWsKICH

Dziś 2 przedstaw ienia. ,
TEATR POLSKI W KATOWICACH

Sobota 3‘30: „Odsiecz W iednia"; 8: „Kieay w ro
ł cisz".

Niedziela 4: „Fraulcin. D oktor'1; 8 : „Kiedy w ró 
cisz".
REPERTUAR KINOTEATRÓW KRAKOWSKICH

ADRIA: „Romeo i Julcia".
APOLLO: Noc miłości.
ATLANTIC: „S iostra  Angelika".
DOM ŻOŁNIERZA: „24 g o lz iny  (C lire  Brook, 

M iriam Hopkins).
MUZEUM: „B łękitna ra p so d ja 1.
PROMIEŃ: „10 procent dla mnie" (Tola Man- 

kiew iczówna, K. K rukow ski) *. „F lip  i  Flap". 
SŁONCE: „Czemp" (W. Bee*y, Ja c k  Cooper). 
SZTUKA: „Narzeczona z W iednia" (muzyka Le 

hara).
UCIECHa : „Tajem nica Zoo...*
WANDA: „A djutant Jego Wy*oUości“ (Y laita

B urian).

GIEŁDA KRAKOW SKA  
Kraków, 15. 9. 1933 Akcje utrzymane. Dolar 

zniżkowo.
Zebranie giełdow e zaznaczyło nastró j lekko mo 

cnicjszy. Zapotrzebow anie ograniczone do kilku 
papierów , jednakow oż bez notowania. Płacono 
Bank Polski 81. 3-proc. Poż. budow alną 33.50, 4- 
proc. Prcm. Poż. dolarow ą 48.50 i 4-proc. Preip- 
Poż inw estycyjną 104.50. Kuch ospały. Do traas- 
akcyj papieram i oficjalnie kolowanem i nie cinszło 

Na pogiełdziu sy*uacja podobna.
W aluty i dewizy7 oficjalnie bez obrotó v.

Na rynku w alutow ym  w obrotach pryw atnych 
i m iędzybankow ych tendencja dla dolara w dal
szym ciągu znacznie zniżkowa. Zapotrzebow anie 
minim..lne przy dość znacznej podaży. N astrój sła
by W K rakow ie do lar gotówko-vy 6 04—6.10, cze
ki bankowo 6 03—6.10. Bank Polski płacił rano  
za 'lo iara 6.13. obniżając stopniow ą do 6 Z in

nych w alu t F un t szterling  23.20—28 50. Frank
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teW ajcarski 173—173.3f). M arka niem iecka gotćw - 
ka 207—29? wypluł i 212-21J.25.

GIEŁDA WARSZAWSKA
W arszaw a, 13: 9 PAT. Akcje: Bank Toiski 81. 

Lilpop 11.10, 11 słabsza. Pożyczki: 4-proc. inwest. 
10'! i. pól. -5-pfoc. konw ersyjna 31 i pól, 52, 6-

rioc. dolarow a 00 i Irzy czw., 4-pioc. do larow a 48 
jedr.a czw., 18 i pól, 7-proc stab ilizacy jna 51 

f trzy czw., 52 38 drobne i 54 i pół setki, L isty  
ta s l. BGK. bez zmiaiiy.

Dewizy: Bclgja 124.75, 125.18, 124.41, Londyn
fcS.iJÓ, 28.45. 28.13, Nowy Jo rk  0.09, 613, G.05, No
wy io rk  telegr. 6.10. 6.14. 6.06. P aryż 35, 35.09, 
&4 )1, Sz vajca» ja  173.18, 173.61, 172.75, W iochy 
ifż 12, t7.35, 43.89, B erlin  213.45 przew ażnie słab-

GIEŁDA POZNAŃSKA 
Poznańska giełda zbożowa z dnia 15. 9. 1933. 

Ceny transakcyjne: żyto 1920 ton 14.75, 75 ton
14/1', 30 ton 14.65, pszenica 285 ton 14.60. jęcz
mień 15 ton 15, ow ies 15 ton 13 i jedna czw Ce
ry  orjenlacyjue: żyto 2390 ton na odmiennych
W di unkach 14 i pół do 13 i trzy  czw, słnbe. Ogól
ne usposobienie spokojne.

GIEŁDA ZURYCHSKA 
Zurych, 15. 9 PAT. Paryż 2020 i pół, Londyn 

16.34, N ow y Jork 3.5U, Belgja 72, W łochy 27.17, 
berim  123 30, WTiedeń 72.64, Praga 15 30, W arsza
wa 57.80, Bukareszt 3 OS
DOLAR W OBROTACH PRYWATNYCH W WAR 

JZAWIE
Warszawa, 15 9. W dniu dzisiejszym do lar osią  

gn«ł kurs 6.03 przy tendencji słabej.
POŻYCZKI POLSKIE W NOWYM JORKU 

Nawy Jork, 14. 9. Otwarcie Dillonowska 70.125 
Stabilizacyjna 74. b o la ro w » 59.23. W arszawska 
'44, &ląska -*725 Zamknięcie: Dillonowska 71.50. 
[Stabilizacyjna 74.25. Dolarowa 59.50. W arszawska 
45. Sląeka 43125. Tendencja utrzymana. j

i DEWIZY EUROPEJSKI. W. NOWYM JORKU j 
N ow y Joih , 14. 9. Otwarcie 1 zamknięcie: Ber

l i n  3158—34 c'7. Londyn kabel 4 613/8—4.627/8. 
iP a iy ż  567 3/4—5.701/2. Zurych 2S.01—2S21. Rzym 
174410-667314 , Amsterdam 58.47—5880. Ttnden-

f;- POZYCZKA STABILIZACYJNA
W Londynie L. 85, w  P a ry żu  Ir. fr. 1335. Tcn- 

B i . i j a  ■trzym aiu .
GIEŁDA MEDALI W 1 ONDYNTFi

15. 9. Cynk dosŁ natychm  16 7/S, ter- 
173/16 cyna uatyehm  2173/4—217 7/8, le r-  
2173/4—217 7/8, Banka 2241/2, S traijts —, 

w a w  taty hm. 1115/16, termin. 121/4, miedź na- 
TJPCLai. bu 7/16—351/2, term in. 355.8—3511/16, E- 
l"Lirołit 383/4—391/4.

Z akademickich mistrzostw świata ur Turynie

*VV T u ry n ie  o d b y w ały  się o s ta tn io  a k a d e m ic 

k ie m is trz o s tw a  św ia ta . R ozegrano  za w o d y  w e 

w sz y s tk ic h  g a łęz iach  sp o rtu . N a jlicz n ie jszy  i 

n a js iln ie js z ą  k o n k u re n c ję  zg ro m a d z iły  z a w o 

dy lek k k o a tle ty czn e . S ta r to w a ło  w  n ic h  w ie lu  

z n a n y c h  za w o d n ik ó w  o św ia to w e j sław ie . N a 

g ó rn em  zd jęc iu  w id z im y  m o m e n t z b ieg u  110 

ni. p rzez  p ła tk i, w  k tó ry m  p ie rw sz e  m ie jsc e  za  

ją ł  M orris  (U S A ), n a  zd jęc iu  trzeci c d  lew i j. 

N a d o k iem  zd jęc iu  w id z im y  zw ycięzców  w  b ie  

ou n a  1500 m . P ie rw sze  m ie jsc e  w  ty m  b iegu 

z a ją ł  B ecalli (W ło c h y ), m is trz  o lim p ijsk i na 

ty m  d y s ta n s ie , n a  zd jęc iu  n a  p ra w o  p rze d  r e 

k o rd z is tą  ś w ia ta  n a  1 m ilę  ang. A n g lik iem  L o - 

yellock  em , n a  zd iec iu  o d  lew ej.

Ehiny zmieniają front wobec Japonii
(!) Londyn, 15. 9. (L). W edle doniesień z Szang

haju , natęży się w najbliższym  czasie liczyć ze 
ztttiaJLą polityki rządu  chińskiego wobec Japonji. 
Zmiana ma iść w  kierunku przyjaznego ustostm- 
1 owania się Chin wobec Japonji, celem rychłego  
doprowadzenia do nawiązania normalnych stosun
ków między obydwoma dotychczasowym i wroga
mi, Inicjatywa w tym  k ierunku w yszła od mini
s t r a  skarbu  Suma, k tó r j  po odbyciu dłuższej po
dróży po Europie i  Am eryce doszedł do przeko
nania, że Cbiny nu mogą liczyć na pomoc mocarstw  
zachodnich.

Występ bandytów mandżurskich
(!) Moskwa, 15. 9. (R) W  pobliżu s tac ji kole

jow ej P ogran icznaja napadli bandyci mandżurscy 
na pociąg osobowy, obrabowali wszystkich pod
różny ch i uprowadzili z sobą 70 zal ładuików. —
Rząd sowiecki za pośrednictw em  konsula general
nego w Charbinie zwrócił 6ię do urzędu m andżur
skiego z żądaniem  uwolnienia 37 obyw ateli so
wieckich, k tó rzy  znajdu ją aię w śród uprowadzo
nych.

Dyktatura i strajki na Kubie
(!) Hawana, i5 . 9. (PA T). Rząd kubaSski za

powiedział prowadzenie polityki w ew nętrznej ró
wnoznacznej z rzeczywistą dyktaturą. Oddział o ta  
czający hotel „N ational11 został znacznie wzmożo
ny. Ja k  wiadom o, w hotelu tyin schroniło się kil
kuse t oficerów, przeciwników obecnego rządu.

(!) Hawana, 15. 9. (PAT). W różnych częściach 
H aw any pow stają eorazto nowe konflikty między 
pracodaw cam i a robotnikam i. Strajki w Hawanie 
grożą pozbawieniem ludnoici środków żywności.

Flebiseyt na Filipinach
(Telegram wlana? Nowego Dziennika''),

(!) Nowy Jork, 15. 9 . (R). Z Manili donoszą, że 
parlament filipiński przyjął 48 głosam i przeciw 10

pro jek t ustaw y, w edle k tórej 30 października br. 
ma się odbyć na F ilipinach plebiscyt, m ający za
decydow ać o przyjęciu lub odrzuceniu uchwały 
Kong-resu am erykańskiego w spraw ie przyznania 
Filipinom  niezależności w  przeciągu ła t 10.

Bunt więźniów nad Zatoką Perską
Je ro z o lim a  15. 9. P A T . W  w iez ie n iu  w  B a ss- 

ra  n a d  Z a to k ą  P e rs k ą  z b u n to w a n i w jęź n io -  
w ie  z a a ta k o w a li s tra ż  w ięz ie n n ą , u s iłu ją c  w y 
d o stać  się  p«zu o b rę b  b u d y n k u  w ięz iennego . 
O o d z ia ł p o lic ji u śm ie rz y ł b u n t,  p rz \c z e m  w  
s ta rc iu  8 w ięźn iów  zo sta ło  z a b ity c h . 20  z a ś  jest 
ra n n y c h . f

Krakowska Izba PrzBinyslciBE-Handlouia 
w o d b c  pożyczki narodowej

(!) N a w czorajszem  plenam em  posiedzeniu Izby 
Przem ysłowo-H andlowej w K rakow ie powzięto 
jednom yślnie na wniosek prezesa Izby p. T adeu
sza E pste ina następu jącą uchwałę:

Izba Przem ysłowo-H andlowa w K rakow ie w peł
nej jednom yślności ze zrzeszeniami gcspcdarczem i 
swego okręgu uchw aliła dołożyć w szelkich s ta ra ń , 
by  subskrybeja pożyczki narodow ej w kołach prze
m ysłowych i handlow ych jej okręgu dała jaknaj- 
korzystniejsze rezu lta ty  i upow ażnia w tym  ce- 1 
lu  prezydjum  do zgłoszenia przystąp ien ia do współ
pracy  z wojewódzkim  kom itetem  d la  propagandy 
w ew nętrznej pożyczki narodowej.

P oko łana do strzeżeni", interesów  gospodarczych 
swego okręgu  s tw ierdza  Izba, że stałość waluty 
je s t w arunkiem  rozwoju stosunków  gospodarczych1 
i dobrobytu  społeczeństw a i że najważniejszym  
środkiem  do ziszczenia tego w arunku  w chwili o- 
becnej je s t pożyczka narodow a, craz że pow oJze- 
uie pożyczki narodow ej leży zarówno w in teresie 
państw a jak  i życia gospodarczego i całego społe
czeństwa.

W końeu Izba stw ierdza również, że pożyczka na 
rodowa je s t najrentow nieiszą i zarazem tak że  n a j
pewniejszą lo k a tą  i zw raca uw agę 9zerokich sfer 
obyw atelskich na nader Korzystną sposobność ja k ą  
ona p rzedstaw ia do um ieszczania w szelakich osz
czędności.

Powyższe rezolucje przyjęło p lenarne zebranie 
izby długotrw ałem i oklaskam i
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« Dz.i& sobota  ' t» li. oi. [ r - u i j e r a  u  t e a t r z e  „A ?O L L b“  M y i y  M J I D  B
Luksu-owe jiti-yd/.-rio. łtnt-aiizow.iue. cc tem kuMewskiej fantazji! — W | L U w U

Czarująca pieśń znnsl.iw i im/.,niania! K.Mn-alny przepych wystawy! Niesłychane bogactwo melodji! 
W głównych rolach dwu fa -c^ iu jącc  zjawiska na niebie kincnwtografji: DON JOSSE MOJICA, 
klasyczny am ant i znakomity śpiewak. - MONA MAR1S, św ietna tancerka, zachw ycająca piękność! 
Niebywało atrakcjo! Dresse-tc pikantny ?h przrjóid! Arcydzieło to  przez sw oją koncertow ą grę wznosi

się na szczyty najw yższego artyzm u i .piękna.!

Biblioteka „Iłouiegc Dziennika
Chcąc z lik w id o w a ć  p o z o s ta łe  le s z tk i  n a k ła d u , s p rz e d a je m y  n a s z y m  C z y te ln ik o m  
następujące p a s z e  w y d a w n ic tw a  po zn a czn ie  zn iżon ej Cenie:

OSIAS THOff: Essays zur ziotiislisctien ideologiE
T o m  św ietnych  rozpraw  naukow ych  p o sła  D ra  T ona , pośw ięconych  podstaw em  i 
zagadnien iom  ży d o w sk ieg o  ruchu  odrodzen iow e o  i k u ltu ry  żydow sk  ei. Fundam en
ta lne  dzieło litera tu ry  sjon istycznej! 333 sironie- L uksusow e w y d an ie . C ena księ

garska 20 z!„ dla n aszy c h  C zyteln ików  ty lko 7 z ł
Dokumenty polityki sloniftycznej

Jed y n e  w ydaw nic tw o  w  Języku Polskim, o b e jm u ąc e  w s zy s tk ie  ak f a  polityczne, od
noszące się do sjonizm u i P a lesty n y , a w ię c : deki rac ję  B aIfou ta : te k s t m andatu  pa- 
estyńskiego. B iałą  K sę g ę , ośw iadczenie A gencji Ż ydow sk ie j list M ac Qo nalda 

do prof- W eiim an n a  ; t. d. — N iezbędne źródło do zrozum ienia poetyki Żydowskie. 
S iedziby N arodow ej- — Cena księgarska *ł. 1‘20 dla n aszy c h  C zytelników 50 SI ■

I
KIŁHELF BERKELKAKNER: My i narody Owiała

O dczyt. — P rob lem  h istorjozofji żydostw a, o b e c n e  ak tualn iejszy ; niż kiedykolw iek 3 0 g T

J O Z E F  DIAMENT: W ślepej uliczce
Agonja g o sp o d arcza  żydostw a polskiego — Je yne źród ło  do poznania sy tuacji 
ekonom icznej Ż ydów  polskich- A utor w  sposóo  b jek tyw ny  i rzeczow y, przy  pom o
cy  ca łeg o  dostępnego  m ateria łu  s ta ty s 'y c z n c g o  zo b razo w ał ruinę gospodarczą ż y 
dostw a polskiego; o  której w iele się p;sze i m ów i, ale k tó ta  w tej publikacji poraź 
p ie rw sz y  u ję ta  zo s ta ła  syn te tyczn ie  w sp o só o  ub lŁ y sty czn o  * naukow y, jasno 

■rosto i w p e łn y m  całokształcie- C ena księgars a z ł 1‘20, dla naszych C zytelników 50 gr
D o  n a b y c ia  w  A  d n t t i n i s l z i t ć  j i  „ K e n e g o  D z i e n n i k a 4*, K ra k ó w , O rz e sz 

k o w e j 7. T el. 102-79. K o n lo  P . K . O. *00.630.

Na p rzesy łkę pocz tow ą d o łą cz y ć  n a le ż y  ad ) Zł- 1‘20, a d  2— 5 Zł- 0‘10.

Sensacyjne m nznia Grzesińshiego
w sprawie podpalenia Rei ihstagu

(Ś  Londyn, 15. 9. (PA T). N a dzisiejszem posie
dzeniu międzynarodowej komisji praw ników , prze
prow adzającej badania w sprawie podpalenia Reich
s ta g u  pierwszy zeznawał lif ty  socjaldem okratycz
ny prezydent policji bf rlińskiej Grzesiń-ki, k tóry  
udowodnił, że wszelkie opowiadania H itlera. Goe- 
ringa. Goebbelsa i in., o tem , żc w okresie podpa
lenia R eichstagu przygotow any był jakoby  prze
w ró t kom unistyczny, były zmyslonemi bajkam i. 
N a zapytanie, czy odwołanie przewrotu komuni
stycznego, wyznaczonego, jak  oznajmił Goering, 
na godzinę 4-tą nad ranem 28. lutego, było możli
we po ujawnieniu podpalenia R eichstagu a więc 
po 9-tej wieczór, czyli w przec:ągu niespełna 7 go
dzin, G rzcsiuski oświadczył, że uważa to  za wy
kluczono. Co do 1500 aresztow ań, dokonanych 
wśród kom unistów  przez Goeringa w nocy z 27 
na 28 lu tego  już po ujawnieniu fak tu  podpalenia 
Reichstagu i jakoby  w związku z rzekontem przy
gotow yw aniem  przew rotu kom unistycznego Grze- 
siński ośw iadcza, że przygotowywanie 1500 pisem
nych nakazów policyjnych o aresztowaniu w żad
nym wypadku nie mogło być wykonane w nocy 
po podpaleniu Refchstagu, L ista aresztow anych 
musiała być zgóry, zaw czasu przygotow ana. Co

sm tyczy zbrodniczej działalności kom unistów w 
obrębie t. z. Domu Liebknechta, k tó rą  jakoby u- 
jawuić miało śledztwo policyjne, zarządzone przez 
Goeringa. a  zw łaszcza do rzekomo ta jnej in sta la
cji, katakum b i labiryntów’., o k tó rych  opowiada 
rząd niemiecki. Grzosinski stw ierdza, że wnętrze 

71 o/n u L iebknechta było mu doskonale znane, al
bowiem W’ sierpniu 1931 roku po zabiciu dwu ofi
cerów’ policji n a  p .aeu Balowa, Grzcsiuski jako pre 
zydent policji zarządził jakim j.-krupulatniejszą re
wizjo domu L iebknćchta, k tó ra  trw ała  całe dwa 
tygodnei i nie znaleziono nic takiego, coby uzasad 
uiaio oskarżenie komunistów o przygotowywanie 
w ich siedzibie partyjnej zbrodniczej akcji. Żadnych 
katakum b ani lab iryn tów  w domu L iebknechta 
niema. .Test to  zw ykły do mmicszkalny, posiadają
cy normalno piwnice! jak  każdy inny. Jcdynem  u- 
rządzeniem- godnem określenia, jest system  sygna 
lizacyjny, dzięki którem u porjer w bramie gmachu 
ehu zapomocą naciśnięciem guzika zasygnalizow ać 
m ógł odrazu w szystkim  we w szystkich pokojach 
i na w szystkich p ię trach  gmachu w widzialnych 
d la nich miejscach, że policja lub wogóle k toś nie
pożądany w kracza do gmachu. Z resztą tensam sy .

Sir , ił

KROM KA ŚLĄSKA 1 Z A GL. DĄBR.

Dwa listy, które minęły się 
w drodze...

(!) Katowice, i5 . 9. (K). W  dniu dzisiejszym 
związki zawodowe metalowców otriyinaly od 
łwinziui pracodan ców ' gi-uoslótKiogu przemjsłu 
C'ót II.Sm.'. r.a . ę ’1. U \  1' '  1 ' '  ' ■
nieisz.tin w vi.i:w:ud; tU d.ó.cń GlĄ.ta.* w«h-sin» 
1933 ph.ee ' ta rc iow e  o!:: bul /.Gsrny.h, wolnych 
koksowni i zakładów ■hemLz.nyeh. N.Hi* prepo- 
zycje dotyczące zmian podamy Y\ Banom w naj
bliższym czasie. Termin pertraktacyj uzgodn.my. 
z W P  we właściwym czasie. Szczęść Boże' — T ar
nów ilsi“.

L is t związku pracodawców minął się z listetu 
związku zawodowego metalowców ZZZ. który pod 
adrosem pracodawców pisze co następuje: „Niniej- 
szem wypowiadamy n a  dzień 30. września zarob
ki taryfowe dia hut żelaza, wolnych koksowni I 
zakładów chemicznych. Podpisana organizacja wy
suwa żądanie 12-procentowej podwyżki zarobków 
robotniczych, objętych tabelą płac wymienionych 
powyżej zakładów. Uzasadnienie naszego wnio;ktt 
nastąpi na konferencji z WPauami; którą prwimy 
wyznaczyć. Szczęśc Boże! —  Rogacki, Bajdur1

ZWŁOKI PIĄTEJ OFIARY KATASTROFY 
WYDOBYTE.

(!) Sosnowiec, 15. 9. (X). Dzisiaj o godzinie 14-ej 
wydobyto z podziemi kopalni „Modrzojów“ os ta t
niego z zasypanych w katastrofie  górników, ro
botnika Wronę. W  ten  sposób prace kolumny ra
tunkowej zostaiy zakończone. Ogółem w katastro
fie zginęło 5 robotników. ________

OSTATNIE WIADOMOŚCI SPORTOWE.
MECZ TENNISOWY PRa Ga —LWÓW.

(!) Dalsze wyniki lwowskiego turnieju: Mehr- 
hantow a — Orzechowska 6:2. 6:3, Hecht, Jł^r.lecek 
—  Hebda, Wittman 3:6. 0:4. 6:2 6:2. Cz.es: po dru
gim, dniu prowadzą już 3:0.

LETHINEN ZDYSKWALIFIKOWANY.
Heisingfors, 15. 9. (PAT). F iński Zw. lek k o atle 

tyczny zdyskwalifikow ał na 3 mieciące swego naj
lepszego d ługodystansow ca L ethinena za odmowę 
sta rtu  w spotkaniu  z Anglikami. L ethinea uzależnić 
miał swój s ta r t  we wspomnianych, zawodach od 
w ysokiego honorarjura.

(!) LEKKOATLECI WĘGIER mają przed sobą 
trzy  mecze międzynarodowe: 17. bm. z Polską, 24. 
bm. z Czechosłowacją w P radze i  lÓ. październi
k a  ze Szw ecją w Budapeszcie.

SKŁADY iEAMÓW LEKKOATLETYCZNYCH 
WĘGIER I POLSKI na zawody 17. bm w Król 
Hucie będą nieco oeJabione. U W ęgrów brakować 
będą sprin ter Foignes. skoczkow e Pcdossy, Barsi i  
K oltai, u Polaków zaś Kusocińskó, Sikorski, T ilg- 
ner, Tuczyk, Nowak. Mimo to  team Węgrów jest  
pieiw szorzędny i P o lacy  nie m ają  szans n a  zwycię
stwo. Chodzi! ty lko  o osłabienie dotychczasowycn  
bezapelacyjnych klęsk.

•

W  Poznaniu odbył się ubiegłej środy pierwszy 
w Polsce mecz p iłkarsk i przy  św ietle  elektrykznean 
między W artą, ligow ą a  L egją poznańską. Mfcz 
zakończył się sensacyjnem  zwycięstwem I.egji 8:1.

Płonący okręt angielski
(!) Londyn, i5 . 9. (L). N a pokładzie parow e* 

tow arow ego .,Porthcaw l“ znajdującego się u  po
łudniow ego w ybrzeża angielskiego w  pobliżu Y ar- 
mouth wybuchł ubiegłej nocy pożar, k tó ry  ogar
nął cały okręt. K ap itan  zdołał jeszcze skierować 
płonący o k rę t ku w ybrzeżu i  osadzić go na mie
liźnie. Okręt płonie w dalszym ciągu i niema źad- 
dnych widoków, aby go można było jeszcze ocalić. 
Załoga została wyratowana przez holowniki angiel
skie, jakie przybyły płonącemu parowcowi na po
moc. Parow iec .,Porthcaw l“ liczył 2500 tonn po
jemności i wiózł ładunek nasienia traw y.

(!) —  ZARZĄD STOWARZYSZENIA ŻYDÓW 
POSTĘPOWYCH (ul. Pcdbrzezie) zawiadamia, że 
niewykupione miejsca w Templu będą sprzedane 
nowozglaszająeym się członkom w. nwdzh-lę. dn.a 
17 bm. od godz. 10— 12 przędne! ‘ *> popoi

ZMARLI W K R .‘ ’ "■' I! 3 u T oM *
Zandberg ęl. 34/, . t u . .i  I ukm^ uk: ,  .9)

Napad rabunkowy 
na ambulrns pocztowy

(!) Warszawa, 15. 9. (Sin). Wczoraj o godz. 21 80 
w nocv trzech osobników dokonało napadu na am
bulans pocztowy, zdaz jący do stacji  kolejowej

Bereza K artu sk a  w powiecie prużańskim  N apadu 
dokonano w odległości 1 km. od stacji. Pocztyljon  
został zabity, woźnica ściągnięty z wozu 1 zosta. 
wiony na miejscu napadu. Bandyci zrabowali oko- 

j ło 2.000 zł. i worek z listami. P oi'e ja  prowadzi e 
l ntrgiczno śledztwo celem ujęcia sprawców napadu, i
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U O n N E  F O S A D Y

KORESPONDENT IKA)
p o l ^ o - n l e m i e ć k i .  s a g n o -

d z id n y , ‘  p o szu k iw an y  
na go d zin y - Z g ło sze n i1 
pr>d „Samodzielny" Bur 
to  o ;!<,zeń Sta-::era. — 
Rvuuk S. 37S:kr

G O R P F .C 1 A R K A  «| m c - 

d n a  i- o f  zeb n a  j a r  a 2 
K.o!ci*k 3. m. 3. Z g ło s zę  
nia od g o d z- 2— 4 pocCt.

1881 g

PANNA z pięcioletnią pra
ktyką biurową pisząca ua 
maszynie, pos,zuku,e po 
■ad ' Zgłoszenia do Adn 
K. Dz. pod „sześćdriesiąi 
zL miesięcznie. 1880g

75 GROSZY łokcia .heb
rajskiego początkuią- 
cyjn  i zaaw ansow any 111 
Zgłoszenia: Biuro Stat- 
l®ra, Rynek 8 , pod „Po 
lecomy". 3723Ł.-

POSZUKUJE dzierża
wy ap tek ’, posady niag. 
iawn. A rtur Rek**es, Król 
Hot a  W olu  ości 78.

3726kc

KURSY KAKDI OWE 
FE1NBERGA dają ucze
stnikom  syntetyczną ca* 
lość nauk handiki wycb- 
iXa młodzieży o rto d o k 
syjne! osobue zcspo'V. 
Opłata 15 zł. miesięcznie 
Tam że kursy angielskie
go, niemie.kdego. Zgło
szen ia : S tarow iślna 28.

3623x

NAUKĘ JEZYKuW a n 
gielskiego. francuskiego 
niem ieckiego, włoskiego 
w Instytucie Ansona — 
Kraków. Szewska 17, — 
*ozpocząć można każde: 
cb/wili.— Zamiejscowy*11 
w ysyłam y znakom ite sa 
mouczki „Argu6“ zastę 
pujące w  zupełnoś;; nau 
czyciela. Żadać prostek  
tów. 3590x

NAJLEPSZE, NAJPIĘK 
NIEJSZE, CAŁODZIEN
NE „Przedszkole T w ó r 
c z e “ prof. Friediandera 
Sarego l. 3648kr

UDZIELAM  lekeyj języ
ka hebrajskiego i w^zei 
kiego zakresu  judaisry- 
ki. pojedynczo j zbioro 
wo —  po cenach umiar 
k ow any  ch: S. W alko w 
ski, Kraków, ul. M odt 
wa 22. II. piętro, m 12 

3637x

BĘRNSTEINÓWNA, a .
Pauiińska 8 . Naucza ho 
brackiego, także poza 
domem. 10 Zł. miesięcz
n ie 1889}’

L O K A L E

POKÓJ frontow y 7. bal
konem -iłoneczny, pe ł
ny komfort, bezwzględ
ny sipokói, z  doatatjjjem 
utrzym aniem , blisko W. 
S. H., Aleja Słowackie
go !-• 34/1. p. m ieszka
nie Nr. 4.
PRZECHOW ANIE rne- 
) l l  1 t o w a r ó w  w  t u -  

c h y c h  s k ła d a c h  o r a z  
PRZEPROW ADZKI n«j 

tan iej uskutecznia 
,HERMES" B iu r o  spe

d y c y jn e , K raków , S to
la rsk a  13. 3356U

MIESZKANIE słoneczne 
cLwuipokoj-owe, pclno- 
kom fortow c, od 1-g-o P1 
źd/zjernika do  w y n a ję 

cia: Daiwór 25/III. Do
zorca  wskaże. 1885g

Z A R A Z  d o  w y n a ję c ia  pc 
k ó j ła d n y  2 u tr z y m a n ie n  
lub  bez dla p at łub pa 
n ó w : n i. D ie tio w s k a  11 ‘ 
I .  p ię tro ; m . 7.

<

Największy wybór

D Y W A N Ó W
p l u s z o w y c h .

CHODNIKÓW
wszelkiego rodzaju

L I N O L E U M  
I C E  H A T V

pc cenni li 
najtańszych 
UlhO w firmie

A.NUSSBAUM
Kraków, Dietla 45

S P R Z E D A Z

DYM ANY. KILIMY V’
bez tJtsya? jedy

nie w  firm ie ,D yw an" 
Kraków, Podgórze, Kin
gi 9. — Szewska 4. Na
prawa. czyszczenie, — 
strzyżenie, prostowanie

3188kr

SZYLDY trr.uiiowane v. > 
ken-uje w dwóch dniacr. 
ta trio solidnie, „Emaik- 
nia“ Fabryka szyldów 
Kraków. D-Otłowska Si 
Obok Starowiślnej Tc f 
-on 147-39 54C4

GORSETY, EIUSTN1KI,
pasy lecznicze i wszelkie 
naprawy w zakres gorse- 
ciaistw a w chodzące wy
konuje. Kraków Dietla 33 
1. p. pracow nia .Lady • 
w lasciulelki R Wolf i C. 
EieLenDaum. 1849h

NIE w yrzucać szm atek! 
Tkalnia; Kraków, Boże 
go Ciała 29, — w yrabia 
chodniki, pokrow ce, d y 
w any. W ielki w ybór na 
składzie.

ZCLE męsk-e z  obcasa
mi Zł. 3, damskie z ob
casami z ł. 2, skóra i w y 
kończenie pierw szorzę
dne, w baindihi skór uL 
S tarow iślna 35. 3677k’

Przezorne G ospodynie  
utyw alo tylko 
m ydło

PRZYJMĘ do wspólne 
go po kołu P^-y uh Ag
nieszki studentkę. Mie
szkanie przez cały dzień 
wolne- Zgłoszenia pod 
„W arunki bardzo przy
stępne* do Adm. 4Now- 
D zenn ika". 1883g

DWUPOKOjOWE sło 
neczno mieszkanie — z 
komtorieni i sklep fron
towy do wynajęcia- Wia 
domość: Dozorca. Kra
kowska 51. 1882g

M A T R Y M O N I A L N E

PANNA bardzo p rz y 
stojna inteJifientua, po
zna starszego, kultural
nego sytuowanego pa
na. Zgłoszenia pod ..!■ 
G.‘‘ Katowice, poste re
stan te . 1887g

WIELKA OKAZJA! Ki:
kanaście sypialń, jadalń. 
— gabinetów  mniej mo
dnych. w ysprzedaie pc 
cenje bajecznie niskiei*. 
Anisfeld, Kraków, pla; 
Dominikański 4. . 2980*

PRACOWNIA GOR^E 
TÓW „FEMINA* Gro 
d-zka 2. FODWORZFC
pcieca najtaniej bjustij: 
kii, opaską pasy poope 
racyjne ciążow e.

269Sk

PIANINA niezrównanej 
jakości po-leca po cenacii 
f abr y ozu y c b. zn i żony c h. 
na dogodnych warun
kach spłaty: B. Sommcr
feld, K r ak ó w , Rynek
gl. 5. 3737k:

Reklama 
d iw >$nla  handlu

! H « a m a m u
J  K  O  Y  N  Y  P R Z Y J A C I E L  

K T Ó R Y  N I 0 D Y  N I C  Z A W O D Z I

T O  O R Y G I N A L N E

iio  k o  u ^ u ij  tow ary  m em  eck iel
P a n o w i e  ż ą d a j ą  t y l k o  w s z e c h ś w i a t o w e j  a ł a w y  p r e z e r w a t y w y  
. H A L L O * .  w y r a b i a n e  z  n a j c i e ń s z e j  i t r w a ł e j  g u m y  h i g i e n i c z n e j .

N a g r o d z o n e  z l o t e m ,  m e d a l a m i .  D o  n a b y c i a  w e  f i r m ie  
L .  U R B A C H ,  K r a k ó w ,  K R A K O W S K A  L .  7  ( w  s i e n i )  
W y s y ł k a  d y s k r e t n a .  C e n a  z a  1 t u z i n  Z1. 2’— . 3 — i 4-— . 3706

WRACAM w  nied-zielę 
z W iednia: Adela Hoi-
Hinder, m agazyn mód. 
Kraków, Grodzka 45.

188bg

BEZSENNOŚĆ leczą 
kąpiele elektryczne, hy- 
droipat.ia. Lecznica S a
lin s", Kraków, Szujskie 
SO . i)728kr

SMACZNE obiady pc »■ 
żonej cenie wydaje «;i 
ul- DietT-wska 111 ir

7DR010W!SKA

R A E K A  pensjonat S to r- 
c lio w e i w illa  ..Mimoza' 
o tw a rty  przez św ięla

S66ókr

TRUSKAWIEC .Swata)- 
wid". Tani Pobyi c z te 
rotygodniowy, kuchnia 
p i e r wsz orzędn a • 3732kr

Ogtcszenie licytacji zastawów!
Mmm i m  mmmm - nut w m im ie

podaje do publicznej wiadomości że  w  wydziale*
zastawniczym Banku, Rynek L. 21, odbędzie siej 
dnia 16 października 1933 r. i  dni następnych od; 
godziny 9‘30 rano, w  obecności odpowiednie!, 
władz, w myśl ait. 88 rozporządzenia Prezydenta 
Rzeczypospolitej % dnia 17 marca 1928 o  prawie! 

bankowem Dz, U. Rz. P. Nr. 34, poz. 321

PUBLICZNA LICYTACJA
ua którei zostaną sprzedane najwięcej dającemu 
kosztowności, zastawione w  r. 1930 — Nr. 16763, 

17102, w r. 1931 Nr. 24433, 25084, 27331, 27332, ,
27105, w r. 1932 Nr. 28932, 30843, 30946, 30947,
31023 31024, 31162, 31193, 31217, 33309, 31342.

31377, 32189 i od 1 sierpnia 1932 ir. do 31 stycznia 
1933 r., t. j. od Nr. 32832 do 36116, dotąd njewyku- 
pione. Również ulegną sprzedaży zastawy z  tego  
samego czasu pochodzące, dotąd częściowo tylko 

opłacone, a n ie sprolongowane formalnie. 
Uzyskana z Ijcytacp zastawu nadwyżka, laka p ow 
stanie po zaspokojeniu należności Banku, będzie 
w myśl ustawy w  ciągu dwóch tygodni od dnia Ii- 

cytacji złożona do depozytu sądowego. 
W zywa się  zatem  interesowanych do wykupna luh 
sprolongowania wymienionych zastawów przed 
terminem licytacji, t. j. najpóźniej do dnia 14 paź 

dziernlKa 1933 roku.
W dniu licytacji bezwarunkowo żadnych opłat przyj | 

mować się nie będzie..
Kraków, dnia 15 września 1933 roku.

AKCYJNY BANK HIPOTECZNY 
______________________FILJA W KRAKOWIE.

L I C Y T A C J A
(;) P odaje się do publicznej wiadom ości, że w  

m agazynach kolcjowo- celnych na dw orcu tow a
row ym  w K rakow ie p r z j r u l .  Kamiennej 12, od
będzie się w  dniu 9 października 1933 r. o godz 
10 ran o  publiczna licytacja zagranicznych prze
syłek kolejowych i pocztowych, jako  lo:

tkanin, sk ó r w ierzchow ych, w ypraw ionych, 
skór futrzanych, surow ych, olejów  sm arow ych, 
w azeliny, tłtosaczów zw ierzęcych, przetw orów  
chemicznych, żelatyny, barw ników , tow arów  ko- 
lcujalnych, esencyj owocowych, olejków  pachną
cych, ziół leczniczych, w yrohów  z drzew a, szkła, 
fajansu, z zeteza i innych m etali, pap ieru  szmer
glowego, maszyn, aparatów , samochodów, moto
cykli, kołow ców , odzieży, g a lan tc rji i w. in., o ilo 
odbiorcy tych tow arów  nic w ykupią ich do 
dnia licytacji.

N adto odbędzie się sprzedaż tow arów  skonfi
skowanych, a  to: w yrobów  ze zlot a i sreb ra  (p ier 
ścionki, obrączki, cy g arn iczk i broszki, nakrycia 
sR.łowe), dywanów, tkanin, koronek, tow arów  
kolonjalnych, atram entów , tuszu, gumy itp.

Po ukończeniu licytacji p rzy  ul. Kamiennej, od
będzie się w  tym  samym dniu w  składach w ol
no- cłowych firm y Polski L loyd przy  ul Zacisze 
9, licy tacja tkanin, tek tu iy , papieru, wyrobów7 ze 
szklą, żelaza i innych m etali, skórek pom arańczo 
wych, odpadków  sta rych  opon samochodowych.

W  raz ie  nic sprzedania tow arów  w tym  term i
nie, następna licytacja odbędzie się w tych s a 
mych miejscach wT dniu 30 października 1933 r.,- 
o tej sam ej "odzinie.

K ierow nik U rzędu: 
(—) Zalesiński 
inspektor celny

PRfcM. MERATA »  K ,**ow e sa  prer*. mleadęczc-t; Zł JrW kwarta. 11 
W  n rakowi* f .dLo-aa A  dana m  » 6*70 m .  19
bia m c w in c ł > przesyłka pocztow a »  » 6*60 j,
Zagrszzlca X prz«sv łka  oocztow a «. .  10*01 *

v'0*.v' D7TFVv'jy- j .- l c .  cąfztęDnie także w a t  *T  ' dni

IW-

„  19T0
„  ao-ie
ryt̂ ha.' :

OGŁOSZENIA Podstawa dibcaer )esi 1 mUjneta >*!e<tn>rr tamie — Strom 
tekście i nadeslaBcm ma t  lamy oe M o U s  Strona ca tekstem * 
mów pc 87 mdUm — Nafcmfejat* ocfcacach drobne tccym y ta 10 

CENY v  złotych: V struna !*3f — Tekst 1‘—ai Nadesłane 6*75. — Za tek-
0*2S. — Drobna od <Ln a 0*3L Dla oosznknłacycb pracy  0*10 Cm

15*80- — Za *astrTe#etł> mfeisca dollcra *-'r 7 5 9C
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